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Środa, 21 Lipca 1897. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
Ż wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 5 cen- 
tów, pocztą 8 centów. — Biuro Redakcyi i Admini- 
Mracyi ulica Czarnieckiego 1. 8. — Listy należy 
kankować. 

Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 
Telefon Redakcyi nr. 38. 
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CZESC NIEURZĘDOWA 


Lwów, 20 lipca. 


Za dni kilka, bo już 24 b. m. przyjdzie 
Ponownie pod obrady pruskiej Izby dep. pro- 
Jekt noweli do ustawy o zebraniach i stowa- 
Tzyszeniach, w formie nadanej mu przez Izbę 
Panów. Cała opinia publiczna w Niemczech 
Oczekuje rezultatu obrad tych i głosowania z 
Wielkim niepokojem. Wszystko zależy od stron- 
Rictwa narodowo-liberalnego. Jeżli z tego o- 
ozu chociaż kilku tylko ezłonków zachwieje 
Się w swej opozycyi i przejdzie na stronę 
Zwolenników rządowego projektu. w takim ra- 
zie stanie się on prawem. To też „pewną oba- 
Wọ wywołała w kołach przeciwników noweli 
Wiadomość, że poseł narodowo-liberalny Schoof 
Zamierza odłączyć się przy głosowaniu od 
pe stronnictwa i stanąć po stronie konserwa- 
tystów. Celem zaś nadania postępowaniu swe- 
Mu pozoru, że stosuje się do woli wyborców, 
agituje wśród nich, ażeby wystosowali do 
Riego wezwanie o głosowanie za nowelą. Jest 
to wprawdzie dopiero jeden odstępca, ale la- 
two przykład jego może pociągnąć za subą 
innych, którzy również niechętnie tylko sprze- 
Giwiają się woli rządu. Dziś więc jeszcze wea- 
e przewidzieć nie można, jaki będzie wynik 
głosowania nad projektem, mającym na celu 
ograniczenie swobód obywatelskich w spra- 
wach związków, stowarzyszeń i publicznych 
zebrań. 

W tym tak gorączkowym okresie, W 
którym silniej niż kiedykolwiek ścierają się 
z sobą wręcz odmienne prądy i zapatrywa- 
nia co do potrzeby wyjątkowych zarządzeń, 
rzekomo w imię walki przeciw niebezpiecz- 
nemu dla państwa ruchowi, ogólną uwagę 
zwróciła na siebie i wywołała w prasie nie- 
mieckiej rozliczne komentarze mowa, którą 
wygłosił w Wiesbadenie dr. Reinhold, do- 
tychezasowy radca sądowy, a powołany świe- 
o do Berlina na katedrę profesora ekonomii 
Społecznej w tej głównie myśli — jak po- 
Wszechnie utrzymują — aby prelekcyami swe- 
mi przeciwdziałał teoryom profesorów Schmol- 
era i Wagnera, uważanym za niebezpieczne 
dla młodzieży akademickiej. 

Dr. Reinhold stanął w swych wywo- 


dach na tem stanowisku, że źródłem wszel- 
kiego prawa w narodzie jest jego wola i 
swoboda i że najdzielniejszy środek i spo- 
sób rozwiązywania wszelakich zagadnień 
społecznych w tej właśnie spoczywa swobo- 
dzie, Państwo i ustawy policyjne nie powin- 
ny mięszać się do wszystkich objawów życia 
społecznego, a kto przy pomocy służby po- 
lieyjnej, chce rozwiązywać zagadnienia życia 
społecznego, ten niweczy najprzedniejsze wy- 
siłki ducha ludzkiego. 

Usiłowania wszystkich patryotów po- 
winny być skierowane ku temu, aby usuwać 
zbyteczną obawę przed żywiołami przewroto- 
wymi, które skutkiem zwracania na nie 
nadmiaru uwagi, nabierają znaczenia i wzrasta- 
ją w siłę. 

W Niemczech i Prusach — zdaniem 
Reinholda — te przesadne obawy przed prze- 
wrotem stają się dla rządów bodźcem do za- 
stosowywania chorobliwych zarządzeń, które 
miasto być objawem siły i sprężystości, są 
znamieniem niemocy i przeszkadzają przepro- 
wadzeniu wielkich reform, mianowicie na po- 
lu gospodarstwa społecznego. Dokonania ta- 
kich reform podjąć się może tylko naród po- 
siadający rząd sprężysty i będący w całej peł- 
ni swobód obywatelskich. 

W końcu dr. Reinhold wypowiada prze- 
konanie, że cała kwestya polityczna stanęła 
dzisiaj na ostrzu noża, a każdy krok w nie- 
właściwym kierunku, prowadzi do nieobliczo- 
nych, ale i zgubnych następstw. W roku przy- 
szłym naród niemiecki przez wybory do ciał 
prawodawczych będzie miał sposobność dać 
wyraz istotnym swoim pragnieniom i przeko- 
naniom. Mowca nie wątpi, że się to stanie w 
duchu utrzymania swobód obywatelskich, w 
duchu wyzwolenia jednostek i ogółu z pod 
zbyt daleko sięgającej opieki. 


Mowa dr. Reinholda tem silniejsze wy- 
warła wrażenie, że był on uważany za męża 
zaufania rządu, konserwatywni zaś zaliczali 
go do swojego obozu i nie wątpili, iż repre- 
zentowany przez nich kierunek znajdzie w 
nim dzielną podporę. 

To też podwójnie dotkliwym jest zawód, 
jaki sprawił dr. Reinhold swojem przemówie- 
niem tym kołom, które darzyły go swojem 
zaufaniem. 
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Sprawy krajowe. 


(Walny zjazd Towarzystwa pedagogicznego). 
Stanisławów, 19 lipca. 


(P.) Już od wczesnego ranka ruch nie- 
zwykły zapanował w mieście tutejszem, któ- 
re przybrało szatę świąteczną. Wszystkimi 
pociągami zdążają uczestnicy Zjazdu, więc też 
komitet kwaterunkowy, urzędujący na dworcu 
kolejowym ma niepomierną pracę, aby wszyst- 
kich ro i należycie pomieścić. 

O godzinie 8 z rana zapełniły się świą- 
tynie tutejsze pedagogami plei obojej, aby 
pracę swą od Boga rozpocząć. Chociaż na twa- 
rzach przybyłych znać umęczenie i trud cało- 
psa pracy, jednakowoż wszystkich ożywia 
ta pewność, że i tu w tym czasie wolnym 
od nauki, pracować będą mogli dla młodzie- 
ży, dla dobra wychowania i Towarzystwa pe- 
dagogicznego. 

Pierwsze posiedzenie Zjazdu rozpoczęło 
się po godzinie 9 w pięknie przystrojonej sali 
teatralnej, która wypełniła się uczestnikami 
Zjazdu po brzegi. 

Pierwszy wita zebranych burmistrz mia- 
sta, dr. Artur Nimhin imieniem reprezentacyi 
miasta. W serdecznych słowach zaznacza, iż 
całem sercem Stanisławów wita po raz trze- 
ci członków Towarzystwa pedagogicznego w 
murach swych. Prace Towarzystwa zyskały 
gorącą sympatyę całego kraju, gdyż postęp 
szkolnictwa naszego na wielu punktach vs- 
wdzięcza swój rozwój inicyatywie i staraniom 
Towarzystwa pedagogicznego. Dziękuje ucze- 
stnikom Zjazdu za liczne przybycie i w pra- 
cy podjętej życzy „Szczęść Boże!“ 

Imieniem Rady powiatowej przemawia 
najstarszy członek Rady p Jabłonowski, mó- 
wiąc o ważności oświaty ludowej dla kraju 
całego a wyrażając imieniem Rady powiato- 
wej sympatyę dla Towarzystwa pedagogiczne- 
go, życzy, aby obrady Zjazdu były jak naj- 
pomyślniejsze dla spraw, których Towarzy- 
stwo pedagogiczne jest orędownikiem. 

Ks. Piaskiewicz, jako reprezentant Ko- 
ścioła, w bardzo sendecznych słowach wita ko- 
legów po pracy i podnosi niewzruszoną łą- 
czność Kościoła ze szkołą. A tak gdy oświata 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 7 cen- 
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Ogłoszenia osób i zakładów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie biuro dzienników Ludwika Plohna, 
ulica Karola Ludwika l. 9; we Francyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana Adama, Boulevard Raspail 
Nr. 105 bis, 


w kraju się podniesie, a religia i wiara w 
niewzruszonej będzie łączności z nauką, wycho- 
wanie przyniesie pomyślność i szezęście dla 
kraju. 

Imieniem ks. biskupa gr. kat. obrządku 
wita zebranych ks. mitrat Bazyli Faciewicz. 
V pięknej swej przemowie podnosi, iż oświata 
i nauka nie znają polityki, iż w pochodzie 
tym ręka w rękę idzie dla dobra kraju na- 
przód Kościół a za nim szkoła. Zaznacza, że 
w wychowaniu polityka nie ma miejsca; nau- 
ka nie zna podziałów, nie ma też ani pol- 
skich ani ruskich kolei, telefonów i różnych 
innych wieku tego olbrzymieh wynalazków. 

Po powyższych oficyalnych powitaniach 
zabrał głos wieeprezes Towarzystwa pedago- 
gieznego, dyrektor Julian Fafara. Na wstępie 
dziękuje szanownym reprezentantom różnych 
instytucyj, którzy w tak serdecznych i cie- 
płych wyrazach powitali przybyłe do grodu 
tego Towarzystwo pedagogiczne. Następnie 
podaje do wiadomości zgromadzenia, iż pre- 
Zes Towarzystwa JE. ks. J. Czartoryski, idąc za 
poradą lekarzy i nie czując się zupełnie zdro- 
wym, na Zjazd nie przybędzie. Zarząd główny 
Towarzystwa pedagogicznego a również całe 
zgromadzenie ubolewają, że Zjazd nie ma 
dzisiaj na swojem czele długoletniego swego 
prezesa. W dalszem przemówieniu swem 
zwraca mowca uwagę na prace zarządu głó- 
wnego w roku ubiegłym, podnosi cele To- 
warzystwa pedagogicznego i jego zadanie w 
kraju naszym, a wspomniawszy o zmarłych 
w tym roku ezłonkach Towarzystwa, a mia- 
nowiecie o Ś. p. Badańczyku i Swiechle, ogła- 
sza otwarcie XXXI. Zjazdn Towarzystwa pe- 
dagogicznego. 

Z porządku dziennego przedstawia dyr. 
A. Pająk sprawozdanie komisyi kontrolującej 
z lustracyi rachunków Towarzystwa pedago- 
gieznego. Dluższą, ożywioną dyskusyę wywo- 
łała sprawa budowy domu Towarzystwa pe- 
dagogicznego. W końcu uchwalono dążyć do 
jak najszybszego zakupna własnego domu, 
poczem wnioski referenta bez dyskusyi przy- 
jęto. Udzielono zatem zarządowi głównemu 
absolutoryum w sprawach administracyjnych, 
poszczególnym zaś funkeyonaryuszom admi- 
stracyi uchwalono złożyć podziękowanie za 
sumienne i wzorowe spełnianie obowiązków. 

Następnie podaje przewodniczący do wia- 
domości Zgromadzenia, iż Najprzew. ks. bi- 
skup Kuiłowski, który świeżo powróciwszy z 
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v. 
(Ciąg dalszy). 


Tu Maćko jął opowiadać o pojedynku z 
Fryzyjezykami, a następnie o innych przygo- 
dach, jakie się im przytrafiły, i czynach, ja- 
kich dokonali. Potykali się przecie z za murów 
i w otwartem polu z największymi rycerzami, 
Jacy w cudzoziemskich krajach żyją. Bili w 
Niemców, bili we Francuzów, bili w Angiel- 
czyków i Burgundów. Bywali W zaciekłych 
Wirach bitew, że z koni, z ludzi, ze zbroi, z 
Niemców i piór czynił się jakoby jeden kłąb. 
A czego to oni przytem nie widzieli! Wi- 
dzieli krzyżackie zamki z czerwonej cegły, 
itewskie grodźce drewniane i kościoły, jakieh 
koło Bogdańca nie ma, i miasta, i srogie 
puszcze, w których nocami kwiliły powypę- 
dzane ze świątyń litewskie bożeczki, i różne, 
różne cuda; wszędzie zaś, gdzie do bitki przy- 


| szło, Zbyszko na przedzie, tak, że dziwowali 


mu się najwięksi rycerze. 

Jagienka, przysiadłszy na kłodzie obok 
Maćka, słuchała z otwartemi ustami tego o- 
powiadania kręcąc głową, jakby ją miała na 
śrubach, to w stronę Maćka, to w stronę 
Zbyszka, i spoglądając na młodego rycerza Z 
coraz większym podziwem. Wreszcie, gdy Mać- 
ko skończył, westchnęła i rzekła: 

— Bogdaj to się chłopakiem urodzić! 

Lecz Zbyszko, który przez czas opo- 
wiadania, przyglądał się jej również bacznie, 
myślał widocznie o czem innem, gdyż nie- 
spodzianie rzekł : 

— Ale też z was kraśna dziewka! 

Jagienka zaś odrzekła nawpół z niechęcią, 
a nawpół ze smutkiem: 

— Widzieliście wy kraśniejsze odemnie. 

Zbyszko jednak mógł bez kłamstwa od- 
powiedzieć jej, że wiele takich nie widział, 
gdyż od Jagienki bił poprostu blask zdrowia, 
młodości i siły. Stary opat niepróżno mawiał 
o niej, że wygląda jak na wpół kalina, wpół 
sosenka. Wszystko w niej było piękne: i wy- 
smukła postawa, i szerokie ramiona i piersi, 
jak ze skały wykute, i czerwone usta, i mo- 
dre oczki, bystro patrzące. Była też przybrana 
staranniej, niż poprzednio w lesie na to- 
wach. Na szyi miała kraśne paciorki, kożu- 
szek otwarty na przodzie, kryty zielonem 
suknem, spódnicę z samodziału w prążki i 
nowe buty. Nawet stary Maćko zauważył ten 
piękny strój, i popatrzywszy na nią przez 
chwilę, zapytał: 

— A czemuś to się tak przybrała, jako 
na odpust? 


OP a 0 pó dk o C ea mka i ona, zamiast odpowiedzieć, poczęła | 


wołać : 

— Idą wozy, idą !... 

Jakoż, gdy wozy zajechały, skoczyła ku 
nim, a za nią poszedł Zbyszko. Wyładowanie 
trwało aż do zachodu słońca, ku wielkiemu 
zadowoleniu Maćka, który każdą rzecz Z 080- 
bna oglądał i za każdą wysławiał Jagienkę. 
Mrok też już zapadał zupełny, gdy dziewczy- 
na poczęła się zabierać do domu. Przy wsia- 
daniu na koń, Zbyszko chwycił ją nagle wpół 
i nim zdążyła słowo wymówić, podniósł ja 
w górę i posadził na kulbakę. Wówczas za- 
rumieniła się jak zorza i zwróciwszy ku nie- 
mu twarz, rzekła przytłumiony m nieco głosem: 

— Mocarny z was pachołek.... 

On zaś, nie dojrzawszy jej rumieńców 
i zmieszania z powodu ciemności, roześmiał 
się i zapytał: 

— A nie boicie się zwierza ?... 
raz noc.. 

— Jest na wozie 
mi go. 

Zbyszko poszedł do wozu, wyjął oszezep 
i wręczył go Jagience: 

— Bądźcie. zdrowi! 

— Bądźcie zdrowi! 

— Bóg wam zapłać! Przyjadę jutro, 
alibo pojutrze, do Zgorzelie, pokłonić się Zy- 
chowi i wam za somsiedzką uczynność. 

— Przyjeżdżajcie ! Radzi będziem ! Wista! 

I ruszywszy koniem, znikła po chwili 
w przidrożnych krzach. 

Zbyszko wrócił do stryja. 

— Czas wam do izby wracać. 


Już za- 


oszczep... Podajcie 


Lecz Maćko odrzekł, nie ruszając się z 
kłody. 

— Hej! eo za dziewczyna! Aże podwó- 
rze od niej pojaśniało! 

— Bo pewnie! 

Nastała chwila milezenia. Maćko zda- 
wał się o czemś rozmyślać, patrząc w ukazu- 
jące się gwiazdy, poczem znów rzekł, jakby 
sam do siebie: 

— I przyszczypne to, i gospodarne, choć 
nie ma więcej nad piętnaście roków.... 

— A no! — rzekł Zbyszko — stary 
Zych miłuje ją też, jak oko w głowie. 

— I mówił, że Moczydoły za nią pójdą, 
a tam jest w łęgach stadko świerzop ze żre- 
bięty. 

— W borach moczydłowskich ponoś o- 
krutne bagna ?... 

— Ale żeremia bobrowe w nich są. 

I znów nastało milczenie. Maćko spo- 
glądał czas jakiś z ukosa na Zbyszka, a wre- 
szcie spytał: 

— Qóżeś się tak zapamiętał? O czem 
rozmyślasz ? 

— Bo.... widzicie... po Jagience tak mi 
się Danuśka przypomniała, aże mnie coś w 
sercu zabolało. 

— Chodźmy do izby — rzekł na to 
stary włedyka. — Późno już. 

I wstawszy z trudem, wsparł się na 
Zbyszku, który odprowadził go do komory. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


podróży nie może osobiście przybyć na ze- 
branie, przesyła zgromadzonym uczestnikom 
Zjazdu swe błogosławieństwo. Zgromadzenie 
przez powstanie podziękowało ks. biskupowi 
i uchwalono wysłać natychmiast z ustnem 
podziękowaniem deputacyę, złożoną ”z pp.: Pa- 
jaka, Millera i Korzeniewicza. 
Odczytane telegram od księcia prezesa, 

w którym książe życzy, aby obrady były uwień- 
czone jak najpomyślniejszym rezultatem. Po 
krótkiej przerwie przystąpiono do ostatniego 
punktu porządku dziennego przedpołudniowego 
posiedzenia, mianowicie prof. Kłapkowski 
przedstawił rzecz na temat: „Nauka rysun- 
ków w szkołach wydziałowych  męskich*. 
Przemówienie swe zakończył referent nastę- 
a rezolucyami : 
XXXI. walny Zjazd Tow. Ped. w 

Pny aae uznaje jako niezbędną potrzebę 
urządzenie przy każdej szkołe VI. klasowej, 
jakoteż wydziałowej, osobnej sali do nauki ry- 
sunków, odpowiadającej wymaganiom racyo- 
nalnej nauki tego przedmiotu; 
2. walny Zjazd wzywa Zarząd główny 

do poczynienia stosownych kroków, by wys. 
Rada szkolna krajowa przeznaczała z fun- 
duszów swoich rok rocznie pewną kwotę na 
zakupno przyborów rysunkowych dla biednych 
uczniów szkół VI. klasowych jako też wy- 


działowych ; 
Nad wygłoszonym referatem zabierali 
głos pp.: Kamiński, Pierzchała, Stachoń i 


Kamiński z Czerniowiec. 

Po przyjęciu powyższych rezolucyi pana 
referenta, uchwalono dodatkowo następujące 
wnioski: 

a) rozszerzyć żądanie pierwszej rezolucji 
także na szkoły pięcioklasowe; 

b) klasa piąta i szósta na nauce rysun- 
ków nie powinny liczyć nad 35 do 40 uczniów, 
w. razie przeciwnym zaś nauczyciel, uczący 
rysunków, powinien mieć dodaną sobie pomoe 
młodszej siły nauczycielskiej do prowadzenia 
nauki rysunków. 

Na tem o godz. 1'|, zakończono posie- 
dzenie. 


Stanisławów, 19 lipca. 


(P.) Posiedzenie popołudniowe rozpoczęło się 
o godz. 4. Przewodniczący wiceprezes: dyr. 
Fafara odczytuje nadeszłe telegramy z życze- 
niami pomyślnych wyników obrad. 


Z porządku dziennego następuje referat 
p. t.: „O hygienie budynków szkolnych“. 
zastępstwie nieobecnego referenta odczytuje 
rzecz p. Ludwik Pierzehała. Referat podaje 
następujące rezolucye: 

1. Ponieważ częstokroć jeszcze zdarzają 
się przypadki, że tak przy wyborze miejsca 
pod nową szkołę, jakoteż przy rozpatrywaniu 
planów na budynki szkolne, lekarz-hygieni- 
sta, względnie lekarz rządowy nie bywa 
wcale za ytywany o opinię, przeto Zarząd 
główny Towarzystwa ped. raczy zwrócić się 
do e. k. Rady szkolnej kraj. z przedstawie- 
niem, aby w przyszłości z reguły w takich 
przypadkach lekarz był koniecznie członkiem 
komisyi, oraz brał udział w komisyi kollau- 
dacyjnej przy oddawaniu budynku szkolnego 
i oddał swe naukowo uzasadnione orzeczenie 
o przydatności tegoż budynku, gdyż tylko 
tym sposobem dadzą się uniknąć nieraz cię- 


żkie pod względem zdrowotnym usterki w 
zahudowaniach szkolnych; 


2. Ponieważ skutkiem braku stałego 


nadzoru lekarskiego, młodzież szkolna nieje- 
dnokrotnie ponosi ciężkie uszezerbki na zdro- 
wiu, przeto Zarząd główny Towarzystwa ped. 
zechee zwrócić się do władz kompetentnych, 
aby taki nadzór był zapewniony i aby stwo- 
rzono płatne posady lekarzy szkolnych; 


3. Walny zjazd Towarzystwa ped. uzna- 
je potrzebę zaprowadzenia wykładów hygieny 
również na wydziale filozoficznym dla kan- 
dydatów nauczycielskich do szkół średnieb, 
na wydziale teologicznym dla duszpasterzy, 
jako przyszłych wychowawców młodych poko- 
eń, tudzież wyraża przekonanie, że w szko- 
łach przemysłowych i politechnicznych nauka 
hygieny powinna stanowić przedmiot obowią- 
zkowy i znajomość zasad tej nauki powinna 
być wymaganą przed udzieleniem patentów 
na nauczycieli i budowniczych lub kierowni- 
ków zakładów przemysłowych“. 

(godzina 5, posiedzenie trwa dalej). 


KORESPONDENCYK 


Bruksela, w lipcu. 
(Z wystawy powszechnej : 


III. Dzisiaj dzień świąteczny. Pogo- 
da, jak tu często się zdarza, szara i nie- 
wyraźna, mimo to wychodząc z Palais 
du Cinquantenaire mogę objąć rzutem oka 
z terasy nieprzeliczone tłumy  świątecznie 
przybrane i wolno się snujące alejami po po- 
chyłościach parku. Coraz to nowe takie fale 
przypływają z głębi, u wejścia, przez „Awve- 
nue de la Paix*, tę główną arteryę ruchu 
wystawowego, wiodącą wprost ze serca mia- 
sta. Z terasy widać, jak na dłoni całą tę uli- 
cę, mieniącą się chorągwiami i festonami u- 
mieszezonymi na wysokich sztandarach, z 
dwoma rzędami mijających się powozów i 
dwoma liniami tramwajów, rojącą się mro- 
wiem ludzkiem po obu szerokich trotuarach. 
Ale i Bruksela sama przedstawia się stąd 
wspaniale. Wogóle, stolica Belgii zasługiwa- 
łaby dla swego uroczego położenia na miano 
„miasta perspektyw i czarujących widoków“. 

Utarła się jednak już inna nazwa „Le petit 
Paris“, również zupełnie usprawiedliwiona, 
ze względu na znaczenie tej stolicy w stosun- 
ku do reszty kraju i na wesoły charakter jej 
mieszkańców, mających w sobie coś z wer- 
wy paryskiej. Napatrzywszy się temu przy- 
pływowi i odpływowi fal ludzkich na tle tak 
uroczem, zanurzam się w tłum, zapra- 
wiony sporą dawką kosmopolityzmu i pozwa- 
lam się unieść prądowi, który przenika te 
rzesze, kierując je w krainy rozrywek i roz- 
maitych przyjemności. Płyniemy tedy między 
rzędami najrozmaitszych kiosków i wszelkiego 
rodzaju budek wystawowych, które się szero- 
ko rozsiadły u stóp Palais du Cinquentenaire. 
Są to najprzód cale szeregi restauracyj, ka- 
wiarń i przybytków z napojami chłodzącymi | b 
i krzepiącymi siły, na oścież otwartych a 
> Basa GH 6 akydkóć publicznością. A zewsząd do- 


Życie na wystawie). 


latują tony muzyki. Tu dźwięczą hiszpańskie 

gitary, tam słychać trele włoskich spiewaków, 
ówdzie „sztajery* o poważnym rytmie i zno- 
wu dla odmiany ogniste cezardasze. Między 
stoliczkami i krzesłami uwijają się obsługują- 
cy, często w strojach pseudo narodowych, łą- 
czących pstrokaciznę barw z dziwacznością 
krojów. Jedna tylko restauracya „automaty- 
czna* odróżnia się prawie zupełnym brakiem 
Żywej usługi. Napisy tylko wszędzie: Sers 
tot, helf your self, puszki, szufladki i guziki, 
które się pociska, zastępują garsonów ; lecz 
zamięszanie tam tem większe, bo goście bie- 
gają sami z talerzami i kuflami w rozmaitych 
kierunkach, przyczem naturalnie niepodobna 
uniknąć zderzeń i kolizyj, każdy jednak stara 
się je pokrywać rozbawioną miną. 

Cały jeden kąt placu wystawowego zmie- 
niono w miasto wschodnie o białych dom- 
kach, bazarach i ciasnych uliczkach. Tam 
koło sklepów i i straganów zgiełk jeszcze większy. 
Między tłumami przeciskają się wciąż całe 
karawany osiołków egipskich, istnych szezu- 
rów faraońskich z przewodnikami nie więk- 
szego wzrostu. Dzieci tylko mogą dosiadać 
tych rumaków, zresztą wszystko tam na tym 
n Wschodzie“ miniaturowe, i jakby z góry na 
brak miejsca obliczone. Przekupnie w niszach 
za straganami gestykulują jak maryonetki, 
przyczem widać tylko ich mimikę, bo nawo- 
ływania giną w ogólnym zamęcie. Zresztą na- 
woływania te niewiele się od siebie różnią: 
Toujours content, jamais malade, jamais 
mourier, bon nougat, bon caractère, etc. Zi wa- 
ryantami spotkać się można tam, gdzie zale- 
cają rozmaite cuda i widowiska. Touareg, 
Touareg, Ga vrai. Touareg, pas blague qa, 
zaczem przemawia najwymowniej już sama 
figura wrzeszczącego, czarnego olbrzyma, który 
stojąc na krześle przewraca oczyma, i na 
wszystkie strony się kołysze.  Gdzieindziej 
znowu werytmicznych apostrofach misternie 
ułożonych obiecują wszystkie możliwe i nie- 
możliwe czary danse du ventre. 

Do główniejszych attrakcyj wystawy na- 
leży także „balon captif“ którym za 100 sous 
można się wznieść wysoko ponad wystawę. 
Ta jednak rozrywka nie cieszy się znaczniej- 
szym napływem ciekawych, po wypadku 
który mógł się skończyć smutno. Balon bo- 
wiem napełniony podróżnymi pewnego pię- 
knego dnia wzniósł się i zaczął szybować w 
górę. Na szczęście, zdołano go opuścić ku ziemi 
i skończyło się wszystko na przestrachu oraz 
mniej więcej komicznych scenach wśród ga- 
piącej się publiki, zmięszanej niespodziewanym 
tym wypadkiem. Każdy zapytany przedstawia 
też całe zdarzenie jako fraszkę bez znaczenia, 
a jednak ochota do powietrznych ekspedycyj 
od tego czasu osłabła. 

Jest tu także „Panorama des Alpes*, 
która na berlińskiej wystawie ogromnem cie- 
szyła się powodzeniem. Oglądać można także 
w osobnym pawilonie Chrystusa pędzla Mun- 
kaczego, obawiam się jednak, że niepotrafiłem 
arcydzieła tego należycie ocenić. Obok wznosi 
się szybko „Palace de l'Alimentation“ który 
się obiecująco zapowiada. Dalej podziwiać 
można: Kinematograf, Panopticum, nareszcie 
sztuczną: „Oouveuse d'enfante", urządzenie 

bardzo sprytne, do pielęgnowania przedwcze- 
śnie urodzonych albo słabowitych noworod- 
ków. Oka jeszcze „Bruxelles - Kermesse“. 


Jestto wiernie odtworzona stara dzielnica miż* 
sta, jak ją jeszcze można „było około 1580 t 
oglądać z eałem życiem ówezesnem: Burg- 
meestrem, ławnikami, przekupkami, cechami; 
to wszystko w strojach odpowiednich. Nag: 
madzono tu wszystkie widzenia godne př 
miątki i zabytki starej Brukseli. Stoi tam n* 
wet wielce oryginalny i sercu każdego Bruk- 
selezyka drogi wodotrysk Maneke - piss. Nie 
dziw zatem, że dla Brukselczyków ta synteżó 
ich życia i tradycyi jest w całem tego słowś 
znaczeniu, le clous de Pexcposition. Że jednak 
większość widowisk odgrywa się w brukowy™® 
żargonie przez pół flamandzkim a przez pół 
francusko - wallońskim, trudno przeto wniknąć 
w głąb ducha brukselskiego charakteru, który 
się tu na każdym kroku odczuwa; jest zaś 
duch ten tak różnym od wszystkiego co się 
w innych prowincyach widzi, że Brukselezycj 
sami o sobie powiadają: Nous ne sommes pas 
belges, nous sommes bruxellois. 


Cechą wybitną, wspólną wszystkim Bru- 


kselezykom jest niesłychana łatwość w rze- 
czach eodziennych, która życie uprzyjemnia. 
Wszystko, cokolwiek ich spotyka, przykre, czy 
przyjemne, powszednie, czy zajmujące, biorą 
lekko, dla żadnego z tych wrażeń ze zwykłej 
równowagi nie wychodząc. Jednem słowem 
przedstawiają najszezęśliwszy rezultat skrzy- 
żowania tych rozlicznych pierwiastków , któ- 
re się na ich rasę złożyły. Wiadomo ZAŚ, 
czem jest krzyżowanie, jeżeli się powiedzie; 
w zastępstwie krwi wielkiej, szlachetnej, da- 
je ono tem więkską sprężystość i odporność; 
a chyba są to najszczęśliwsze i najodpowie- 
dniejsze zalety charakteru w obec teraźniej- 
szego życia eodziennego, tak pełnego niespo- 
dzianek. 

Myśli te mimowolnie budzą się na wi- 
dok tych zabaw ludowych, tchnących taką 
prostotą i swobodą, a tak nam obcych. 
Lecz „Stara Bruksela“, to miasto przeszłości, 
choć nawet niedostatecznie odczute, musi wy- 
wrzeć na widzu wrażenie, choćby tylko przez 
porównanie z tą manifostacyą najnowszego 
postępu, — jaką jest wystawa. Najsilniej u- 
czuwa się ten kontrast, gdy wychodzące z 
Bruxelles-Kermesse znów zobaczy się „Starą 
Brukselę* ale już w szacie wieczornej, toną- 
cą w powodzi różnobarwnego światła lamp 
elektrycznych. J. 8. 


Z ka 


(Polacy w sądownictwie Królestwa Polskiego. — 
Nowe gimnazyum). 


Świeżo opracowany, z polecenia starsze- 
go prezesa Izby sądowej warszawskiej, i wy- 
dany drukiem „Rocznik okręgu sądowego war- 
szawskiego", dostarcza wymownych cyfr u- 
rzędowych co do personalu w sądownictwie 
Królestwa. 

„Rocznik“ obejmuje szczegółową listę 
urzędników sądownictwa w Królestwie, z o- 
znaczeniem stopnia ich wykształcenia, wyzna- 
nia, lat służby i t. p., rueh statystyczny spraw 
w sądach za lata ubiegłe, oraz niektóre infor- 
macye natury czysto specjalnej. Przedewszyst- 
kiem zaznaczyć wypada, że na stanowiskach: 
prezesów wszelkich sądów, prokuratorów, se- 
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NAŚLADOWANE Z FRANCUSKIEGO. 


III. 
(Ciąg dalszy). 
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Wzruszyła ramionami, jakby wątpiąe. 

— Kiedykolwiek przybędziesz pan, pa- 
nie Desgranges, zawsze mile będziesz wi- 
dziany w domu swego przyjaciela. 

— Do widzenia więc |... 

Był już na galeryi, gdy go odwołała: 

— Panie... — szeptała zakłopotana — 
byłam trochę za gwałtowna z panem, niech 
mi pan tego nie ma za złe... . Czuję się tak 


nieszczęśliwą !... 

— Nie biorę pani tego za złe, rozumiem 
wybornie.... 

W | więc! — dodała tonem prożby — 


jeżeli pan nie ma żalu do mnie, niech mi 
pan powierzy na jakiś czas list, który mój 
ojciec napisał do pana... Chcialabym go od- 


czytać... Pomyśl pan! Mojem jedynem SZCZę- 
šciem teraz jest żyć tem, co po nim pozo- 
stało l... 


Filip wahał się przez chwilę ; pó- 
źniej, pomyślawszy sobie, że może ten list 
przyczyni się do zmiany jej postanowienia na 
lepsze, oddał go jej. 

— Wrócę za miesiąc i wtedy pani mi 
go odda — rzekł. 

Zatrzymała na nim przez chwilę spoj- 
rzenie swoich wielkich oczu, „pełnych wdzię- 
ezności. Ścisnęli się za ręce i oddalił się. 
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Ujemny wynik rozmowy z panną 
Diosaz popsuł wszystkie szyki Filipa. Urzą- 
dził się tak, żeby pozostać zdala od Paryża 
aż do późnej jesieni i nie chciało mu się 
wcale tam wracać. Z drugiej strony znajdo- 

wał nie bardzo zabawnem czekać tygodniami 
w Talloires, dopóki młoda sierota się nie 
namyśli. Zdecydował się więc użyć wolnego 
czasu na zwiedzenie Sabaudyi, której nie 
znał. 


Zapuścił się więe w krainę rozległych 
pastwisk i wysokich lasów. Z Bauges dotarł 
do Chambéry , przebył dolinę Isery aż do 
Albertville i ciasnymi lesistymi przesmykami 
przebył pasmo gór, dzielące go od Chamonix. 
Widoki, raz wspaniałe, to znowu swojskie, 
zachwycały go: — śnieżne iglice, błyszczące 
białością na błękicie nieba z czarnym wień- 
cem szpilkowych lasów u stóp; pastwiska, 
na których tu i owdzie pałą się ogniska „pa- 
sterzy i dzwięczą dzwonki trzód; — świeża 
zieloność, w połączeniu z zabarwieniem połu- 
dniowego już światła. Filip kąpał się w tej 
dziewiczej a krzepkiej przyrodzie z rozkoszą. 
Znajdował wiele wspomnień z cudownej Szwaj- 
earyi, ale to, co widział, było spokojniejsze i 
posiadało więcej prostoty, 

Po czterech tygodniach, myśląc o kło- 
potach, w jakich musiała obeenie znajdować 
się panna Diosaz, nie mająca nikogo do po- 
mocy, uczuł nagle jakby wyrzut sumienia, że 
się oddaje własnym przyjemnościom i zabral 
się do powrotu. Czuł się teraz zdrowszym i 
rzeźwiejszym. Podczas całej wycieczki myśl 
o zmarłym przyjacielu wcale go nie opuszcza- 
ła; zwiedzał przecież rodzinne jego strony ! 
Za każdym pięknym widokiem przypominał 
sobie, z jakim zapałem Marceli wychwalał 
mu cuda swojej ojczyzny. Qzasami zdawało 


mu się, że słyszy głos jego... To też, wra- 
cając przez jezioro, poprzysiąg gł sobie, że cho- 
ciażby mu przyszło walczyć z największemi 
trudnościami, uczyni wszystko, aby sumiennie 
spełnić zagrobową misyę, która mu powierzo- 
ną została. 


Miasteczko Talloires było tak samo po- 
grążone w sennym spokoju, jak wtedy, gdy 
Filip poraz pierwszy, w czerwcu przypłynął 
do portu; tylko niebo zasnute było jakby 
przejrzystą zasłoną lekkich chmurek białych, 
przez które łagodne światło padało na jezio- 
ro barwy szaro-zielonej. 


Wstąpiwszy do hotelu, gdzie zamówił 
pokój, i otrzepawszy się z pyłu podróżnego, 
Desgranges postanowił iść natychmiast uwia- 
domić pannę Diosaz o swoim powrocie. Za- 
miast przechodzić przez miasteczko, wybrał 
boezną drożynę pomiędzy winnicami a wy- 
brzeżem, która wiodła prosto do Vivier. Idąc 
krętą i pochyłą ścieżką, zdobną w kwitnące 
krzewy, rozmyślał nad tem, w jakim uspo- 
sobieniu umysłu znajdzie Maneczkę i jakich 
nowych argumentów użyje, aby ją przekonać. 
Wkrótce ujrzał południową stronę posiadłości 
Diosaza. Platany rozścielały swoje liście, rzu- 
cająe cień na świeżo skoszone trawniki; róże 
czerwieniły się tu i owdzie pomiędzy zielenią 
a loggia, z napół odsuniętemi zielonemi żalu- 
zyami, zdawała się drzemać pod festonami 
glicyn, zwieszających się z kolumn. Filip 
zakręcił zwolna w około pola winnicy ścieżką 
kamienistą, wychodzącą równocześnie na dro- 
gę, i stanąwszy przed domem, zatrzymał się, 
zaintrygowany widokiem, który go uderzył. 

Na drodze pełno było dzieci, chłopców 
i dziewcząt, potrącających się hałaśliwie, aby 
prędzej dostać się do muru, po nad który 
wychodził taras pierwszego piętra. Wszystkie 
wieki były tu reprezentowane. Byli maley w 


koszulkach i inni wyrośnięci z ubrania; cały 
ten światek z rozezochranymi włosami, Z 
oczami szeroko otwartemi tajemniezą żądzą, 
pokryty był łachmanami, które składały się 
na malowniczą i pomysłową całość; spełznię- 
te i obszarpane sukienki odkrywały nogi bo- 
se w podkutych trzewikach, opalone szyje i 
chude ramiona. Dziewczynki miały na gło- 
wach męskie stare kapelusze, z pod których 
błyszezały ich błękitne oczy. Chłopey za cały 
strój mieli tylko koszulę bez guzików i pan- 
talony w strzępkach. Wesoły śmiech opro- 
mieniał twarze dzieci, ukazując białe ich zę- 
by. Tu i ówdzie kilka dziewczynek, porzą- 
dniej ubranych, robiło pończochy, napomina- 
jąc niesforną bandę dzieci. 


Po nad tą całą dzieciarnią panna Ma- 
neczka Diosaz stała oparta o parapet, a przy 
niej z jednej strony leżał woreczek suehyeh 
ciastek a z drugiej miseczka napełniona dro- 
bną monetą i wielki pakiet nowo uszytych 
sukien, Bardzo zajęta, z gołą głową, w żało- 
bnej ezarnej sukni, z włosami wijącymi się 
w loezki naokoło ożywionej twarzy, usiłowa- 
ła zaprowadzić nieco porządku w tym tłumie 
głów i ramion, wznoszących się ku niej. 


— Powoli! mówiła rozkazującym gło- 
sem, czystym i dźwięcznym — najprzód dzie- 


wczynki!.. „Niech chłopcy się usuną!.. Ci, 
którzy nie usłuchają, nie nie dostaną!... Przy- 
niosłam ciasteczka dla małych dzieci... Mary- 


niu Brogny, ty jako najoszczędniejsza weż to 
pod swoją opiekę i rozdaj im!... 


Jednocześnie rzuciła woreczek jednej z 
dziewczynek, robiących spokojnie pończochę. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
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kretarzy prokuratorów, oraz sędziów pokoju, 
w całem Królestwie Polskien niema ani je- 
dnego Polaka. 

Szczegółowo rzecz tak się przedstawia: 
Wyższa izba sądowa warszawska składa się: 
ze starszego prezesa, będącego zwierzchnikiem 
całego okregu sądowego warszawskiego, 4 
prezesów departamentów, 25 członków izby. 
6 sekretarzy, 10 podsekretarzy, 5 komisarzy 
sądowych, 10 wożnych. przeszło 40 nrzędni- 
ków kancelaryjnych, 3 prokuratorów, 5 pod- 
prokuratorów, sekretarza prokuratora i jego 
pomocnika. nadzorcy gmachów sądowych i 
Jego pomocnika, lekarza i architekty. W liczbie 
powyższych sadowników, jest Polaków: 2 
członków izby, 2 sekretarzy, 5 podsekretarzy, 
5 komisarzy sądowych, 1 podprokurator, 1 
kasyer, 1 lekarz i 1 architekt, oraz kilkuna- 
stu urzędników kaneelaryjnych. Wszyscy po- 
wyżej wymienieni sądownicy, do podsekreta- 
rzy włącznie, posiadają stopnie uniwersy- 
teckie. 

Na 10 prezesów sądów okręgowych Kró- 
lestwa nie ma ani jednego Polaka, na 23 wi- 
ceprezesów 3 Polaków, na 93 członków sądu 
22 Polaków, pośród 10 prokuratorów nie ma 
wcale Polaków, pośród 5% podprokuratorów 
4 Polaków, wśród 128 sędziów śledczych 34 
Polaków. Na liście 10 sekretarzy prokuratora 
są wyłącznie Rossyanie, na 85 sekretarzy są- 
dn 27 Polaków, na 69 podsekretarzy 54 Po- 
laków, na 12 archiwistów 10 Polaków, na 7 
tłómaczy 6 Polaków, wreszcie w rzędzie 55 
komisarzy sądowych jest 45 Polaków. 

Sąd handlowy warszawski, składa się z 
prezesa, wiceprezesa, 4 koronnych członków 
sądu (1 Polak), 4 sekretarzy, 8 podsekreta- 
rzy (4 Polaków) i 8 komisarzy sądowych (6 
Polaków). 

Zjazdów sądów pokoju znajduje się po 
2 w każdej gubernii, z wyjątkiem gubernii 
piotrkowskiej, która ich posiada 8. Skład oso- 
bisty wszystkich 21 zjazdów sędziów pokoju 
stanowią: 21 prezesów, 138 sędziów pokoju, 
22 sekretarzy, 28 pomocników sekretarzy, 84 
sekretarzy hipotecznych, 885 sędziów gmin- 
nych i 98 komisarzy sądowych. Stanowiska 
prezesów zjazdów i sędziów pokoju zajmują 
wyłącznie osoby narodowości rossyjskiej. 

Prokuratorya w Królestwie Polskiem, 
jest instytucyą, mającą na celu „obronę wszel 
kich jakiegokolwiek rodzaju własności publi- 
cznych. którym rząd opiekę swoja lub bliższy 
dozór jest winien*. Skład prokuratoryi stano- 
wią: Prezes, 9 radców, 7 obrońców, naczel- 
nik kancelaryi, jego pomocnik, 4 asesorów, 
archiwista, 4 pomocników jego, dziennikarz. 
ekspedytor i 9 obrońców prokuratoryi w 9 
miastach gubernialnych Królestwa. Z wyłą- 
czeniem prezesa prokuratoryi wszystkie inne 
posady w prokuratoryi zajęte są przez Po- 
laków. 

Posady notaryuszów prawie w zupełno- 
ści obsadzone są | rzez Polaków. 

Dzienniki warszawskie dowiadują się, iż 
podniesiono projekt otwareia w Warszawie 
jeszcze jednego 8-klasowego gimnazyum mę- 
skiego filologicznego. Z powodu jednak, że 
nieodzowne pewne formalności zajmą sporo 
czasu, otwarcie nowego zakładu nie będzie 
mogło nastąpić z początkiem nadchodzącego 
roku szkolnego. 


Niemiecki związek szkolny. 


W Jenie odbyło się walne zgromadze- 
nie „niemieckiego związku szkolnego dla 
wspierania niemczyzny za granicą“. Przed 
walnem zgromadzeniem odbyło się pod prze- 
wodnietwem prof. Wattenbacha zebranie de- 
legatów, na które przybyło 181 przedstawi- 
cieli związków krajowych, lokalnych i żeń- 
skieh. Ze sprawozdania zaznaczamy, że do- 
chody głównego zarządu wynosiły w rokn 
zeszłym 31.888 marek, wydatki 27 389 ma- 
rek. Liezba członków wynosi obecnie 26 574. 
Zapomóg wypłacono 54.425 marek, w darze 
nadesłano 3000 m., nadto obiecał kapitali- 
sta Diederichs z Bonn ofiarować związkowi 
15000 m. Ogólny dochód wynosił 119.094 
marek, rozchód ogólny 74.451 m. Z zapomóg, 
jakie rozdano. wymieniamy 3.806 m., które 
wysłano do Galicyi i Bukowiny; największą 
sumę, bo 28.865 m. otrzymały Czechy i 
Morawy. 

Na głównem zebranin, któremu także 
przewodniczył prof. Wattenbach. podniósł 
tenże w swej mowie powitalnej, że zebranie 
odbywa się w mieście, które zawsze pielę- 
gnowało poczusie narodowe. Związek szkolny 
żyje teraz w czasach, w których ludowi nie- 
mieckiemu grożą ze wszystkich stron naj- 
większe niebezpieczeństwa. Wszędzie starają 
sią podkopać zewnętrzne posterunki, aby na 
ich gruzach zagrabić kraj dla siebie. Najpo- 
tężniejszym wałem przeciw tym dążnościom 
jest szkola. Kto ma szkołę, ma przyszłość. 
W tem poczuciu też pracują wrogowie nie. 
mieckiej oświaty i niemieckiego obyczaju. 
Dlatego Niemcy mają obowiązek utworzyć ze 
szkoły wał ochronny, o któryby się rozbijały 
wszystkie niemczyżnie wrogie dążności. 

Dep. Kraus referował o wiedeńskim 
związku szkolnym, który od czasu swego 


istnienia wydał przeszło 5 milionów zł. na 
utrzymanie niemczyzuy. W zeszłym roku za- 
łużono 6% szkół, udzielono pomocy materyal- 
nej 94, a w 161 starano się o to, aby ueznio- 
wie pielęgnowali język i obyczaj niemiecki. 

Prof. Wattenbach zdał następnie spra- 
wę z posiedzenia delegatów, poczem uderzył 
gwałtownie na rozporządzenia językowe w 
Austryi dodając, że chociaż związek szkolny 
jest stowarzyszeniem nie imającem nie wspól- 
nego z polityką, nie może przecież zachować 
całkowitego anilczenia w tej „bolesnej“ dla 
Niemców sprawie. 

W końcu pastor Giaropar odczytał po- 
wziętą w tej sprawie rezolucyę, w której po- 
wiedziano między iDnemi, iż „powszechny 
niemiecki związek szkolny ku utrzymaniu 
niemczyzny za granicą, uważa manifestacyę 
publiczną przeciw rozporządzeniom językowym 
za obowiązek honoru, i za potrzebę serca“. 


Z Anglii. 
(W Indyach angielskich. — Wypadki w Punah 
i Kalkucie. — Spór o połów fok w morzu Beb- 
ringa). 


Wypadki w Indyach zajmują żywo o- 
pinię publiczną w Auglii, a prasa angielska 
zamieszcza szpaltowe artykuły o przyczynach, 
rozmiarze 1 charakterze rozruchów. Donosi- 
liśmy o wypadkach, które miały miejsce w 
jednem z większych miast Indyj angielskich, 
w położonem w zachodniej 1ch części Punah, — 
oraz o nadużyciach, których dopuszezali się 
tam żolnierze angielscy, a które były bezpo- 
średnita powodem rozruchów. Otóż guberna- 
tor Bombaju lord Sandbarst zrzuca z siebie 
wszelką odpowiedzialność za wywołanie tych 
rozruchów. W raporcie do wicekróla Indyj, 
lorda Elgina, oświadcza on, że nie jest mu 
znany ani jeden przykład obrażenia przez 
władze angielskie kobiet miejscowych, lub też 
religijnych uczuć krajowej ludności. Bezceło- 
wego rabowania domów zupełnie nie było, z 
rozporządzenia władzy spalono atoli jedną 
dzielnicę podmiejską, uznaną przez władze le- 
karskie za rozsadnika dżumy, natychmiast je- 
dnak wypłacono właścicielom owych domów 
odpowiednie odszkodowanie. Do tak radykal- 
nego kroku uciec się było trzeha koniecznie, 
w przeciwnym bowiem razie mieszkańcom 
Punah groziło niebezpieczeństwo z powodu 
dżumy. Najlepszym dowodem, iż był to je- 
dymy środek zapobieżenia rozwojowi epidemii 
może służyć to, że po wypaleniu zarażunej 
miejscowości w Punie nie zdarzyi się ani je- 
den wypadek zapadnięcia na dżumę. Co do 
ezynionego mu zarzutu, że wezwał tylko woj- 
ska angielskie do przeprowadzenia w domach 
mahometańskich rewizyi sanitarnych, lord 
Sandharsdt oświadcza, iż wojska angielskie 
stanowiły tylko jedną trzecią część — reszta 
zaś były to wojska złożone z krajowców. Re- 
wizye robione były pod jego osobistym do- 
zorem i żadnych nadużyć w czasie ich woj- 
ska nie dopuszczały się. W końcu guberna- 
tor Bombaju dodaje, iż w skutek wygaśnię- 
cia w Punie epidemii dżumy wszelkie za- 
rządzenia sanitarne niemiłe mahometanom 
cofnięto. 

Wicekról Indyj, zapewnia, że w Kalku- 
cie, wpływowi przedstawiciele świata muzuł- 
mańskiego starają się działać uspokajająco na 
umysły swych współwyznawców. Zaburzenia 
w Kalkucie nie powtórzyły się więcej. W tym 
samym jednak numerze Timesa, gdzie ogłoszo- 
no komunikat, z którego kilka końcowych 
wierszy przytoczyliśimy, — zamieszczono de- 
peszę specyalnego korespondenta z Bombaju, 
który w mniej jasnych barwach kreśli poło- 
żenie w Indyach. Chociaż — mówi on — 
otwartego powstania niema, to przedwczesnem 
byłoby jednak zapewniać, ze ruch, jaki ogar- 
nął Indye — wygasł już. Przeciwnie, trzeba 
się liczyć z możliwością, że rozwinie się on 
szerzej, i należy wszystko uczymić, aby nie- 
bezpieczeństwo zażegnać. 

Pomiędzy Anglią a Stanami Zjednoczo- 
nymi Ameryki północnej, rozwinął się znowu 
zacięty spór o prawo połowu fok w morzu 
Behringa, mimo iż zdawało się, że spór ten 
został już ostatecznie załatwiony przez orze- 
czenie sądu polubownego, który przed kilkn 
laty obradował w Paryżn. Wychodząca w No- 
wym -Yorku „Tribune“ ogłasza świeżo tele- 
gram sekretarza stanu północnej Ameryki 
Shermana z 10 maja do ambasadora amery- 
kańskiego w Londynie, który rzuca niejakie 
światło na tę sprawę. Telegram brzmi: Pre- 
zydent Mac Kinley bardzo jest rozczarowany 
oporem Anglii przeciwko przerwaniu polowania 
na foki na r. 1897 i wzięcia udziału we wspól- 
nej konferencyi interesowanych mocarstw, 
która ma zająć się utrzymaniem fok. Mac 
Kinley jest zdziwiony, że decyzya Anglii 
opiera się wyłącznie na opinii jednego fa- 
chowcea, Thomsona. Amerykański specyalista, 
Jordan, wyraża obawę rychłego zupełnego 
wytępienia fok. Trudno zrozumieć, jak lord 
Salisbury mógł pogodzić odrzucenie propozycyj 
Mac Kinleya z interesami ziomków swoich, 
niezależnie od stosunków przyjacielskich, jakie 
pragnie utrzymać ze Stanami Zjednoczonymi, 


;$ar ta Lwowska” z dnia 21 lipca 1897. 


Rossyą i Japonią. Skoro okazało się, iż orze- 
czenie sądn polubownego w Paryżu było nie- 
właściwe, obowiazkiem Anglii było przystąpić 
do konferencyj, która miała dalsze środki ob- 
myśleć. Świat caly będzie musiał złożyć na 
Anglię odpowiedzialność za możliwe dalsze 
nieporoznmienia. 

Sherman zakończył notę z 10 maja wy- 
rażenieni nadziei, iż Anglia ostatecznie zde- 
cyduje się jeszcze na konferencyę. Zdaje się, 
że te nadzieje zawiodły. 


KRONIKA 


Lwów. 20 lipca. 


— JEm. ks. Kardynał Metropolita Sem- 
bratowicz, powrócił z Podlutego do Lwowa. 


— P. Władysław Krzaczkowski, 
radca Dworu, dyrektor policyi wyjechał na kilko- 
tygodniowy urlop; kierownictwo dyrekcyi policyi 
objął w jego zastępstwie starosta p. St. Kwiat- 
kowski. 


— Ze. k. krajowej Rady zdrowia. 
W dniu 6 b. m. odbyła c. k. krajowa Rada 
zdrowia siódme posiedzenie, na którem następu- 
jące sprawy były przedmiotem obrad względnie 
uchwał : 

1) Wyrażono zdanie co do potrzeby zwo- 
łania ankiety w sprawie ustawy z r. 1891, eo 
do akuszerek okręgowych. 2) Wydano opinię w 
sprawie destylarni nafty w Drohobyczu. 3) Wy- 
dano orzeczenia w sprawie piekarni w Nowym 
Sączu i Ruskiej wsi, w pow. rzeszowskim. 4) 
Przedstawiono kandydata na udzielenie koncesyi 
na aptekę w Liszkach, w pow. krakowskim. 5) 
Wydano opinię w sprawie utworzenia okręgu sa- 
nitarnego w Kozłowie, w pow. brzeżańskim. 


— Z Uniwersytetu. Dr. Gustawowi Pio- 
trowskiemu, docentowi fizyologii na wydziale fi- 
lozoficznym Uniwersytetu lwowskiego, postanowił 
wydział lekarski lwowski udzielić veniam legendi 
z fizyologii, oraz wnieść do Ministerstwa oświaty 
prośbę o przyznanie dr. Piotrowskiemu tytułu 
nadzwyczajnego profesera, 


— Habiiitacya. W Uniwersytecie lwow- 
skim odbył się dzisiaj wykład habilitacyjny dr. 
Edwarda Porębowicza na docenta literatur ro- 
mańskich. Dr. Porębowicz mówił o „Filiacyi 
epopei romańskiej*. 


— Posiedzenie Rady miejskiej, od- 
będzie się pojutrze, we czwartek o godz. 6' wie- 
czorem w sali ratuszowej. 


— Liczni goście bawią od kilku dni 
we Lwowie. Między innymi profesorowie Wsze- 
ehniey Jagiellońskicj dr. Morawski i dr. Ulanow- 
ski, a także prof. Bronisław Grabowski, ten 
ostatni w przejeździe do Zagrzebia. 

Od dwóch dni bawią też we Lwowie pp.: 
Al. Szmakow, głośny adwokat z Moskwy, autor 
wielu dzieł o kwestyi żydowskiej i polski 
publicysta p. Józef Długosz z Odessy, którzy 
przybyli do Lwowa w interesach prawniczych, 
dla zbadania kilku dokumentów w archiwum 
aktów grodzkich i ziemskich. 


— Losowanie premij z fundacyi Win- 
centego Łodzia Ponińskiego dla czeladników rę- 
kodzielniczych, odbyło się wczoraj w południe. 
Pierwszą premię w wysokości 884 zł. wygrał 
czeladnik ślusarski Teofil Korzanowski, drugą w 
kwocie 695 zł, czeladnik szewski Michał Pro- 
kopowiez, trzecią w kwocie 556 zł. czeladnik 
szewski Mikołaj Panejko a czwartą w kwocie 
447 zł. czeladnik krawiecki Tadeusz Kuczyński. 


Egzamin dojrzałości w seminaryum 
nauczycielskiem w Stanisławowie, trwał od 8 
do 16 b. m. Z 48 abituryentów i abituryentek 
otrzymali świadectwo dojrzałości: a) z kandyda- 
tów z IV roku: Baziuk Leon, Budny Julian, 
Ember Gabryel, Horbowy Adolf, Hryhorców Me- 
lety, Jacykiewiez Leon, Kinasiewicz Piotr, Ko- 
towicz Władysław, Krajczy Wacław (z odzn.), 
Mękarski Zygmunt (z odzn.), Mozołowski Hen- 
ryk, Mykitka Józef, Prynda Józef, Szadaj Józef, 
Wojnarowicz Marcin (z odzn.). 5 otrzymało po- 
zwolenie poprawienia z jednego przedmiotu po 
feryach; żaden z uczniów zakładu nie został re- 
probowany. 

b) Z eksternistów i eksternistek otrzymali 
świadectwo dojrzałości : Błońska Magdalena, Bud- 
kowska Eugenia, OCzaplińska Jadwiga, Friedman 
Leontyna, Gutwald Cełestyna, Kalmus Marya, 
Knorek Zofia, Kornbliih Julia, Mecenseffy Marya, 
Miazga Wanda, Noha Katarzyna, Mondschein 
Marya (z odzn.), Reichmann Salomea, Reinhold 
Helena, Russman Rozalia (z odzn.), Sośnieka 
Kazimira, Wagner Zofia. 8 zostały reprobowane, 
3 otrzymały pozwolenie poprawienia po feryach, 
2 odstąpiły; — z eksternistów otrzymał 1 świa- 
dectwo dojrzałości. 


— Tragiczny wypadek. Z Zakopane- 
go piszą do Czasu : „Jesteśmy pod przerażają- 
cem wrażeniem wypadku, jaki się tu zdarzył w 
sobotę. Juliusz Fischer, dwunastoletni syn zna- 
nego i powszechnie szanowanego obywatela kra- 
kowskiego, p. Władysława Fischera, właściciela 
handlu w rynku, jechał na rowerze z Kuźnic 
do Zakopanego i rozpędziwszy się z góry, ude- 


rzył w pobliżu restauracyi knźniekiej o jadący 
wóz, którego woźnica nie mógł już wstrzy- 
mać, ani skręcić koni. Uderzenie było tak 
silne, że nieszezęśliwemu chłopcu pękła czaszka; 
hezprzytomnemu dał rozgrzeszenie znajdujący się 
w pobliżu miejsca wypadku ks. Ziebura, Zgrom. 
00. Zmartwychwstańeów. Natychmiastowej po- 
mocy udzielili dwaj lekarze, wezwani telegrafi- 
cznie na miejsce, mianowicie dr. Łepkowski i 
dr. Tyszkiewicz; gdy chłopca przeniesiono do 
mieszkania ojca na Bystrem, przybył także prof. 
Obaliński. Ale nie było już ratunku. W skutek 
przekrwienia mózgu, nastąpiła śmierć w nie- 
dzielę rano. 


„Całe Zakopane wzięło udział w głębokiej 
boleści rodziny Fischerów. W chwili strasznego 
wypadku był tu obecnym tylko ojciec zmarłego. 

„Dodaję, że urzędujący w Zakopanem ko- 
misarz rządowy, p. Stieber udał się natychmiast 
na miejsce wypadku, celem przeprowadzenia 
śledztwa, które jak dotąd, winy woźnicy nie wy- 
kazało. Zaznaczam, że p. Stieber z początkiem 
sezonu wydał bardzo racyonalne zarządzenie o 
jeździe na rowerach i osobnym, ciągle rozsyła- 
nym okólnikiem, wzywa wszystkich cyklistów o 
zachowanie ostrożności, wskazanej położeniem 
górzystem i stosunkami miejscowymi. Zachodzi 
pytanie, czy nie byłoby możliwem zabronić w 
ogóle jazdy na bicyklach w Zakopanem, zwła- 
szcza w obec codziennych prawie mniejszej wagi 
nieprzyjemnych wypadków“. 


— Niebezpieczny złodziej. Policya 
krakowska śledzi niebezpiecznego i nader zrę- 
cznego złodzieja. Złodziej ów w sposób niedo- 
strzeżony z pomocą jakiegcś bardzo ostrego na- 
rzędzia, rozcina kieszenie tużurków męskich na 
wewnętrznej stronie odzienia, na piersiach, gdzie 
się zazwyczaj chową pugilaresy. Kieszeń przecina 
równo wzdłuż przez środek i albo zręcznie kra- 
dnie pugiłares, albo czeka chwili, kiedy ten musi 
upaść na ziemię własnym ciężarem i wówczas 
chwyciwszy łup, zbiega. Dwa już wypadki ta- 
kiej prawdziwie już „europejskiej“ kradzieży 
zameldowano  policyi. Lekarz krakowski dr. 
Schwarz w ten sposób stracił pugilares z kwotą 
około 400 zł., a jeden z przejeżdżających koleją 
między Krakowem a Tarnowem kwotę z górą 
stu zł, Rozcięta misternie kieszeń jest tylko wska- 
zówką, w jaki sposób kradzież została spełnioną. 
Baczność publiczności może dopomódz do schwy- 
tania ptaszka, jak przypuszczają, z odległych 
stron przybyłego, na tego rodzaju złodziejskie 
popisy. 

t Zmarli w ostatnich dniach: W Krako- 
wie, Jan Biberstein Starowiejski, b. właściciel 
dóbr ziemskich, w 61 roku życia. 

W Dorze pod Delatynem, ks. Tytus Broń- 
ski, gr. kat. proboszez. 


— Samobójstwo. W Złoczowie odebrał 
sobie życie wystrzałem z karabinu szeregowiec 
11 p. p. Franciszek Stocki. 


— Podczas ćwiczeń 26 pułku piechoty 
w Otrzychomiu (Gran na Węgrzech), podczas 
ataku bagnetami, pchnął pewien żołnierz swemu 
przeciwnikowi tak nieszczęśliwie bagnet w piersi, 
że biedak na miejscu wyzionął ducha. 


— W Roździeniu na Górnym Szląsku, 
gdzie zapadała się od pewnego czasu ziemia, 
zdarzyła się zuów fatalna katastrofa. Z hukiem 
podobnym do grzmotu piorunów runął nowowy- 
budowany komin fabryczny, wysoki na 150 stóp. 
Wiele osób przy tej katastrofie poniosło śmierć, 
a wiele jest rannych. Niektórzy znajdują się je- 
Szcze pod gruzami. 


— Proces spadkowy. Przed 2 laty za- 
strzelił się w Medyolanie Leon Gieysztor, syn 
bogatego obywatela ziemskiego na Litwie. Po- 
wodem samobójstwa była nieodwzajemniana miłość 
występującej podówczas w Medyolanie artystki 
Lili Lejo. W testamencie mianował młody samo- 
bójca uniwersalną spadkobierczynią swego ma- 
jątku niejaką pannę Malwinę Brunner, zamierza- 
jącą również poświęcić się karyerze artystycznej. 
Krewni jego usiłowali obalić testament, skutkiem 
czego przyszedł do skutku proces w pierwszej 
instancyi na rzecz p. Brunner rozstrzygnięty. 
Obecnie strona przeciwna powołuje się na to, iż 
Gieysztor w chwili sporządzenia testamentu nie 
był już zdrowym na umyśle. Dwóch lekarzy 
psychiatrów wezwano do wydania swej decyzyi, 
mogącej mieć stanowcze dla procesu znaczenie. 


— Na pomnik Miekiewicza zebrał 
sam Kuryer Warszawski olbrzymią na nasze 
stosunki kwotę 140.204 rubli 51 kop. Zamyka- 
jąc listę składek, ogłasza równocześnie redakcya, 
iż pozostałą nadwyżkę złoży w „Kasie im. dr. 
Mianowskiego", przeznaczając ją na fundusz sty- 
pendyjny im. Adama Mickiewicza 


— Balon pruski w Królestwie. O milę 
od Kalisza, pod wsią Sulisławice, spadł balon, 
w którym znajdowali się trzej pruscy oficerowie: 
von Lekow, hr. Kesler i bar. Richtoben. Ofice- 
rowie ci puścili się z Berlina o godz. 12 w nocy 
w celu odwiedzenia matki Lekowa, mieszkającej 
w Dłnskach przy granicy. Mieli zamiar spuścić 
się na stronie pruskiej, lecz spotkawszy szereg 
topoli, obawiając się zaczepić o nie, wyrzucili 
balast i balon, uniósłszy się, upadł o 100 m. w 
granicy rossyjskiej. Oficerów tych, z których jeden 
jest podpułkownikiem, internowano czasowo w 
Kaliszu, pozostawiając ich na wolnej stopie, a po 
przeprowadzonej z Warszawą korespondencji, 
wypuszczono na wolność. 


- 


tej części ubrania, używanej, jak dotychczas, wy- 
łącznie przez mniej piękną połowę rodzaju ludz- 
kiego, wówezas może sobie do wycieczek na ro- 
werze sprawić „dress“, czyli coś, eo łączy w 
sobie cechy spódniczki i spodni. Podobna „dress*, 
jak piszą gazety petersburskie, nie jest bardzo 
tanią rzeczą, kosztuje bowiem w Petersburgu 
do I8 rs., a niszczy się dość prędko, spora więc 
liczba cyklistek przyjęła nowe rozporządzenie po- 
licyi z niezupełnie słodkim uśmieszkiem. 


poezyi lub z poezyi wcielało się w czyn i 
w Życie. Tak więc przedstawienie powolnej 
lecz stałej ewolucyi duchowej Adama w cią- 
gu jego żywota było głównym celem pracy 
dr. Kallenbacha, stanowiącej zarazem sumien- 
ną relacyę ze wszystkich dotychczasowych ba- 
dań nad Mickiewiczem. 

A szereg tych publikacyi niezwyle jest 
obfitym, jeżeli uwzględnimy tak pierwsze oce- 
ny utworów Mickiewicza i próby określenia 
jego stanowiska wobec społeczeństwa, ogła- 
szane jeszcze za życia poety przez Mochna- 
ekiego, Goszezyńskiego, Cybulskiego jakoteż 
owe mnóstwo szezegółów biograficznych, no- 
tatek i sprostowań, jakie się pojawiły w cią- 
gu pierwszych lat dziesięciu po zgonie wie- 
szcza. Wyrazem najlepszym biograficznego kie- 
runku w studyach nad Mickiewiczem pozosta- 
ła rozprawa dr. Karola Estreichera, ogłoszo- 
na w BRozmaitościach z roku 1859, która jako 
próba syntezy biograficznej dała podstawę do 
późniejszych badań. Dłużej przyszło czekać na 
rozbiór estetyczny spuścizny poety, acz i na 
tem polu pojawienie się „Listów z podróży* 
Odyńca wywołało ruch stały i wzrastający, 
który zapoczątkowany przed laty świetnemi 
studyami Klaezki, Cybulskiego i Siemińskiego, 
objawiać się począł od tego czasu nawet w 
miastach prowincyonalnych naszego kraju, w 
Wadowieach, w Stanisławowie i w Tarnowie, 
w postaci rozbiorów krytycznych Turczyńskie- 
go, Habury, Zatheya, Gąsiorowskiego i wielu 
innych, świadczących dodatnio o szerzącym się 


Błogosławiona była to dla poezyi naszej wio- 
sna 1832 r. — pisze dr. Kallenbach o po- 
bycie Mickiewicza w Dreźnie. — Arcymistrz 
pieśni polskiej bierzmuje pierwsze dziecię du- 
chowe Pola, ochrzczone już w wojnie i w dymie 
wojny narodowej. Z pobojowisk Grochowa i 
Woli chronił się na obcą ziemię duch nie- 
śmiertelny, wzniecał potężne pieśni zrodzone 
z czynu i budzące do czynu. 
(Dokończenie nastąpi.) 


— Nowy rodzaj bruku zaprowadzają 
teraz na ulicach Poznania. Tymezasowo na próbę 
makademizują na 90 m. długości ulicę Rycer- 
ską od ulicy Artyleryjskiej do bramy Rycerskiej. 
Nazwa makademizowania pochodzi od inżyniera 
szkockiego Maks Adama, a rodzaj bruku jest na- 
stępujący: Na spód zniwelowanej pod bruk prze- 
strzeni sypie się na 10 etm. grubości warstwę 
żwiru grubego nie przesianego, a na nią układa 
się 14 ctm. warstwę betonu. Na utrwalony tym 
sposobem spód, kładzie się warstwę bruku ma- 
kadamowego, do którego bierze się drobno tłu- 
czone kamienie i oblewa cementem. Pokład ten 
wierzchem wyrównany i gładki, ma być niesły- 
chanie trwałym, a znacznie tańszym, albowiem 
kosztuje metr kwadratowy 7/4, marek — pokład 
bruku astaltowego kosztuje 11 marek za metr, 
a bruku kostkowego 15 marek za metr kwa- 
dratowy przestrzeni. 


— Z Baku donoszą: Pożar zakładów na- 
ftowych przybrał zagrażające rozmiary. Spłonęły 
zakłady: Tarajewa, Juzbaszewa, Tumajewa, dwa 
zakłady Musa Nacziewa, przystań Towarzystwa 
wschodniego. Robotniey sąsiednich zakładów wy- 
prowadzili się. Roboty w 50 zakładach wstrzy- 
mane. Wiele osób zginęło. 


GOSPODARSTWO I HANDEL 


Komitet e. k. Towarzystwa gospo- 
darskiego galicyjskiego tak jak corocznie 
wysyła i w tym roku komisyę w celu zaku- 
pienia bydła rozpłodowego oraz nierogacizny, 
potrzebnych dla obór zarodowych i chlewni 
centralnych. 

Chcąc przy tej sposobności ułatwić 
wszystkim hodowcom w kraju, sprowadzenie l 


— W Berlinie zaczynają stosować pro 
mienie Röntgena do rozpoznawania fałszerstw środ- 
ków spożywczych. Masło czyste, przeświecone, 
wykazuje cień równy, solone cień plamisty. 
Ziarnka kawy dają sylwetkę ze strukturą we- 
wnętrzną, fałszowane równą czarną plamę bez 
struktury; herbata sztuczna inny rzuca cień od 
naturalnej, — inny czysty jedwab a inny fatszo- 
wany. Przy pomocy promieni stwierdzić można, 
czy orzech jest robaczywy lub pusty i t. d. 


— Na złotej tablicy. Rada Instytutu 
technicznego w Charkowie uchwaliła nazwisko 
p. Zygmunta Klamborowskiego z Warszawy 


Notatki óra0K0-F7StYCZNE. 


Rp Zk KOOL ZA 


Portret Mickiewicza. Na wystawie 
warszawskiego Towarzystwa sztuk pięknych po- 
jawił się nowy portret Adama Mickiewicza, wy- 
konany kredką przez p. Kazimierza Mordasewi- 
cza. Autor jest wychowańcem Akademii peters- 
burskiej sztuk pięknych, którą ukończył ze zło- 
tym medalem, a następnie przebywał za grani- 
cą, przeważnie zaś w Madrycie, gdzie poświęcał 


takiego bydła i świń, podejmuje się komitet 
tak jak zwykle zakupna i przyjmuje zamó- 
wienia, które najdalej do 50 sierpnia b. r. 
(z wymienieniem rasy, wieku, rodzaju i ilości 
sztuk), a także z zadatkiem po 200 złr. na 
każdą zamówioną sztukę bydła, a po 30 zł. | 


wyryć złotemi zgłoskami na tablicy marmurowej 
w sali instytutu. Zaszczytu tego dostępują ci 
tylko wychowańcy zakładu, którzy na wszyst- 
kich kursach otrzymali stopnie celujące ze wszyst- 
kich przedmiotów. W ciągu ostatnich lat 10 ani 
jeden wychowaniee zakładu nie został wpisany 
na ową tablicę. 


— Katastrofa kolejowa. W starciu po- 
ciągu osobowego bawarskich kolei państwowych 
z pociągiem pospiesznym kolei Busztiehradzkiej, 
odnieśli rany: lekarz górniczy dr. Czermak i 
bawarski urzędnik pocztowy. Wina spada na obu 


się studyum nad portretami Velasqueza. Artysta 
posiłkował się dagierotypami i maską pośmier- 
tną z jedynego i najpełniejszego, prywatnego 
zbioru portretów wieszcza w Warszawie. Dagie- 
rotypy te, doskonale zachowane. pochodzą zepo- 
ki wykładów w College de France, z czasu 
„największego zapału, najszczytniejszych na- 
tchnień i najgórniejszych porywów duszy*. 

O portrecie tym pisze Kuryer Warszaw- 
ski: „Praca p. Mordasewicza jest owocem dłu- 
gich i sumiennych studyów. Artysta nie silił się 
wprawdzie na stworzenie nowego, indywidual- 


wśród polskiego ogółu kulcie Adama. Podjęte 
na nowo poszukiwania biograficzne Ziembi- 
ckiego, Władysława Mickiewicza i Tretiaka 
umożliwiły do pewnego przynajmniej stopnia 
zadanie powiązania rozprószonych szezegółów 
w spólmą, psychologiczną całość, zaś trzydzie- 
sta rocznica śmierci Adama, prócz licznych 
artykułów i rozpraw pomniejszych wzbogaci- 
ła nasze piśmiennietwo dwutomowem dziełem 
Chmielowskiego, obejmującem po raz pierw- 
szy — z uwzględnieniem warunków cenzu- 
ralnych — całość życia i poezyi Mickiewi- 


| 
| 
na sztukę nierogacizny, pod adresem komitetu 

e. k. Towarzystwa gospodarskiego galicyjskiego i 
we Lwowie ul. Słowackiego l. 8, pisemnie 
wnieść należy. 

Komisya składać się będzie z członka | 
komitetu p. Kazimierza Wiktora z Zarszyna ` 
i inspektora p. Jana Zakrzewskiego oraz dobra- ! 
nego weterynarza. | 


Walne zgromadzenie krajowego To- 
warzystwa naftowego odbyło się wczoraj, dnia 
19 b. m. popołudniu w centralnem biurze 


nego portretu wieszcza, jak to n. p. na podsta- 
wie tegoż samego materyału uczynił był p. Ho- 
rowiłz, lecz starał się wiernie odtworzyć i po- 
większyć dagierotyp, co mu się też przy zacho- 
waniu wysokich zalet techniki rysowniczej, u- 
dało doskonale. Już dawno wśród ogółu zatra- 


cza. Od roku 1886 daje się zauważyć zdwo- 
jony niejako ruch na polu badań twórczości 
Mickiewicza. Rozpoczynają się krytyczne re- 
wizye tekstów, studya nad autografami, szcze- 
gółowe i porównawcze oceny, monograficzne 
opracowanie arcydzieł a nawet drobnych u- 


zwrotniczych i na maszynistę pociągu kolei bu- 
sztiehradziej, 


— Telegraf bez drutu. Przed kilku 
dniami — we włoskim porcie wojennym Spezzia 
czyniono doświadczenia z nowo wynalezionym 


producentów dla sprzedaży ropy galicyjskiej. 

Posiedzenie zagaił prezes Towarzystwa, 
p. August Gorayski, zaznaczając pomyślne re- 
zultaty z 1896 i 1897 r. Po raz pierwszy od 
szeregu lat bilans Towarzystwa przedstawia 
się dodatnio, a wykazy statystyczne, ogłasza- 


telegrafem (bez drutu) Marconiego. Depeszowa- 
no nasamprzód z jednego na drugi statek; potem 
z komendantury portu wojennego do wyspy Pal- 
miry. 

Obie próby udały się doskonale. Wyspa 
Palmira leży na zachód od portu Spezzia i od- 
dalona od komendantury o 10 kilometrów. Mar- 
coni jedzie do Anglii, aby między Calais a Do- 
vrem z polecenia angielskiego ministerstwa ma- 
rynarki nowe wykonać próby, poezem powróci 
do Bolonii, aby pracować nad nowymi wyna- 
lazkami, które pragnie wyjawić w przeciągu 
kwartału. 


— Balonem do bieguna. Zapowiadana 
już od dłuższego czasu wyprawa Andrćego, przy- 
szła w dniu 11 b. m. do skutku. W dniu tym 
śmiały podróżnik wzbił się balonem w towarzy- 
stwie Fraenkla i Strindberga ze Szpicbergen. 
Wiadomość o wzlocie nadeszła do Europy późno, 
ponieważ korespondenci musieli dotrzeć ze Szpie- 
bergen do najbliższej stacyi telegraficznej w Trom- 
söe w Norwegii północnej i ztamtąd dopiero prze- 
słali depesze. Biuro korespondencyjne wysłało 
następujące telegramy z Tromsóe: 

Wzlot Andróego ze Szpiebergen, odbył się 
pomyślnie. Balon odrazu wzniósł się do wysoko- 
ści 200 m. nad poziom morza. Andrée przed 
odjazdem wysłał telegraficzne pozdrowienie kró- 
lowi Oskarowi, wyrażając jednocześnie podzięko- 
wanie za okazaną pomoce wyprawie. 

Ze Szpicbergen donoszą, że w niedzielę 
ubiegłą Andrée rozpoczął swoją wyprawę do bie- 
guna Północnego w warunkach pomyślnych, przy 
sprzyjającym lekkim wietrze. Początek wyprawy 
zapowiadał się dobrze. 


Ponieważ rano w niedzielę wiatr wydał się 
więcej przyjaznym, przeto wydano rozporządzenie, 
aby przygotować się do wzlotu. Przygotowania 
zajęły około 4 godzin. Balon, któremu dano na- 
zwę „Orzeł“, wzniósł się szczęśliwie przy okrzy- 
kach „hura!* i życzeniach pomyślnej podróży. 
Pomimo słabego wiatru, balon szybko podniósł 
się do wysokości 200 m., lecz wkrótce spadł 
nieco ku poziomowi morza. Po wyrzuceniu kilku 
worków balastu, balon wzniósł się znów wyżej 
i przy pomyślnym wietrze poszybował w kierunku 
półnoeno-wschodnim. „Orzeł“ leciał z szybkością 
35 klm. na godzinę w kierunku półnoeno- 
wschodnim. 

W Sztokholmie na wieść o wyruszeniu eks- 
pedycyi, zapanował niesłychany entuzyazm. Dzien- 
niki wyszły w nadzwyczajnych edycyach z por- 
tretem Andrćego. Publiczność rozchwytała je w 
jednej chwili. Ostatnie wiadomości każą się oba- 
wiać, że wiatr uniósł balon w niewłaściwym 
kierunku — ku Syberyi. 


— (yklistki i polieya. Miłośniczki 
sportu kołowego w Petersburgu, gdzie liezba 
ich codzień wzrasta, otrzymały w tych dniach 
polecenie ze strony miejscowej policyi, aby do 
jazdy na swych stalowych rumakach używały 
kostiumu, składającego się: z angielskiego ka- 
ftanika i szerokich średniowiecznych szarawa- 
rów; jeżeli zaś która z nadobnych amatorek 
„kołowacizny" czuje nieprzezwyciężony wstręt do 


ciło się pojęcie o prawdziwym wyglądzie, twa- 
rzy i postawie uwielbianego poety. Stało się to 
albo za sprawą artystów, traktujących rzecz po- 
wierzchownie, nie silących się na odtworzenie 
wizerunku Miekiewicza przy pomocy dokumen- 
tów autentycznych, albo co gorsza, stało się to 
za przyczyną spekulacyi, która zasypywała i 
nadal zasypywać będzie portretami lichej warto- 
ści, wykonanemi na podstawie marnych odbitek 
fotograficznych, wszelkiej pozbawionych autenty- 
ezności. Warto więc zwrócić uwagę na wizerun- 
ki tej wartości artystycznej, co praca p. Morda- 
sewicza*. 


Stefan Koszarski, ogłosił rozprawę p. t.: 
„Rozwiązanie kwestyi agrarnej w Galicyi przez 
zorganizowanie małych gospodarstw  postępo- 
wych*. Notując na razie ukazanie się rozprawki, 
zastrzegamy sobie obszerniejsze jej omówienie na 
później. 

Michała Rollego najnowsza praca p. t.: 
„Ateny wołyńskie*, ukazała się w dniach osta- 
tnich w obiegu księgarskim, nakładem znanej 
firmy Gubrynowicza i Schmidta we Lwowie. Jest 
to wyczerpująca monografia gimnazyum a z kolei 
liceum Krzeinienieckiego, które w pierwszej po- 
łowie XIX w. tak wybitną odegrało na wscho- 
dnich kresach rolę. 


„Na Jasnym brzegu*, nowela Henryka 
Sienkiewicza, drukowana w odeinku Gazety 
Lwowskiej, ukazała się w pięknem miniaturo- 
wem wydaniu nakładem księgarni Gebethnera i 
Wolffa w Warszawie. 


Włodzimierza Wysockiego fraszka 
p.t.: „Wszyscy za jeduego*, ukazała się w wy- 
daniu czwartem, nakładem kijowskiej księgarni 
Leona Idzikowskiego. 


Z LITERATURY. 


ana maa ach 


(„Adam Mickiewicz" przez dr. Józefa Kal- 
lenbacha, profesora języków i literatur sło- 
wiańskich ma Uniwersytecie fryburskim w 
Szwajcaryt. Tom I.—II. Kraków. Spółka 
wydawnicza polska. 1897). 


PANDA 


Jako pierwsza niejako zapowiedź Mickie- 
wiczowskiego święta pojawiła się dwutomowa 
praca dr. Kallenbacha, mająca za zadanie, jak 
to sam aułor w przedmowie wyraził, skreśle- 
nie duchowego wizerunku poety na tle życio- 
rysu, najbardziej zwięzłego. Z bogatej dziedzi- 
ny faktów biograficznych, wypełniających 
ezterotomową monografię Władysława Mickie- 
wicza, wybrał dr. Kallenbach to tylko, co 
jest niezbędne do wyjaśnienia duchowego na- 
stroju poety, to tylko, co z życia weszło do 


tworów. Niezaprzeczoną w tej mierze zasługę 
położyło zawiązane w maju 1886 roku we 
Lwowie Towarzystwo im. Adama Miekiewi- 
cza, które już pod jesień roku następnego wy- 
stąpiło z pierwszym tomem „Pamiętnika“. 
Wydawnictwo Towarzystwa stało się w rze- 
czy samej zbiornikiem cennych situdyów z za- 
kresu literatury miekiewiczowskiej, przyczy- 
niając się znacznie do wzbudzenia wśród sze- 
rokich kół naszego społeczeństwa zamiłowa- 
nia w ścisłem badaniu dzieł wieszcza, 
rych znakomitym komentarzem okazała się 
wielka biografia Adama, pióra jego syna, Wła- 


lat jego życia, dodała też dr. Kallenbachowi 


snuwającego ostateczne wnioski o jednolitości 
i ciągłości rozwoju psychologicznego Miekie- 


się ośm rozdziałów. Dwa pierwsze mają za 
osnowę lata dziecinne i szkolne poety. (Ro- 


czas, gdy rozdział trzeci, trafnie zatytułowany 


tor genezę: ballad, romansów, „Grażyny* i 


któ- 


dysława. 

Ta ostatnia praca, przynosząca wiele 
ważnego materyału dla wyświecenia ducho- 
wego rozwoju, zwłaszcza z ostatnich piętnastu 


bodźea do skreslenia obszernego studyum wy- 
wicza. Na tom pierwszy jego dzieła złożyło 


dzina i Szkoła. — Lata uniwersyteckie.), pod- 


„Przełomem“ rozegrywa się w latach 1820— 
1822, tyle stanowczych w życiu Adama. — 
W trzech następnych ustępach tłómaczy au- 


„Dziadów“, które — jak to w swoim czasie 
Bohdan Zaleski powiedział — są naszą pra- 
wdziwą narodową epopeją, obszernemi rama- 
mi obejmującemi żywot narodu i wszystkie 
światy poetyczne, wreszcie sonetów krym- 
skich, będących — zdaniem dr. Kallenba- 
cha — echem przemijającej doby  odeskiej. 
Siódmy z kolei rozdział omawia „Konrada 
Wallenroda*, ów obraz miłości ojczyzny, po- 
suniętej do najwyższego stopnia, miłości nie 
cofającej się przed żadnem poświęceniem, 
przed zaparciem się samego siebie. Podnie- 
siony ongi zarzut, jakoby „Konrad Wallen- 
rod* oddziałał szkodliwie na charakter nasze- 
go narodu, nie ostał się wobec historyi. Na- 
ród — powiada dr. Kallenbach — krzepi 
się niewyczerpaną głębią ożywczego patryo- 
tyzmu, bijącego z „Wallenroda“, ale kryć 
swych uczuć, ani chce, ani może... Nie- 
mniej słusznem jest zdanie autora o „Fa- 
rysie“, tak dziwacznie komentowanym je- 
szcze w najbliższej; przeszłości przez kryty- 
ków warszawskich. Dr. Kallenbach zgadzając 
się w zasadzie ze zdaniem profesora dr. Ro- 
mana Pilata, że nie poeta włożył do poemetu 
allegoryę lecz jzgo komentatorowie, zaznaczył 
arcytrafnie, iż nie allegorye nas zachwycają 
w „Farysie* ani machina poetyczna, jeno 
czarująca fantazya poety, który w tym utworze 
złożył ponowne dowody przeobrażenia wewnę- 
trznego, jakich ślady wyraźne zawierał w 
sobie także „Wallenrod*. Końcowy ustęp tomu 
pierwszego („Podróże“), obejmuje lata 1829 
do 1832 i tłómaczy wpływ współczesnych 
wypadków na twórczość Adama, podnieconą 
smutnym wynikiem listopadowego powstania. 


ne w Nafcie dostarczyły najskuteczniejszej 
broni przeciw wrogim dla tutejszego przemy- 
słu naftowego zakusom. Tak więc Towarzy- 
stwo spełniło swój obowiązek i znajduje się 
na drodze ciągłego rozwoju. 

Następnie sekretarz Towarzystwa dr. Sta- 
nisław Lis Olszewski odczytał protokół z 0- 
statniego walnego zgromadzenia, tudzież spra- 
wozdanie z czynności wydziału Towarzystwa 
za rok ubiegły. 

Imieniem komisyi kontrolującej wniósł | 
p. Iwo Pieniążek udzielenie absolutoryum za 
rachunki za rok administracyjny 1896,7, po- ` 
czem uchwalono utworzenie sekcyi technicznej 
w łonie Towarzystwa, oraz przyjęcie wyda- 
wnictwa tygodnika Nafty na własny ra- 
chunek. 

Budżet na rok przyszły w sumie 14.829 ` 
zł. 32 ct., przyjęto bez dyskusyi, po uchwa- | 
leniu datku dobrowolnego, w wysokości */, ct. | 
od 100 klg. ropy sprzedanej w roku 18978 1 
i "Ją e. od 100 klg. nafty, wywiezionej wtym - 
CZASIE. 

Sędziami polubownymi Towarzystwa na 
rok przyszły wybrani pp.: dr. M.Fedorowicz, | 
Lejzor Gartenberg, W. H. Mac-Garvey, B. Ło- 
ziński, Jakób Perkins, Walery Stawiarski, 
Tadeusz Sroczyński, Stanisław Szczepanowski, 
Zezon Suszycki, Adam Trzecieski, Leonard | 
Wiśniewski i Jan Zeitleben. W miejsce dr. | 
Zubera. przy wyborze uzupełniającym do wy- 
działu, wybrano jednogłośnie p. Erazma Fi- 
bicha. 

Do sprawy wystawy paryskiej w roku | 
1900, wybrano komitet urządzający, złożony | 
z 6 członków, w którego skład weszli pp.: 
Syroczyński, Trzecieski, Mac-Garvey, Wolski, 
Blaauw i przedstawiciel Towarzystwa akcyj- 
nego Schodniey. 

Na tem zamknięto obrady. 


Walne zgromadzenie Towarzystwa 
techników naftowych odbyło się wczoraj 
przed południem w biurze centralnem produ- 
centów dla sprzedaży ropy galicyjskiej. W za- 
stępstwie przewodniczącego zagaił obrady in- 
żynier p. Wacław Wolski, który imieniem 
zarządu przedstawił myśl fuzyi Tow. techni- | 
ków z Towarzystwem kraj. naftowem nadmie- 
niając równocześnie, że wydział tej instytu- 
cyi okazał się w zasadzie przychylnym owe- 
mu projektowi, o ile ten da się urzeczywistnić 
w granicach statutu. W dyskusyi ogólnej nad 
tym przedmiotem zabierali głos pp. Kazir 'erz 
Gąsiorowski, Trzecieski i Gorayski, który imie- 
niem kraj. Tow. naftowego oświadczył ' .3- 
wość poparcia interesów, reprezentowanych. 
dotychczas przez Tow. techników i wyraził 
nadzieję, iż w razie zlania się obu Towa- 
rzystw sekcya techniczna, zawiązana w łonie 
kraj. Towarzystwa naftowego rozwinąćby mo- 
gła działalność wielce pożyteczną. Uchwałono 
jednomyślnie przedłożyć najbliźszemu walne- 
mu zgromadzeniu, zwołać się mającemu na 


wyłącznym nakładem. 


Gzychś i w ramach obowiązującego statutu 
Wprowadził ważne zmiany i ulepszenia, które, 
zdaniem jego po 15 latach ze wzrostem in- 
stytucyi „Kółek rolniczych”, okazały się wiel- 
te pożądane dla dalszego rozwoju Towarzy- 
Stwa i należytego spełnienia doniosłych zadań 
W organizacyi Kółek rolniczych. Na tem Wal- 
dem Zgromadzeniu wyłoniły się odmienne za- 
Patrywania, mianowicie jedne przemawiające 
2a przedłożonym projektem, drugie zaś prze- 
ĉiwko niemu i wyrażono życzenie, ażeby 
Przed uchwaleniem zmian statutowych, Za- 
rząd główny wysłuchał w tej sprawie zapa- 
| ań poszczególnych Zarządów Towarzy- 
wa. 

Zarząd główny, czyniąc zadość temu 
Życzeniu, postanowił odroczyć stanowcze za- 
atwienie tej nader ważnej sprawy dla Towa- 
Tzystwa aż do najbliższego Walnego zgroma- 
zenia, które odbędzie się w roku 1896 i 
wprzód zasiągnąć zdania wszystkich zarządów 
Owarzystwa. 

W wykonaniu tej uchwały wysłany zo- 
stanie okólnik do zarządów powiatowych i Kó- 
ek rolniczych tudzież delegatów Towarzy- 
stwa, z wezwaniem aby w terminie do koń- 
Ca września b. r. wypowiedzieli Zarządowi głó- 
Wnemu w tej sprawie swoje zapatrywanie. 


Ustawę o kartelach przygotowuje za 
Przykładem  austryackiego także rząd wę- 
$lerski. Pester Lloyd donosi, iż zarządzono w 
ej sprawie szczegółowe studya i prace przy- 
gotowawcze. Rząd zamierza zasięgnąć zdania 
Izb handlowych i przemysłowych, a przed 
wniesieniem projektu ustawy do Sejmu, przed- 
ożyż go osobnej ankiecie do zaopiniowania. 
(elem ustawy będzie zapobieżenie takim kar- 
telom, które są wręcz szkodliwe, a dozwole- 
nie i uregulowanie prawne takich, które sto- 
sunkami produkcyi są uzasadnione. 


Zbiory tegoroczne w Królestwie 
polskiem i cesarstwie rossyjskiem. Niepo- 
ojąco brzmią wieści, aadsyłane z różnych stron 
rólestwa do pism warszawskich o zbiorach 
tegorocznych. Zbiory zapowiadają się wogóle 
nieszczególnie, a miejscami wprost źle. W wielu 
miejscowościach zniszczyły gradowe burze plo- 
Ry w polu prawie doszczętnie. W samej peł- 
ni żniw nastały znów niepogody, niepokojące 
rolnika. Zboże w kłosach pokrywa się rdzą, 
8 w snopach zaczyna gnić, bo nie można go 
Zwieść do stodół. 

W guberniach carstwa stan rzeczy 
Przedstawia się o wiele gorzej. Ze sprawo- 
zdań zbieranych przez organa ministerstwa 
rolnictwa okazuje się, że w trzech wielkich 
okręgach, obejmujących gubernie: kurską, or- 
łowską, tulską, riazańską, południową część 
Mższo-nowogrodzkiej i północną tambowskiej, 
alej w guberniach: astrachańskiej, mikołaje- 
wskiej, w niektórych powiatach samarskiej, w 
okręgu wojska dońskiego, w gub. jekateryno- 
sławskiej, w południowych powiatach podol- 
skiej i chersońskiej — przewidywane są zbio- 
ry bardzo liche. 

Drugie zródło urzędowe Gazeta handlo- 
wa i przemysłowa przynosi równie złe wie- 
SCi z poładniowo-wschodnich stron państwa i 
2% północnego Kaukazu. 


Taryfa półnoeno-amerykańska. We- 
dług depeszy z Waszyngtonu republikańscy 
Członkowie waszyngtońskiej konferencyi tary- 
fowej przyszli do jednomyślnych uchwał co 
0 wszystkich opłat celnych i zawiadomili o 
tem demokratycznych członków komisyi, któ- 
Tzy dotychczas nie brali udziału w obradach. 
est nadzieja, że sprawozdanie komisyi będzie 
brzedłożone senatowi i Izbie reprezentantów 
dzisiaj lub jutro. Podobno dawniejsze cła na 
wełnę pierwszej i drugiej klasy będą przy- 
Wrócone. Utrzymują dalej, że także Izba re- 
Prezentantów przeprowadziła swoje żądania 
čo do taryfy cukrowej, ponieważ delegaci se- 
nsi w konferencyi taryfowej zgodzili się na 
©, różniczkowe !/⁄ centa od rafinowanego cu- 
ru i odstąpili od żądania zniżki dla niższyeh 
gatunków cukru. 


Giełda zbożowa: Cukier surowy loco 
Aussig 11:321, do 11:37/,, loco Ołomuniec 
10:55 do 1065, loco Berno- Wiedeń 
10:65 do 10-75, na sierpień loco Aussik 


dzień 9 sierpnia b. r. projekt zlania się To- 
Warz. techników naftowych z kraj. 'Lowarz. 
Naftowem z tym dodatkiem, iż zarząd Tow. 
techników porozumie się poprzednio z wy- 
działem kraj. Tow. naftowego co do przy- 
szłego stanowiska sekeyi technicznej w To- 
Warz. naftowem i zawiadomi członków o re- 
zultacie porozumienia się na najbliższem wal- 
hem zebraniu. Wydawnictwo Nafiy podejmie 
W dalszym ciągu kraj. Towarzystwo naftowe 


Projekt zmiany statutu Towarzy- 
stwa „Kółek rolniczych*. Jak wiadomo 
rząd główny przedłożył na ostatniem Wal- 
Rem zgromadzeniu w Nowym Sączu projekt 
Zmiany statutu Towarzystwa „Kółek rolni- 


11:87 do 11:42, cukier w kostkach pri- 
ma 385-— do 85'25, secunda 3475 do 385—, 
Spirytus kotyngentowany loco Wiedeń 16-50 
do 1660. Nafta kaukazka transito Tryest 
450 do 4:75, galieyjska przeźroczysta 17 — 
do 17:25. 


wadzoną będzie liturgia staro-serbska, 


Targ zbożowy. 


Lwów, 19go lipca, pszenica 8— do SM 


8:25 zł., żyto 5:90 do 6-—, jęczmień bro- 
warny 575 do 6—', jęczmień pastewny 550 
do 6—, owies 6:50 do 675, rzepak 11-— 


MM ei do" wyka 2d kół dworskich, które ciągle obstają przy linii 


Penejosu, ambasadorowie mają nadzieję, że 


——, nasienie Iniane m do „7 —, Naste- | pokój wkrótce będzie zawarty, jakkolwiek o- 
nie konopne —-— do ——, bób RH do czekują nowych trudności przy jego podpisa- 
—'—, bobik — — do ——, hreczka —— do | pią i wykonaniu. 

do ~ koniczyna czerwona galic. Za Minister spraw zagranicznych Tewfik- 
do — —, szwedzka == do P biała basza zawiadomił ambasadorów, iż sułtan za- 
m ay 07 ynod —— do ——, | mianował marszałków Zekki-baszę i Saad 
anyż —— do kT ukurudza ji ana Eddin baszę wojskowymi delegatami do ro- 
do —'—, nowa B= o —, chmiel stary | towan pokojowych. Ambasadorowie oznajmili 
SF do a chmie nowy na e atoli jednogłośnie, że nie dopuszezą do roko- 
sa SUE spirytus gotowy War a wań nikogo innego, prócz Tewfika-baszy. 
STA = termin ap 0 GABOIE Dzienniki tureckie ogłaszają depesze kre- 


teńskich mahometan, którzy proszą sułtana o 
przysłanie wojska, ponieważ obecnie nie są 
dostatecznie bronieni nawet w obrębie kordo- 
nu utworzonego przez siły zbrojne mocarstw. 

Do Köln. Ztg. donoszą z Krety: W ze- 
szły piątek baszybożucy napadli na chrze- 
ścian pod Retymno zabili 7 osób, i porwali 
8000 sztuk bydła. W sobotę w odwet za to 
chrześcianie napadli na Turków. Jednego 
Turka zabito, a jednego żołnierza tureckiego 
ciężko raniono. 


Usposobienie spokojne. 


Wiedeń, 20 lipca. (Telegram Gazety 
Lwowskiej z urzędowego sprawozdania magi- 
stratu wiedeńskiego). 

Na poniedziałkowy targ zwieziono bydła 
rogatego na rzeź ogółem 5573 sztuk; w tej su- 
mie było z Galicyi 926, z Bukowiny 820 
sztuk. 

Przebieg targu był słabo ożywiony. 

Ceny spadły w porównaniu z zeszłoty- 
godniowemi o 1 zł. 

Z całego spędu pozostało niesprzedanych 
41 sztuk. 

Wołów z Galicyi i Bukowiny sprze- 
dano: 3834 sztuk po 38 do 34 zł, 354 sztuk 
po 31 do 82 zł., 149 sztuk po 29 do 80 zł., 
41 sztuk po 85 do 86 zł. za centnar me- 
tryczny żywej wagi. Buhaje podtuczone 
bez różniey pochodzenia kupowano po 25 do 
32 zł; krowy podtuczone po 22 do 28 zł.; 
bydło chude dla masarzy po 16 do 25 zł. 
także za centnar metryczny żywej wagi. 


Według depeszy z Brukseli, syn hr. 
Flandryi i domniemany belgijski następca 
tronu, książę Albert, ma wkrótce zaręczyć 
się z księżniczką lzabellą, siostrą księcia or- 
leańskiego. 


Prezydent Francyi p. Faure zabawi w 
Peterhofie, według Peters. Wiedomosti, od 
dnia 23 do 26 sierpnia. 

Były generalny prokurator Francji, 
(Quesnay de Beaurepaire, jak wiadomo, od- 
mówił komisyi dla sprawy panamskiej swych 
zeznań. Komisya wyraziła z tego powodu u- 
bolewanie i odpowiednią rezolucyę wciągnęła 
do protokołów. Otóż Beaurepaire w liście 
swym prostuje wyrażenia tej rezolucji, nad- 
mieniając, że odmówił zeznań nietylko dla 
zachowania tajemnicy urzędu. „Powołałem 
się również — pisze były prokurator — i to 
jeszcze z zwiększym naciskiem, na ustawę z 
24 sierpnia 1790 rokn, to jest na konstytu- 
cyjną zasadę podziału władz, i dlatego oświad- 
czyłem, że nie jesteście panowie trybunałem 
sądowym i nie uznałem waszej kompetency!". 

Na wniosek Rouaneta komisya przeszła 
nad listem Quesnay de Beaurepaire'a do po- 
rządku dziennego, zaznaczając tylko, iż nie 
myśli wdawać się z nim w dysputę jurydy- 
czną 0 atrybucyach, jakie parlament jej 
przyznał. 

Ambasador francuski nad Bosforem, Cam- 
bon, który towarzyszy chorej małżonce w po- 
dróży z Konstantynopola do Francyi, zatrzy- 
mał się w Kanei, gdzie konferował z admi- 
rałem francuskim Pottierem. 


OSTATNIA POCZTA 


Sonn- und Montags Ztg. pisze: Komu- 
nikat Fremdenblattu o gimnazyum cylejskiem 
nie wywołał w słoweńskich kołach niekorzy- 
stnego wrażenia, jak to przewidywały niektó- 
re pisma niemieckie. W kołach tych uważają 
zarządzenie P. Ministra oświaty bar. Gautscha 
po prostu za początek stabilizazyi pierwszego 
słoweńskiego gimnazyum. Utrzymują one na 
pewno, że Słoweńcy otrzymają teraz słoweń- 
ską szkołę weterynarską w Qylei i słoweń- 
skie gimnazyum prawdopodobnie w Mitter- 
bergu. 


Przewodniczączący związku rolników 
Bund der Lamdwtrthe) wręczył kanelerzowi 
ks. Hobenlohemu petycyę w sprawie niezwło- 
cznego wprowadzenia w życie zakazu przy- 
wożenia zboża zagranicznego, tymczasem na 
sześć miesięcy. 


W Hiszpanii w Mauresa zaszły rozru- 
chy robotnicze. Aresztowano 8 osób. Prefekt 
Barcelony udał się do Mauresa z oddziałem 
żandarmeryi. Również w Sabadell i Montorues 
wszczęły się rozruchy, żandarmerya przy WTó- 
ciła porządek. 


Minister komunikacyi ks. Ohiłkow ma 
wkrótce wyjechać do Warszawy. 

Minister skarbu Witte wyjechał do Rygi, 
Libawy, Kowna i Wilna. 


Według doniesienia Biura Reutera z 
Tangeru, nadzwyczajne poselstwo włoskie po- 
wróciło po 10-miesięcznym pobycie na dwo- 
rze sułtana marokańskiego do swego kraju, 
załatwiwszy rozmaite sprawy tyczące się Włoch 
i Maroka. 


Z Belgradu donoszą, że w szerokich 
kołach serbskich wielkie oburzenie wywołały 
rozsiewane pogłoski o mobilizacyi wojsk serb- 
skich. Gabinetowi Simicza obce są zupełnie 
wszelkie awanturnicze zamiary. 

W skupczynie wniesiono wczoraj dwie 
interpelacye, żądające wyjaśnień, pierwsza co 
do żądania Serbów, ażeby w Macedonii był 
ustanowiony serbski metropolita, druga zaś co 
do okrucieństw, jakich dopuszczają się Ar- 
nautci w Starej Serbii. 

Skupczyna przyjęła przez aklamacyę 
wniosek ministra wojny w sprawie podwyż- 
szenia funduszów na uzbrojenie. Prezes gabi- 
netu Simicz dziękował skupezynie w imieniu 
rządu za patryotyczną gotowość do ofiar. 

Wedle informacyi nadesłanych do Pol. 
Corr. gwałty Arnautów w wilajecie kossow- 
skim przybrały tak groźne rozmiary, iż oba- 
wiać się należy zupełnego zniszczenia żywio- 
łu chrześcijańskiego w tej okolicy. Powraca- 
jący z pola walki Arnauci dopuszczają się 
najokropniejszych nadużyć, a władze tureckie 
spokojnie na to patrzą. W obec tego niknie 
zupełnie zaufanie do rządu tureckiego. 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 20 lipca. Najj. Pan udzielił 
Najw. sankcyi uchwalonerau przez Sejm ga- 
licyjski projektowi ustawy, wedle której gmi- 
nie miasteczka Janów udzielono prawa do po- 
boru dodatków gminnych od napojów spiry- 
tusowych, tudzież od piwa i miodu na lat 10, 
począwszy od r. 1898. 

Wiedeń, 20 lipca. Wiener Zig. ogła- 
sza: P. Minister handlu nadał starszemu kon- 
trolorowi pocztowemu Janowi Bischofowi 
posadę starszego zarządcy W urzędzie poczto- 
wym i telegraficznym w Rzeszowie. 

Wiedeń, 20 lipca. (Tel. pryw.) Pan 
Minister spraw zagranicznych hr. Gołuchow- 
ski wyjechał na Semmering w odwiedziny 
do niemieckiego sekretarza stanu dla spraw 
zagranicznych, p. Biilowa. 


Budapeszt, 20 lipca. Na wczorajszem 
posiedzeniu Izby posłów Sejmu węgierskiego, 


Wedle zagrzebskiego Obzoru rokowania 
pomiędzy rządem serbskim a Stolicą apostol- 
ską w sprawie konkordatu są już bliskie po- 
myślnego załatwienia. Serbia ma otrzymać 


katolickie biskupstwo, w którego obrębie wpro- 


Prasa opozycyjna w Bułgaryi uderza 
bardzo ostro na ks. Ferdynanda z powodu, iż 
podejmuje podróż do Rumunii w chwili, gdy 
krąży niezaprzeczona dotąd pogłoska o za- 
warciu rumuńsko-tureckiej konwencyi, której 
ostrze jest rzekomo skierowane przeciw Bul- 


Z Konstantynopola donoszą, iż pomimo 
nowej zwłoki. tudzież głosów pochodzących z 


prezes gabinetu br. Banffy, po wielkich hała- 
sach ze strony opozycyi wniósł, ażeby posie- 
dzenia Izby na przyszłość, rozpocząwszy się o 
godz. 10 z rana, trwały aż do godz. 3 po po- 
łudniu, a to w tym celu, by przedłożenia 
mogły być dokładniej i bardziej szczegółowo 
omawiane. (Zywe objawy zgody z prawicy). 

Dep. Szent Ivanyi, ze stronnictwa naro- 
dowego, prosił prezesa gabinetu, aby zgodził, 
by nad wnioskiem jego przeprowadzono roz- 
prawę na następnem dopiero posiedzeniu. 

Br. Banffy przystał na to (ogólne obja- 
wy zgody), poczem Izba przeszła do porządku 
dziennego i prowadziła dalej ogólną dysku- 
syę nad projektem ustawy o premiach od 
cukru. 
|. Rzym, 20 lipca. Messagero ogłasza 
pismo z Turynu, zaprzeczające, jakoby hrabia 
Turynu zamierzał wezwać księcia Orleańskie- 
go na pojedynek. 

Sesya senatu włoskiego odroczona. 

Paryż, 20 lipca. Figaro donosi: K 
Herz wystosował list do prezydenta Faure'a, 
w którym domaga się od rządu franeuskiego 
25 milionów odszkodowania z powodu, że go 
fałszywie oskarżano. 


._. Londyn, 20 lipca. Na wezorajszem po- 
siedzeniu Izby gmin podniósł minister Cur- 
zon jedność mocarstw w sprawie rokowań 
pokojowych. Delegaci mocarstw starali się o- 
znaczyć maximum, jakie może zapłacić Gre- 
cya tytułem odszkodowania wojennego. Por- 
ta zgodziła się na to w zasadzie. Nie ma 
żadnego zgoła powodu do obawy, aby jedność 
mocarstw mogła być zachwianą. Wszelka je- 
dnostronna polityka, wszelka odosobniona ak- 
cya mogłaby cofnąć widoki rychłego zawarcia 
pokoju. Mowca żywi niezachwianą nadzieję, 
że koneertowi europejskiemu powiedzie się 
zapewnić dzieło pokoju. Co się tyczy generał- 
gubernatorstwa Krety, to posady tej niezao- 
fiarowano formalnie Numie Drozowi. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 20go lipca 1897, godzina 
10 minut 50. Akcye kredytowe 36950, Akcye 
kolei paustwowej 34675, Akeye tytoniowe 
——, Anglo-austryackie ——, Union- 
bank —*—, Południowej 85:50, Renta pa- 
pierowa —'—, Akeye banku dla krajów ko- 
ronnych 240—, 4-pre. listy zastawne banku 
krajowego 97:50, 4-pre. pożyczka krajowa 
z r. 1893 9760, Napoleondor —'—, Rubel 
papierowy —*—, 4-pre. węgierska renta 
złota —— za 100 marek 58-68-—, Alpine 
12%—. Usposobienie nierozstrzygnięte. 

Wiedeń, 20go lipca 1897, godzina 
2 minut 15. Alpejskie Towarzystwo górnicze 
128:50, Węgierskie akcye kredytowe 396*75, 
Akcye anglo-austryackie 164*—, Akcye ban- 
ku Union 299:—, Akcye kolei południowej 
85:50, Losy tureckie 64:60, Akcye kolei pań- 
stwowej 346'62, Akcye kolei Iiwowsko-Czer- 
niowieckiej 285—, 4-procentowe galic. obli- 
gacye propinacyjne z 1889 r. 98:—, Akcye 
tytoniowe 164%*—, węgierskie obligacye inde- 
mnizacyjne 97:60, Akcye kolei Ebental 
259-—, Akcye banku dla krajów koronnych 
24250, 4-procentowa węgierska renta złota 
12270. Akcye banku związkowego 25850, 
Rubel papierowy 127:—, Węgierska renta 
papierowa 100 25, Kredytowe ziemski 450:—, 
Kredyty 369:87, Rimamurania 25150. Uspo- 
sobienie silne. 

Giełda zagraniczna, dnia 19go lipca 
1897 r. godzina 4 minut 16. Paryż: 8-pre. 
renta 104:80, lombardy ——, Usposobie- 
nie —. Berlin: ruble rossyjskie 216-10, 
Akcye kredytowe 23250, Polskie listy zasta- 
wne ——, Papiery galicyjskie —*—, No- 
wa rossyjska pożyczka 66'7%5, Austryackie 
banknoty 170-35, Lombardy 37:10. Usposo- 
bienie —. 


Odpowiedzialny redaktor Adam Krechowiecki, 


Zaproszenie do przedpłaty. 


OPO 


Przedpłata na „Gazetę Lwowską'* 
wynosi półrocznie (od 1 lipea do końca 
grudnia) w miejscu 6 zł, pocztą 8 
al., ćwierćrocznie (od 1 lipca do koń- 
ca września) w miejscu 3 zł, pocztą 
i zł.; miesięcznie od 1 do końca każ- 
łego miesiąca w miejscu 1 zł., pocztą 
i zł. 35 et. 

W celu ustalenia nakładu prosimy 
» wczesne nadsyłanie prenumeraty. 


Nadesłane, 


Lekarz chorób kobiecych i akuszer 


dr. Leopold Schellenberg 


ordynuje przy uliey Kopernika 1. 22 od godz. 3—4 
po południa. Dla ubogich od godz. 9—10 przed po- 
łudniem bezpłatnie. 539 


Wszelkie kupony iwylosowane 
papiery wartościowe 


wypłaca bez potrącenia prowizyi lub 
kosztów 


Mantor wymiany 


e. k. uprzyw. 495 
Galic. akc. Banku hipotecznego. 
Kantor wymiany i oddział depozytowy przeniesiony 
do lokalu parterowego w gmachu bankowym. 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 19 lipca 1897. 


HOTEL GEORGE. 

PP. J. ks. Jabłonowska z Bursztyna, M. hr. 
Tarnowska i H. Sawczyńska z Sniatynki, A. Narbut- 
tuwa z Połomyi, Dr. M. Fedorowicz ze Stryja, A. 
Fedorowicz z Klebanówki. 

HOTEL IMPERIAL. 

PP. J. ks. Puzyna z Narola, W. hr. Sobański 
z Petersburga, A. hr. Scibor Marchoeki z Odessy, A. 
Jędrzejowiez z Starego miasta, F. dr. Czajkowski z 
Krosna, K. Suchodolski z Równego. 

HOTEL BELLEVUE 

PP. Ks. W. Karpiński z Podhoree, M. Le- 
szezyński z Starego Sioła, J. Gswiński z Rymanowa, 
Z. Lukoski z Czerwonogrodu, Fr. Koczerowski ze 
Stanisławowa. 

HOTEL FRANCUSKI. 
W nowym zarządzi: odnowiony (F. Proksch). 

PP. Fr. Jaruntowski z Twierdzy, A. Krokow- 
ski z Jagielnicy, J. Moszezeński z Nowego Sącza, 
K. Turkowski z Podola, A. Hraczyński z Morawy, 
J. Żurawski z Kalwaryi. 


Wystawy i | i Muzea. 


Nieustająca Wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy placu św. Ducha 1. 10, pierw- 
sze piętro, jest otwarta codziennie od godziny 
10 przed południem do godziny 5 popołudniu 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 et., 
w dnie powszednie 30 ct. — Dla członków 
wstęp wolny. 


Nieustająca wystawa wyrobów prze- 
mysłu krajowego otwarta eodziennie w domu 
niegdyś Biesiadeckich (przy placu Halickim). 
Wstęp wolny w poniedziałek, czwartek i pią- 
tek. W inne dnie 10 et. — Wszystkie przed- 
mioty na sprzedaż, 


6 


Ruch pociągów kolejowych obowiązujący z dniem 1. maja 1897. 


(Przyjazdy i odjazdy pociągów podane są podług zegara średnio-europejskiego). 


Cennik 
wowskiej Izby handlowej i przemysłowej 
Lwów, dnia 20 lipca 1897. TEG EST 
1. Akcye za sztukę. walutą austr. | 


zł. ct. zł. 
Kol. g* Kar. Lud. po 200 zł. mk. [215 — 218 — 
Kol. Lwów.-Czern.-Jassy po 200 
Zł. wa. w srebr. 4-4 284 — 288 — 
Banku hip. gal. po 200 zł. w. a. 380 — 390 — 
„ kred. gal. po 200 zł. w. a. = za0 = 
Garbarni w Rzeszowiepo200zł.wa. [200 — 210 — 
Fabryki wagonów w Sanoku przed- 
temLipińskiegopo500koronwa. [250 — 260 — 
II. Listy zastawne za 100 zł. 
Banku h. g. 5%, wa. wyl. z 1097, pr. _ 110 30 111 — 
» n nåla n los w 501. 100 — 100 0 
„koja „w 601.po200K. w 96 70 97 40 
4 kraj. Ata ają W. a. los w511. © [100 50 101 20 
40, w. a. los w 57 l. © | 9750 98 20 
Tow. kred, gal. ziem. 4°/ (pierwsza = e 
emisya) . 9783 98 50 
Tow. kredyt galic. ziemsk. 4a o 
los w 41:/4 lat - ©2]9760 98 30 
4], los w 56 lat . 9730 98 — 
a 
III. Obligi za 100 ze. g 
© 
Gal. funduszu propinae. 4%, w.a. af 98 — 987 
Bukow. funduszu propin. 5°, W. à. „ |102 75 — 
Komunalne Bankukr. 50/, (2. em.) s [102 30 — 
n 4a? (8-em) $100 :0 101 
Kolej. lokalne "dtto PAO po200kr. = | 9650 97 
Pożyczki kraj. 6°% wa.zroku 1818 * [108 — — 
$ „ owa. z roku 1891 © | — — — 
A „ 49 po 200 koron 
z roku 1893 9780 98: 
Pożyez. m. Lwowa 4°/ po200koron 96 70 97 49 
IV. Losy. 
Miasta Krakowa 27 — 29 - 
„ Stanisławowa 4— — 
V. Monety. 
Dukat cesarski 5 60 
Napoleond'or 9 48 
Pół imperyał . 9 48 
Rubel rosyjski srebrny S 1 20 i 
2 papierowy . . . |126 30 127 30 
100 marek niemieckich 58 45 58:95 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 


Dnia 17 lipca 1897. 


A. Ogólny dług państwa. płacą żądają 
Jednolity dług PORA w banknot. 
maj-listopad > 102.15 102.35 
luty-sierpień . . 102.10 102.30 
Jednolity dług państwa w srebrze 
styczeń- -lipiec Pe s 10220 10240 
kwiecień-październik 102.15 102.35 


e 
Wobec wysokiego kursu rent austryackich i węgierskich polecamy zamianę 
tychże na Listy zastawne Towarzystwa kredyt. ziemsk., Listy zastawne Banku 


Pociąg | Pociag E 
posp. | osob. do Lwowa posp. | osob. ze Lwowa 
przych. o g. Slaf odch. o g. 
Z Podwołoczysk na dworzec Podzamcze | Do Krakowa (Wiednia), Chyrowa, Sambora, Rozwadowa i Na ii 
7% Podwołoczysšs na dworzec główny brzezia, Orłowa przez Tarnów, Mezó Laborezę (Pesztu), 
Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy), z Orłowaj Sanoka, Rymanowa, I[wonieza, Krosna przez Przemyśl, Rawy 
przez Tarnów od 25 czerwca do 15 września włącznie; rus. przez Jarostaw, Jasła przez Rzeszów 
ŻE RR Jae. przez O z Orłowa, Do Ławoeznego (Munkaesu, Pesztu), Chyrowa 
Shabówki, Jasła, Iwonicza, Rymanowa, Sanoka, soga = E = 
LChyrowaapaża Prset , 600 Do de > H i Odessy) i Brodów z dworca głównego 
Z Ickan (Bukaresztu, Gałacu, Jass), Suczawy, Kimpoluvga, nad 610 | — | Do Iokan (Gałacza, Jass, Bukaresztu), Kozowy, Radowiee, Kim- 
dowiec, Serethu, Berhomethu, Nowosielicy, Husiatyna polunga, Suezawy 
i Kałusza 615| — | Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów z dworea Podzamcze, 
— 750] Z Janowa Podwysokiego 
— 752| Z Tarnopola i Brodów na dworzec Podzamcze 6:45 | Do Ickan, Kórósmez6, Husiatyna, Nowosielitzy, Berhomethu, Ra- 
= 8:05 | Z Ławoeznego (Pesztu) Kałusza, Chyrowa, Stryja dowiec, Suczawy 
— | 835] Z AR A i Brodów na dworzee główny 840 | — | Do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina), Rozwadowa, Nad 
-- 825| Ze Sokala i Rawy ruskiej brzezia, Orłowa przez Tarnów 
— 910) Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy), Wieli- — 8:55 | Do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Wrocławia, Berlina), Chy 
ezki, z Orłowa przez Tarnów od 15 czerwca do 15 wrze- | rowa, Mezë Laborez, (Pesztu), Sanoka, Rymanowa, Iwo 
śnia włącznie; z Mezó Laborez, (Pesztu), Chyrowa przez nieza, Stróże przez Przemyśl i przez Tarnów 
Przemyśl — 920| Do Skolego, do Hrebenowa od 10 lipea do 31 sierpnia włącznie 
— | 1035| Z Jarosławia l Kałasza- -Chyrowa 
= 115| Z Janowa 9:25 | Do Sokala, Rawy ruskiej, Bełzea Jarosławia 
1:80 | — | Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Chabówki, Nowego — 9:40: Do Janowa 
Sącza przez Tarnów, Rzeszów lub Przemyśl, Rawy ruskiej — |1005| Do Podwołoczysk i Brodów z dworca głównego, Kopyczyniec, 
przez Jarosław, Sambora przez Przemyśl Husiatyna, Podwysokiego 
— 1:40 | Ze Skołego i Stryja (z Hrebenowa tylko od 10 lipca do 31 — | 1027| Do Podwołoczysk i Brodów z dworca Podzamcze, Kopyczyniee, 
sierpnia W nio Kałusza, Chyrowa Husiatyna, Podwysokiego 
150 | — | Z Czerniowiec, (Bukaresztu, Gałacza, Jass, lekan, Suczawy, — ; 10:45 | Do Iekan (Jass, Gałacza, Bukaresztu), Kozowy, Sopowa, Serethu 
Radowiee, Berhomethu, Szeparowiee-Kn: Kórósmezó, Huf | — 104| Do Janowa od 15 czerwca do 31 sierpnia włącznie tylko w nie- 
siatyna, Kałusza dziele i święta 
215| — |Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Kopyczyniec, Husiatyna Bro- | 155 | — | Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) i Brodów z dworca głównego 
dów na dworzec Podzameze 2-08 Do Podwołoczysk (Kijowa, Odessy), Brodów z dworca Podzamcze 
280 | — |Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Kopyczyniec, Husiatyna, — 2:31; Do Brzuchowiec od 9 maja do — włącznie co niedziele i święta 
Brodów na dworzee główny 2:40 | — | Do Czerniowiec Kałusza, Husiatyna, Kórómóz6, Serethu, Iekan, 
— 5:25 | Ze Sokala, Bełzea i Jarosławia przez Rawę ruską (Jass, Gałacza, Bukaresztu 
— 5:35| Z Podwołoczysk (Kijowa Odessy) Podwysokiego. Brodów naj | 250 | — | Do Krakowa (Wiednia, Wrocławia, Berlina), Rawy ruskiej przez 
dworzec Podzamcze Jarosław, Jasła przez Rzeszów, Chabówki przez Rzeszów 
— 5:45 | Z Jekan (Bukaresztu, Gałacu, Jass), Suezawy, Radowiee, Reho- lub Tarnów 
methu, tylko w poniedziałek, Serethu, Kozowy — 3:05 | Do Skolego tylko od 1 maja do 30 września włącznie ze Stryja. 
— | 600 ]| Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Podwysokiego, Brodów, na — 315) Do Janowa od 1 maja do 14 czerwca wł. i od 1 września do 
| dworzec główny 30 września włącznie codziennie od 15 czerwca do 31 
— | 655 [| Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia), Wieliezki, Orłowa, sierpnia wł. tylko w dnie powszednie. 
Rozwadowa, Nadbrzezia, Sambora i Chyrowa przez Przemyśl — | 8327| Do Brzuchowie tylko od — do — włącznie. 
— | 800 || Z Janowa od 1 maja do 14 czerwca wł, od 1 września do 30 3:40 | Do Zimnej wody tylko od — do — włącznie. 
września wł. codziennie, zaś od 15 czerwca do 31 sierpnia 4:40 | Do Jarosławia. 
tylko w dnie powszednie 6:45 | Do Krakowa (Wiednia, Warszawy, Wrocławia, Berlina), Mezó, 
— | &15 || Z Brzuchowiee tylko od 9 maja do 30 czerwea włącznie Laborez (Pesztu) Orłowa przez Tarnów od 15 czerwca do 
845| — || Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia) z Jasła przez Rze- 15 września włącznie. 
szów, z Rawy ruskiej przez Jarosław, z Jasła, Krosna, — | 705 || Do Sokala Rawy ruskiej. 
Iwonieza, Rymanowa, Sanoka, Mezó- Laborca, (Pesztu), — | 25 || Do Tarnopola z dworea głównego. 
przez Przemyśl — | 7:80 || Do Ławocznego, (Munkacsa, Pesztu) Chyrowa, Kałusza. 
— | 8:49 || Z Brzuchowiee tylko od 1 lipca do 25 apa włącznie — |747 || Do Tarnopola z dworca Podzameże. 
— | 901 || Z Janowa od 15 czerwca do 31 sierpnia wł. tylko w niedzielę — | 148 || Do Janowa tylko od 1 października do 30 kwietnia włącznie. 
i święta. — | 850 || Do Janowa od 1 maja do 30 września włącznie. 
— | 910 Z Iekan, Suczawy, Radowiec, Berhomethu (z wyjątkiem ponie- — |10:30 || Do Iekan, (Jass, Gałacza, Bukaresztu) Husiatyna, Kałusza, Sze- 
działku) Nowosielitzy, Kałusza parowiez, ku Nowosielitzy, Berhomethu, Serethu, Rado- 
— | 930 || Z Krakowa (Wiednia, Berlina, Wrocławia, Warszawy) Wieliczki, wiec, Kimpolungu, Suczawy. 
Rawy ruskiej przez Jarosław, Orłowa, Mszany, Jasła, 10:50) — || Do Krakowa, (Wiednia, Warszawy, Wrocławia, Berlina) Chabó 
Krosna, Iwonieza, Rymanowa, Mezo-Laborcza przez Przemyśl bówki, Orłowa (przez Rzeszów), Chabówki, Orłowa (przez 
943| — HZ Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Brodów, na dworzec Podzam- Tarnów), R saba Chyrowa, Sambora, "Sanoka, Ryma- 
cze, Kopyczyniec, Podwysokiego nowa, Iwonieza (przez Przemyśl). Jasła. 
950| — || Z Iekan (Bukaresztu, Ta Gałaca) Suczawy, Kimpolunga, Ra — j|11:00 |] Do Podwołoczysk i Brodów z dworca głównego, Kopyczyniee, 
dowiec, Słobody rung., Kórósmezó, Husiatyna, Kozowy Husiatyna. 
10:00| — || Z Podwołoczysk (Kijowa, Odessy) Brodów, na dworzec główny — |11:27 || Do Podwołoczysk i Brodów z dworca Podzamcze, Kopyczyniee, 
Kopyczyniec, Podwysokiego | Husiatyna. 
— 11020 || Ze Skolego (tylko od 1 maja do 30 września) ze Stryja, Chy-| C0 WAGA: Czas średnio- -europejski różni się od; czasu lwowskiego o 36 
| TOWA. E | minut, a mianowicie 12 godz. w czasie srednio-europejskim, - 12 
— [1210 || Z Ławocznego (Pesztu), Stryja, Kałusza godzinie 36 minut czasu lwowskiego. 
Nocne godziny od 6 wieczór do 5:59 rano objęte są tłustemi ramkami. — Biuro informacyjne ¢. k. kolei państwowych przy ulicy Trzeciego Maja w Hotelu 
Imperial, udziela wyjaśnień w sprawach kolejowych, sprzedaje wszelkiego rodzaju bilety jazdy i tady jazdy w formacie kieszonkowym. 
płacą żądają f aca żądają płacą żądają 
Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 4 pr. 158.7 0  ——| Galic. poż kraj.z r. 18%3za100zł.6pr. —.—  ——| Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. 10. 25 1125 
à „n 1860 po 500 zł. wa. 5 pr. 147.— 1470 5 ao m 1891 n o %pr. —=.-= —.— | Losy fund. are. iw 10 zł. 25.25 26.25 
f 1860 po 100 zł. 5 pr. 163.— 164.— 7 n n 1893za200kor. kpr. 97.60 98.75] Salma 40 zł. mk. . . —— —— 
a „ 1864 po 100 zł. 189.— 189.50 5 oblig. prop. z r.1889za 100 zł.4pr. 98.— 98.70 f Pożyczka m. Salaburga 20 zł. 26.75 27.50 
„ 1864 po 50zł. ? 189.— 189.56] Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za St. Genois 40 zł. m 16.25  19.— 
Listy „zast. domen. porżta. a A 100 zł. 4 pro. . 96.50  97.--] Pożyczka m. Sawy 20 zł. . 48.— 45 
zł. 5 pre. gr. . 158.— 158.80] Renta wioska za 100 kor. 4 pre. . = —— 5 m. Tryestu 100zł. mk. 4*/a pr. 149.— 1523. — 
Pożyczka serb. prem.za100frank. 2 pr. 3575 36.75 m. Š 50 b i pr. 68.—  72— 
B. Dług państws AT w Radzie państwa | Tureckie obl. prem. kolej, 7a400 rank. 60.85 61.35 | Waldstein 20 zł. mk. . =. = 
reprezentowanych krajów koronnych). 
Austr. renta złota wolna od podatku F. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne J. Akcye banków (za sztukę). 
za 100 zł. 4 pro. . z ah . 123.20 123.40 (za 100 zł. Nom.). Banku Anglo austr. 120 zł. . 161.— 162— 
Austr. renta w wal. kor. wolna od Anglo Austr. banku los. w 30lat 4*/apre. 101.80 —.— f Peszt. banku handl. 500 zł. . 1358 — 1364.— 
podatku za 200 kr. 4 pre. . 101.25 101.45 | Austr. zakł.kved. ziem. los.w50lat4pr. 99.80 100.80] Zakł. kred. dla handlu i przem. 368.25 368.75 
A * n O0bl.prem.zr.18803pr. 120.50 121.50] Węg. banku kredyt. 200 zł. . 397.— 398.— 
C. Obligacye kolejowe. »n n» 18893pr. 117.25 118.— | Dolno austr. tow. esk. 500 zł. 744.— 753 — 
Kol. Areyks. Albrechta za 100zł. 4 pr. 99.45 100.45 Bukowiński zakł. kred. ziem. los. 50 105.—  —.—| Gal. banku hipot. 200 zł. . 3862 — 383.50 
Kol. Cesarz. Elżbiety w złocie wolne los. 4pr. 96— 96.50 „ dla handlu i przem. Wózł —v> w_ 8 
od podatku za 100 zł. 4 pr. 12140 12240] Gal. Ake. banka hip. I0pr.prem.los. Spr. 110.20 111.10 | Banku dla kraj. koronnych 200 zł. a > 239 — 
„ za 209 zł. mk. 53), pr. (ostemp. ne TN „ los. 50 lat 4 pr. 100.-- 100.50 „  Austro-węg. 600 zł. . 953.— 
akcye) . 55— 256.— » n» 69lat za 200 „  Związkow. (Unionbank) 200 zł. 299. — — 293.50 
Kol. Česarz. Franciszka Józefa za koron 4 pr. . 36.75 97.25] Ozesk. kaski awiązk. 100 zł. 1383.50 134 —- 
100 zł. 5 pr. g 127.80 128.80 | Gal. Tow. kred. ziem. „A pr. los.56lat 97.50 98.— | Ziynostenska banka 100 130.— 131.— 
Kol. Arcyks. Rudolfa w wal. kor. m M 3 „ ápr. los. 4llat 97.75 —— 
wolne od podatku za 200 kor. 4 pr. 29.50 100.50] „n ,„ » n Śpr. stare . 98— —.— EK. Akcye Przedsiębiorstw transportowych. 
Kol Karola Ludwika po 200 zł. mk. „ 4pr.za200kor. 97.10 97.60 Į Bukow. kol. lok. (ake. pierwsz. 200zł. 208.50 210.— 
(ostempl. akcye) 5 pre.) . . 216— 217.—| Banku "krajowego dla Galieyi Lodom. „ (akeyezakład. 200zł. —— --.— 
. 4a pr. 51'a lat zwrotne 100.40 160.90 Koiei półn. ces. Ferdyn. 1000 zł. mk. 3430.— 3435, — 
Obligacye pierwszeństwa (kolejowe). Banku krajowego oblig. komun. 2 Kołomyi. kol. ]okal. (akc. pierw.) 200zł. —— —.— 
Kolej Are. Albrechta za 300 zł. 5 pr. 113.60 —.— Emisgya 5 pr. . 10175 102.50] Kol. Lwów-Bełzee (ake. pierw.) 200zł, —— —.— 
„n w złocie za 200 zł. 5 pr. . 133.—  —.—| Banku krajowego oblig. komun. 3 „ Lwów-Czern.-lassy 200 zł. . . 285— 287 — 
Kol. Czeskiej zach. za 200, 1000 i Emissya 42 lat za 200 kor.4'l4 pr. 100.— 101.— a „ wschodn. -galie.-lokaln. 200 zł. . 196.— 200.— 
5000 zł. 4 pre. . 99.65 100.65 | Bankukraj. los. 574/4 lat za 200 kor. 4pr. 97.50 98.25 „ Państwowych 200 zł. "0 ZEFEZE 
Kol. Czeskiej emiss. z r. "1895 za 200 „4 ODNEO los. za 200 kor. 4pr. —— —— n południowej 200 zł. . 349.75 350.25 
kor. 4 pre. . 99.83 10085] Austro węg. banku 40*, lat los. 4 pr. 100.10 101.-- „ węgier. galicyj. 1. 200 zł. . 211.— 212— 
> bukowińskiej lokaln. za 200 8 ga 5 A 3 50 lat los 4 pr. —.— —.— | Austr. Tow. żegl. na Dunaju 500 zł. mk. 461.— 463. — 
or. 4 5 99.— 5.60 
Kol. gal. Parola Ludwika za 200 Q. Obligacye z prawem pierwszeństwa za100 zł. nom. L. Akcye Przedsiębiorstw przemysłowych. 
100 zł. £ pr. . 99.65 100.65 | Czesk. kolei półn. za 300 zł. 5 pr. —.— —.— Į Tow. kopalń węgla w Brix 100 zł. 261.— 263.— 
Kol. lwowsko-czern. jasskiej z r. 1894 Tow.żegl, par. po Dunaju za 100 i 200 Galic. karpackie naft. tow. 500 kor. mm mm 
za 200 kor. 4 pr. . 99.75 10025 z4.6 pr Y . . 1077— —.— | Austr. tow. górnicze Alpine 100 zł. 12665 12715 
Kol. Areyks. Rudolfa (Salzkammer- Tow. żegl. par. po Dunaju Em. z1886 4 pr. 118.— —.— į Prazkiego tow. żelazn. przem. 200zł. 705.— 708.— 
gut) za 200 marek 4 pre. . 12150 122.50| Kolei półn. ces. Ferd. em. zr.18864pr. 101.— 101.50 | Sehodniey 500 kor. 610.— 620.— 
r TEF v mah a »n n» 18874pr. 100.60 10160] Tureck. zarz. tytoniow. 500 frank. AM 22 
C. Dług państwa (krajów korony węgierskiej). no m hon n» n 18884pr. 100.723 10170) Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. 161.— 16350 
Węg. złota renta za 100 zł. 4 pre. —— —.— „ 1891 4pr. 101.— 101.60 
„ w wal. kor. za 200 Kol. Lwów-Czer. -Jassy z r. 1884 za 300 M. Weksle. 
kor. 4 pre. . . . 100.25 100.45] zł. 4 pr. — 9880) Berlin za 100 marek 5 pr. . 58.67 58.80 
n Obl. prop. za 100 zł. Aila pr. 10085 101.85] Kolei Lwow-czern. z r. 1884 za 300 Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. 119.50 119.85 
„ obl. pr. regul. Cisy za 100 zł.40/, 141.25 142.25] zł. 4 pr. 99.45 100.45] Paryż za 100 fran. a 41.57 47.65 
„ poż. premiowa za 100 zł. 152.— 154.— | Gal. Kol. lok. wschodn. za 100 zł. 4 pr. 99.50 100.— | Petersburg za 100 rubli 6 pr. === FR 
A a = za 50 zł. 152.25 153.25 | Weg. gal. kolei em. 1370 za 200zł. 5pr. 103.15 109.15] Niemieckie banki . . zz 
i Ea oS go, 13782200 2E BDE: 107.80 108.80] Włoskie banki 45.42 45.52 
D. Obligacye indemnizacyjne. opo m n I887za200zł.4pr. 99.25 100.25] Franeuzkie banki . Z 
Kroacyi i Slawonii za 100 zł. 4 pre. 97.75 —.— ; Szwajcarskie banki 6 Ez 37 kT. 42 
Węgier za 100 zł. 4 pr. . 37.95 98.95 n. Losy (za sztukę). 
Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł. 6.80 7.40 N. Waluty. 
E. Inne publiczne pożyczki. Zakł. kred. dla h. i p.100 zł. . 200.— 201.—| Dukat cesarski . . -. 5.65 566 
Losy regul. Dunaju z r. 1870 za 100 Clary 40 zł. mk. . 62.-- 64.— | Austr. węg. 8 guld. złota moneta a == 
5 pre. . . . 128.50 129.504 Tow. żegł. na Dunaju 100 zł. mk. 4 pr. 147.— 150.— | 20-frankówka . . ` 9.53 9.54 
M SN Dunaju zr. 18781os. 5pre.108.50 109.—| Pożyczka m. Insbruku 20 zł. . 27.75 28.75] 20-markówka 11.73 1177 
Poż. kraj. Bukowiny z r. 1893 los. Losy m. Krakowa 20 zł. 27.50 28.50] Rossyjski półimperyał PY, 
za 200 kor. 4 pre. . . . . 98.35 99.35] Pożyczka m. Lublany 20 s2. 22.25 28.25] Niemieckie banknoty za 100 marek 58. 67 58.72 
Bukowińskie «bl. Propinaczje los Palfy 46 sł wk. 61— 62 —j| Włoskie e 4 za 100 lir 4550 45.80 
za 100 zł. 5 pre. 5 103.40 — Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł.. 19.70 20.30] Ruble 1.26 1.27 
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Licytacye. 


(5755 2—3) 
OBWIESZCZENIE. 

W celu oddania w przedsiębiorstwo do- 
stawy szutru na gościńcach państwowych w 
przemyskim okręgu budowniczym w latach 
1598, 1899, 1900 odbędzie się dnia 4 sierp- 
nia 1897 w e. k. Starostwie w Przemyślu 
licytacya ofertowa. 

Koszta fiskalne szutru w r. 1898 do- 
stawić się mające wynoszą: 34056 zł. 30 ct. 

Warunki przedsiębiorstwa przejrzane 
być mogą w godzinach urzędowych w wymie- 
nionem c. k. Starostwie gdzie także w wyż 
oznaczonym dniu najpóźniej do godziny 12 
w południe wnoszone być mają oferty spo- 
rządzone na blankietach urzędowych których 
starostwo bezpłatnie udzieli a zaopatrzone 
marką stemplową na 50 c i we wadyum 
wynoszące 5 pr. kwoty fiskalnej, z wyrażeniem 
cen jednostkowych nie tylko cyframi alei 
literami. 

Oferent winien, na blankiacie, na wła- 
ściwem miejscu podać nazwę kamieniołomu 
lub szutrowiska i ofiarowaną cenę jednostko- 
wą bez żadnych dopisków, wreszczie poło- 
żyć datę i podpisać ofertę imieniem i na- 
zwiskiem. 

Oferty wnoszone być mają na każdy 
kamieniołom lub szutrowisko osobno, jeżeliby 
zaś oferta obejmowała kilka kamieniołomów 
lub szutrowisk wtedy podać, w niej należy 
ceny jednostkowe dla każdego kamieniołomu 
lub szutrowiska osobao. albowiem zatwier- 
dzenie ofert nastąpi bezwarunkowo według 
poszczególnych sekcyi drogowych. 

Oferty nie sporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez komi- 
syę przeprowadzającą licytacyę zwrócone, zaś 
po terminie licytacyi nie będą oferty przyj: 
mowane. 

Z e. k. Namiestnietwa. 

Lwów, dnia 12 lipca 1897. 


L. 3970 (5750 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Ropczycach o- 
głasza, że na zaspokojenie wierzytelności Ka- 
sy oszczędności w Ropczycach w kwocie 
125 zł. i 5 rat kapitału po 5 zł. odbędzie 
się w dniu 11 sierpnia 1897 i w dniu 15 
września 1897 każdym] razem o godz. 10 ra- 
no egzekucyjna sprzedaż całej realności lwh. 

0 ks, gr. gm. Chechły objętej dłużniczki 

Reginy Ochabowej własnej. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cankowa 675 zł. 65 ct. 

Wadyum 68 zł. w. a. 

Karatorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony został dr. Strowski w Ropczycach 

Ropczyce, 31 maja 1897: 


L. 30519 


L. 3841 (5786 2—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Zabłotowie w 
sprawie towarzystwa zaliczkowego i eskompto- 
wego w Wyżnicy przeciw Leibie Singerowi 
pto 150 zł. z pn. ogłasza przymusową licy- 
tacyę wierzytelności w kwocie 753 zł. z pn 
w stanie biernym realności whl, 1498 gm. 
Roznowa objętej Antoniego i Aleksandra Sta- 
mańskich wspólnie własnej na rzecz Leiby 
Singera zaintubulowanej w dniach 12 sierp- 
nia 1897 i 16 wiześnia 1897 każdym ra- 
zem o godz. 10 przed południem odbyć się 
mającą z tem, że na pierwszym terminie 
tylko wyżej lub za cenę nominalną, zaś na 
drugim także niżej tej ceny sprzedaną zostanie 

Wyciąg hipoteczny 1 bliższe warunki 
są w tus. registraturże do przejrzenia. 

Wadyum wynosi 75 zł. 80 et. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Zubłotów, 15 maja 1897. 


L. 3647 (5644 2 — 8) 
C. k. Sąd obwodowy w Sanoku ogłasza, 
że celem zaspokojenia pretensyi Feigi Jolles 
w kwocie 450 zł. a. w. z pn. odbędzie się 
20 sierpnia 1897 i 3 września: 1897 zawsze 
o godz. 10 rano w sali rozpraw nr. 25 egze- 
kucyjna publiczna sprzedaż reszty pretensji 
w kwocie 2222 zł. 57 ct. a w. wraz Z po- 
eentami po 6°/ od 26 listopada 1879 bieżą- 
cymi w tabeli płatniczej e. z. Sądu obwodo- 
wego w Przemyślu z dnia 30 grudnia 1886 
l. 11474 wydanej w sprawie egzekucyjnej 
gal. Towarzystwa kredytowego ziemskiego 
we Lwowie przeciw Józefowi Fellerowi pto 
2060 zł. 89 et. a. w. eo do rozdziału ceny 
kupna dóbr Krywka i Ohodak na rzecz Her- 
sza Wolfa Dyma na XI. miejscu kolokowanej 
następnie zaś przez tegoż ostatniego Dawido- 
wi Rapparortowi na własność odstępionej. 
Cena wywołania 2222 zł. 57 et. a. w. 
Na pierwszym terminie zostanie ta reszta 
pretensyi tylko wyżej lub za cenę wywołania 
na drugin terminie zaś także niżej tej ceny 
sprzedaną. . 
Sanok, dnia 29 czerwca 1897. 
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L 13436 (5804 2—3) 

C k. Sąd powiatowy w Haliczu poda- 
je do publicznej wiadomości, że w tymże są- 
dzie odbęlzie się przymusowa publiczna sprze- 
daż realności w Dorhowie położonej wedie 
wyk. hip. 140 tejże gminy Dorohów dłużnika 
Jan: Maliszewskiego własnej na zaspokoje- 
nie pretensyi e. k. uprzyw. galie. Zakładu 
kredytowego w likwidacyi we Lwowie w re- 
sztującej kwocie 52 zł. 20 et. z pn. dnia 12 
sierpnia i dnia 15 września 1897 każdym 
razem o godz. 10 rano a to na pierwszym 
terminie tylko za lub wyżej ceny szacunko- 
wej, na drugim zaś i poniżej takowej. 

Cena wywołania 370 zł. 

Wadyum 37 zł. 

Resztę warunków iieytacyjnych, wyciąg 
tabularny i akt oszacowania można w tutej- 
szej registraturze przejrzeć. 

Wreszcie ustanawia sąd dia wierzycieli 
którymby uchwała licytacyjna przed termi- 
nem z jakiegokolwiekbądź powodu doręczoną 
być nie mogła lub którzyby po wydaniu wy- 
ciągu tabularnego t. j po dniu 8 listopada 
1896 do tabuli weszli, kuratorem p. Michała 
Sawickiego e. k. notaryusza w Haliczu. 

Halicz, 31 grudnia 1896. 


L, 11168 (5788 2—3) 

O. k. Sąd powiatowy wiej -deleg. S. IL. 
we Lwowie rozpisuje celem ściągnięcia, na 
rzecz Towarzystwa wzajemnego kredytu we 
Lwowie sumy 158 zł. 26 ct. w. a. z pl. Z 
większej 180 zł. z pn. licytacyę realności nie 
objętej masy spadkowej po ś. p. Aleksandrze 
Paduczaku własnej wyk. hip. 138 gm. Za- 
marstynów objętej na dzień 4 sierpnia 1897 
i na dzień 14 września 1897 zawsze o go- 
dzinie 10 rano w biurze IV. 

Cena wywołania 3901 zł. w. a. 

Wadyum 390 zł. 10 ct. w. a. 

Na pierwszym terminie realność tę na- 
być można za lub wyżej ceny wywołania, na 
drugim i poniżej. 

Resztę warunków protokół spisania przy- 
należności, ocenienia, tudzież wyciąg hipot., 
przejrzeć można w tus. registraturze. 

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Fedak. 

Lwów, 2 czerwca 1897. 


L. 4682 (5752 2 -8) 

C. k. Sąd powiatowy w Zabłotowie po- 
daje do wiadomości, ża celem zaspokojenia 
wierzytelności w kwocie 73 zł. z pn. odhę- 
dzie się dnia 12 sierpnia 1897 i 16 września 
1897 każdym razem o godzinie 10 przed po- 
łudniem egzekucyjna sprzedaż przez lieytacyę 
a) całej realności whl. 1722 i b) połowy re- 
zlności whl. 1720 w Roznowie położonej dłu- 
żnika Antoniego Atamaniuka Fedorowego 
własnej. 

Cena wywołania ad a) 400 zł, zaś ad 
b) 50 zł. 

Wadyum ad e) 40 zł, zaś ad b) 5 zł. 

Resztę warunków lieytacyi i akt csza- 
cowania przejrzeć można w tutejszej regi- 
straturze. 

C. k. Sąd powiatowy. 
W Zabłotowie, 29 maja :897. 


L. 5206 (5782 2—3) 

W celu wydvbycia na rzecz Salamona 
Katza kwoty 35 zł. z pn. odbędzie się w tw. 
Sądzie egzekucyjna publiczna sprzedaż do dłu- 
żnika Jana Wojtanowskiego należącej realno- 
ści whl. 524 ks. gr. gm. Przemyślany objętej 
na 1080 złj ocenionej w dmiu 20 sierpnia 
1897 i 21 września 1897 każdym razem o 
10 godz. przed południem z tem, że na piet- 
wszym terminie sprzedaż tyiko wyżej lub za 
cenę szacunkową, na dragim także poniżej 
takowej nastąpi. 

Wadyum wynosi 100/, cesy szacun- 
kowej. - 

Resztę warunków można w tusąd. regl- 
straturze przejrzeć 

Kuratorera wierzycieli jest p. dr. Schen- 
ker w Przetnyśianach. 

Przemyślany, 30 czerwca 1897. 


L. 3531 (5300 2—3) 

Ù. k. Sąd obwodewy w Brzeżanach po- 
daje do wiadomości, że w celu zniesienis 
współwłasności realności 1 w. h. 728 gminy 
Brzeżany z przyn. odbędzie się w zabudowa 
niu tegoż Sądu w ssli Nr. 12 w dniach 26 
sierpnia 1897 i J6 września 1897, każdym 
razem o godzinie 10 rano publiczna przymu- 
swa sprzedaż realności lwh 728 w Brzeża 
nach własność Józefa Ławrowskiego, Anny 
Demczyszyn, Jana Ławrowskiego, Maryi Ła- 
wrowskiej i Tekli Łewrowskiej po 1/7 częśći 
i Mikołaja Ławrowskiego w 2/7 częściach 
stanowiących nA 

Cena wywołania wynosi 271 zł, niżej 
której na pierwszym terminie sprzedaż nie 
nastąpi. 

Wadyum ustanowiono na kwotę 27 zł 
10 et. 

Nabywca obowiązany będzie te wierzy- 
telmości, których zapłatę wierzyciela przed 
terminem zapłaty lub umówionem wypowie- 
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dzeniem przyjąćby nia chcieli, przyjąć do za- 
płaty z hipoteki za potrąceniem z cenyjkupna 
o ileby z takowej wedle porządku tabularnega 
do zapłaty przypadały. 

Kesztę warunków licytacyjnych, wolno 
przejrzeć w sądzie tutejszym. 

O rozpisania lieytacyi uwiadamia się 
strony interesoxane, a tych wierzycieli, któ- 
rzyby dopiero po dniu 17 grudnia 1894 jako 
dniu wystawienia extraktu tabularnego hipo- 
tekę uzyskali, lub którymby uchwała niniej 
sza lub późniejsze w tej sprawie zapaść ma- 
jące, z jakiegokolwiek powodu nie mogły być 
doręczone, do rąk ustanowionego nminiejszem 
kuratora w osobie p. adw. dr. Ozajkowskiego 
ze substytucyą p. adw. dra. Sebüssla jakoteż 
za pomocą niniejszego edyktu. 

Brzeżany, dnia 5 czerwca 1897. 


L. 4219 (5748 2—3) 

W Pilznieńskim e. k Sądzie powiatowym 
odbędzie się dnia 9 sierpnia i dnia 20 wize- 
śnia 1897 zawsze o godzinie 10 rano egze- 
kueyjna sprzedaż publiczna połowy realności 
lwh. 185 i całej lwh. 440 ks. gr. gm. Roża 
objętej dłużników Franciszka Krzysztowczyka 
i Adama Krochmsla własnych celem zaspoko- 
jenia wierzytelności w kwocie 60 zł. z przyn. 
Kasie pożyczkowej powiatowej w Pilznie od 
Franciszka Krzysztofczyka i Adama Krechmala 
się należącej. 

Realność ta na powyższym terminie za 
cenę szacunkową lub wyżej takowej, zaś na 
drugim terminie t kże niżej ceny szacunkowej 
sprzedaną zostanie. , 

Cenę wywołania stanowi cena szecun- 
kowa 1144 zł 7! ct. 

Reszię warunków lieytacyjnych, tudzież 
akt oszacowania i wyciąg hipoteczny pomie- 
nionej realności, przejrzeć można w tutejszo- 
sądowej registraturze. A 

Dla niewiadomych z miejsca i życia po- 
byta, jakoteż późniejszych wierzycieli tej ve- 
alności, ustanawi. się kuratorem Tytusa Buj- 
nowskiego e. k notaryusza w Pilznie. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Pilzno, dnia 8 czerwca 1897, 


L. 4550 (5781 2—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Jarosławiu po- 
daje do powszechnej wiadomości, że w spra- 
wie egzekuevjsej e. k. uprzyw. galie. akeyj- 
nego Banku hipotecznego we Lwowie prze- 
ciw Henrykowi vel Hirschowi Lichtowi o za- 
płacenia 2 rat po 400 zł odbędzie się dnia 
20 sierpnia 1897 i dnia 24 września 1897 
każdym razem o godzinie 10 przed południem 
w biórze Nr. 3 przymusowa sprzedaż realno- 
ści pod lk. 3801 w Jarosławiu położonej wyk. 
hip. 1. 2212 objętej dłużnika Henryka vel 
Hirscha Lichta własnej 

Cenę wywołania stanowi kwota 54000 zł. 

W dyuia zaś 100/, tejże. 

Kurstorem wierzycieli niewiadomych u- 
stanowiono adw. dr. Ruczkę w Jarosławiu z 
substytucyą adw. dr. Zembatego. 

Resztę warunków lieytaeyjnych, proto- 
kół opisania przynależności, akt oszacowania 
i wyciąg tabularny można przejrzeć w tusąd. 
registraturze. 

Jarosław, 81 marca 1897. 


L 112i9 (5769 2—3) 

W e. k. Sądzie powiatowym delegowa- 
nym miejskim dla spraw cywilnych w Kra- 
kowie odbędzie się celem zaspokojenia wie- 
rzytelności Józefa Langrocka cesyonaryusza 
Markusa Goldfingera w kwocie 400 zł. z pn. 
w dnia 20 sierpnia i 21 września 1597 za. 
w:Z8 0 godz. 10 runo w biurze l. 28 przy- 
musows sprzedaż realacści lwk. 10 ks. gr. 
gm. kat. Karniów objętej Jana Kubińskiego 
i spól. własnej. 

Cena wywołania wynosi 975 zł. 

Wadyum 98 zł. 

Warunki lieytacyjne przejrzeć można w 
tut. Registraturze. 

Kuratoram niewiadomych wierzycieli jest 
adw. dr. Seinfeld, zastępcą adw. dr. Langrod. 

Kraków, 8 maja 1897. 

u. 12467 A (5725 2—2) 
OBWIESZCZENIE. 

Trafika w mieście Stryju w pobliżu dwor- 
ea kolei żelaznej będzie obsadzona w drodze 
publicznej konkurencji za pomocą wniesienia 
pisemnych ofert. 

Zysk trafizanie od pobieranego dla tej 
trafiki w czasie od 1 lipca 1896 do 30 czer- 
wea 1697 raateryaln tytoniowego w wartości 
9910 zł. 85';, et. wynosił 991 zł. 8 et. a. w. 

Tvafikę objąć należy dnia 3 paździer- 
nika 1897, 

Należycie opieczęt”wane i udokumenie- 
wano oferty na przepisanym druku przy do- 
łączeniu kwity kasowego na złożyć się mają- 
ce w jednym z e. k. Urzędów podatkowych 
wadyum w kwocie 100 zł. a w., mogą być 
wniesione najpóźniej do 15 sierpnia 1897 
godziny 12 w południe na ręce Naczelnika 
e. k. Dyrekeyi okręgu skarbowego w Sam- 
borze. 


Oferty nie zawierające zobowiązania się 
do prowadzenia trafiki samoistnie lub jeśli 
takowa ma być połączoną z pewnem przed- 
siębiorstwem przemysłowem, w odrębnym lo- 
kalu z osobnym wchodem od ulicy nie będą 
przyjęte. 

C. k. Dyrekcya okręgu skarbowego. 

Sambor, 12 lipea 1897. 

L. 6994 (5742 3—8) 

Celem zaspokojenia wierzytelności kasy 
oszczędności miasta Białej w kwocie 1056 zł. 
zł. a. w. z pn. zostanie realność pod lk. 245 
i 3878 w Kozach lwh. 245 Ignacego Sewery- 
na własna dnia 4 sierpnia 1897 i dnia 4 
września 1897 o godz. 10 przed południem 
na pierwszym terminie tylko wyżej lub za 
cenę wywołania 1448 zł. 8'/, et. sprzedaną 

Wadyum wynosi 144 zł. 80 et. 

O tem zawiadamia się wierzycieli któ- 
rzy po dniu 17 maja 1897 prawa rzeczowe 
do powyższej realności nabyli lub którzyby 
o takowej uwiadomieni nie zostałi, do rąk 
kuratora adw. dr. Jana Cieszyńskiego i przez 
edykta. 

0. k. Sąd powiadowy. 

Biała, dnia 26 maja 1897. 


L. 21914 (5745 3—38) 

Celem zaspokcjenia wierzytelności Sa- 
muela Beigla w kwocie 30 zł. w. a. odbędzie 
się w tut. sądzie egzekucyjna sprzedaż 1/4 
niewydzielonej części realności wyk. bip. 1. ;8 
ks. gr. gm. kat. Romaszówka objętej dłużnika 
Stacha Bilanyk własnej dnia 5 sierpnis 1897 
powyżej lub za cenę wywołania 227 zł. 50 et. 
a dnia 9 września 1897 nawet poniżej tako- 
wej zawsze o godz. 10 rano. 

Wadyum 22 zł. 75 ct. 

Warunki licytacyjne, wyciąg hipoteczny 
i akt oszacowania przejrzeć można w tusąd. 
registraturze. 

O tem uwiadamia się nieznanych z ży- 
cia i miejsca pobytu wierzycieli i wszystkich 
którzyby po dniu uzupełnienia wyciągu hi- 
potecznego prawa rzeczone na powyższej re- 
alności n.byli lub którymby uchwała licyta- 
cyjna lub późniejsze w tej sprawie zapaść 
mające uchwały z jakiegokolwiekbądź powo- 
du doręczone nia zostały niniejszym edyktem 
tudzież do rąk ustanowionego dla nich kura- 
tora adw. dr. Herbaczewskiego w Czortkowie. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Qzortków, 80 kwietnia 1897. 


L. 5843 (5569 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Buczaczu po- 
daje do wiadomości, że dla zaspokojenia na- 
leżącej się Herelowi Witzingerowi od Danyły 
Krzyżanowskiego Semania sumy l1 zł. z pn. 
rozpisaną została przymusowa sprzedaż pu- 
bliczna 1/4 części realności w Sorokach po- 
tożonej wykazem hipotecznym 1l. 94 ks. gr. 
gm. Soroki objętej według poz 2 karty B. 
tego wykazu własność dłużnika Danyły Krzy- 
zanowskiego syna Semania stanowiącej. 

Do uskutecznienia tej sprzedaży wyzna- 
czone zostały dwa termina, pierwszy na dzień 
20 sierpnia 1897, drugi na dzien 21 wrze- 
śnia 1897 zawsze w Sądzie o godz. 10 rano. 

Na osiatnim z tych terminów jeżeli 
wartość szacunkowa części realności przed- 
miotem lieytacyi będącej nie będzie mogla 
być uzyskaną, sprzedaną zosianie ta część 
realoości najwyższą cenę podającemu także 
poniżej wartości szacunkowej. 

Wartość szacunkowa stanowiąca zarazein 
cenę wywołania wynosi kwotę 11 zł. 75 et. 

Bliższe warunki przejrzeć można w re- 
gistrsturze sądowej. 

Tych wierzycieli, którzyby po wydaniu 
wyciągu hipoteczuego to jest po dniu 81 
marca 1897 prawo zastawu na reżiność przed- 
miotea licytacyi będącą nabyli, jako też i tych 
wierzycieli którymby uchwała z rozpisaniera 
lieytacyi albo też następująca jaka uchwała 
w tej sprawie egzekucyjnej wydana, dla ja- 
kiejkolwiek przyczyny weale lub w należytym 
czasie nie zestała doręczoną, zawiadamia się 
o rozpisaniu licytucyi edyktem niniejszym, 
tudzież do rąk ustanowionego kuratora p. adw. 
dr. Altera w Buczaczu. 

Buczacz, 24 maja 1897. 


L. 3654 (5749 3—3) 

Z c. k. Sądu powiatowego w Potoku 
złotym podaje się do wiadomości, iż celem za- 
spokojenia pretensyi Awnera Jakaner prze- 
dw M:chałowi Załodzkiemu w ilości 30 zł. z 
pn. należąca do egzekuta niewydzielona 1/6 
część realności whl. 712 w Potoku złotym 
w tymże sądzie w dniu 21 lipea i w dniu 
25 sierpnia 1597 ksżdym razem o 10 rano 
jednakowoż w pierwszym terminie tylko za 
cenę szacunkową lub wyżej takowej będzie 
sprzedaną. 

Cena wywałania 210 zł. 

Wadyum 21 zł. 

Reszta warunków  licytacyjnych jako 
też wyciąg hipoteczny i akt oszacowania mo- 
gą w Sądzie być przejrzane, 

C. k. Sąd powiatowy. 

Potok złoty, 10 czerwea 1897. 


Ogloszenie rozprawy 


w celu zapewnienia dostawy chleba, owsa, siana i słomy na czas od 1 października i 1 listopada 1807 do 30 września względnie 31 grudnia 


1808. 
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*) Dostawca dla stacyi Czerniowce obejmuje obo- 
wiązek dowcżenia całej potrzeby siana i słomy dla 
oddziałów zakwater wanych w kawaleryjskiej kasarni 
Rosch tamże co dnia wydawania — mianowicie za- 
wsze w przeciągu połowy dnia wydawania 

Jeżeli w ofercie za ten dowóz żadne osobne wy- 
nagrodzenie wymienione me będzie, takowe jako już 
w oferowanej cenie zawarte nważanem będzie. 

**) Chleb ma się w poreyach à 7060 gr., wzglę- 


dnie w bochenkach a 1400 gr wyrabiać, cenę jednak | 


należy na porcye A 840 gr. cferować. 


Oprócz tych w powyższej tabeli uwidocznionych ilości i możliwej 250/, nadwyżki obowiązany jest arendator też dodatek słomy na ściółkę przypadający prz.z 3 miesięcy dziennia po 800 gr. dla ksżdego konia za wynagrodzeniem w kontrakcie umówionem dostarczyć. 
Na potrzebę dla wojsk będących w przemarszu, należy podług artykułu IV. warunków kontraktowych oferować. Dla obrony krajowej słoma do sienników nie jest potrzebną. 


__ oai 


Zastrzeżenia ogólne. 


1. Przy rozprawie będą tylko oferty pisemne przyjmowane. 

Na oferty należy wyłącznie tylko drukowanych blankietów używać, które w e.k. woj- 
skowych urzędach prowiantowych we Lwowie, Czerniowcach, Stauisławowie i Złoczowie i 
W wojskowych urzędach filialnych w Kamionce sirumiłowej, Nowej Zuezee, Żółkwi, Tarno- 
Polu po cenie 4 centów za sztukę otrzymać można. 

„ Wszyscy ubiegający się, z wyjątkiem tych tylko, którzy już poprzednio ze skarbem 
Wojskowym jako arendatorzy w stosunkach zostawali i z przyjętego zobowiązania bez zarzutu 
lẹ wywiązali, alboteż komisyi prowadzącej rozprawę, jako ludzie godni zaufania i uzdolnieni, 
Osobiście są znani, obowiązani są swą rzetelność i sposobność do przeprowadzenia takiego 
Przedsiębiorstwa świadectwem stwierdzić, a mianowicie firmy zarejestrowane, świadectwem 
ROY handlowo-przemysłowej, inni takiemże przez władzę polityczną (starostwo powiatowe) 
Wystawionem Uwiadomienie otrzymane od władzy politycznej względnie izby handlowo- 
Przemysłowej, że żądane świadectwo w drodze urzędowej wskazanemu wojskowemu urzędowi 
Prowiantowemu przesłane, należy wraz z ofertą przedłożyć. 

Producenci (rolniey) jeśliby dotyczącemu wojskowemu urzędowi prowiantowemu nie 
byli znani, winni się wykazać poświadczeniem tej sekeyi towarzystwa rolniczego w której 
O%ręgu zainieszkują, że są istotnie producentami i że całą zaofiarowaną ilość z własnej pro- 
ukeyi pokryć są w stanie. 

„ 2. Oferty pisemne należy w dniu, dla dotyczącej stacyi do rozprawy przeznaczonym, 
Najpóźniej do godziny 10 przed południem komisyi tego wojskowego urzędu prowiantowego 
przedłożyć, w którego okręgu owa stacya się znajduje (Punkt XVII warunków kontraktowych 
dzierżawy), później lub w drodze telegraficznej nadeszłe oferty, w których zniżenie kaucyi 
gdzie żądanem, lub też w krótszem jak 14-dniowem zobowiązaniem (impegno), w końcu 
oferty w których różne ceny na różne okresy czasu będą żądane, przy rozprawie zupełnie 
Uwzględnione nie będą. Jeżeliby w ofercie między cyframi a takową literami wyrażoną za- 
tRodziła różnica, będzie tylko ta ostatnia za miarodajną uważaną. 

Oferty zbiorowe dozwolone są tylko na dostawę : 

a) owsa, siana i słomy na ściółkę, a potem słomy do sienników w stacyi Rawa Ruska, 
Radowce i Suczawa, 

b) siana i słomy we wszystkich stacyach. 

Oferty na dostawę dla kilku stacyi razem są nieważne. 

8. Dla rozprawy tej jest spis warunków kontraktowych dzierżawy w dwóch zgodnych 
0dpisach z daty Lwów, Czerniowce, Stanisławów, Złoczów dnia 20 czerwca 1897 sporzą- 

zony, który codziennie od godziny 8—12 przed południem w wojskowych urzędach pro- 
Wiantowych we Lwowie, Czerniowcach, Stanisławowie i Złoczowie i tychże filiach w Ka- 
Mionce strumiłowej, Nowej Zuezce, Tarnopolu i Żółkwi przejrzany być może. 

Do dotrzymania w tym spisie zawartych warunków jest każdy oferujący już od chwili 
Oddania oferty zobowiązany. Spisy warunków są za opłatą 28 ct. (z przesyłką 38 et.) w wy- 
Mienionych wojskowych urzędach i filiach do nabycia. 

4. Oferenci zrzekają się przysługującego im prawa żądania dotrzymania ze strony za- 
Iządu wojskowego, w $ 862 a u. e. i w artykułach 818 i 819 a. u.h.dla przyjęcia przy- 
Tzeczenia lub oferty ustanowionego terminu. 

5. Jeżeliby w ofercie nie było dokładnie wyrażonem, jakie maximum dla wojsk w prze- 
Marszu będących oferent dostarczyć się obowiązuje, będzie maximum w punkcie A. a. IV. 
rtykułu warunków kontraktowych obowiązującym. 

6. W art. XIII. warunków kontraktowych dzierżawy oznaczona kara konwencyonalna 
W wysokości 10%/, ustanawia się na 300/,. 
| 7. Zapasy rezerwowe w mące, owsie i sianie muszą być dla wszystkich stacyj, z wy- 
Jątkiem Lwowa w ilości 8 miesięcznego, zaś w sł mie na ściółkę- do sienników dla 
Wszystkich stacyj, a sianie tylko dla Lwowa, w ilości 1-miesięcznej bieżącego zapotrzebowa- 
Nia utrzymywane, Art. II. warunków kontraktowych. 

4 Połowa siana zapasowego musi być dla wszystkich stacyj w prasowanym stanie utrzy- 
ywaną. 

8. Wydawanie dostaw ma się odbywać w odnośnych stacyach bezpośrednio uprawnio- 
uym do odbioru. Za dowóz artykułów do miejscowości konkurencyjnych należy w myśl 
punktu XVII. warunków kontraktowych osobno żądać wynagrodzenia. 

Naładowanie i wyładowanie przy dowozie uskuteczniają żołnierze. 

1 Jeźli wynagrodzenie za dowóz w ofercie osobno nie będzie wymienionem, takowe jako 
Już w podanych cenach samych artykułów uwzględnione uważanem będzie. 

Przy równości dwóch ofert w cenie za dowóz pierwszeństwo temu przyznanem będzie 
który dostavę samych artykułów otrzymał. 

Przew ,z słomy do sienników do ubikacyj i zakładów wojskowych, ma arendator zawsze 
uskuteczniac! 

9. Na słomę na ściółki, która przynajmniej w jednej czwartej słomę równą zawierać 
Em. można albo jedną cenę, albo też za każdy gatunek (równa i mierzwa) oddzielnie 
Oterować. 

10. Jeżeliby przez stosunki miejscowe było wskazanem, dla wojska zaś i skarbu woj- 
skowego korzystnem, mogą być przepisane terminy poboru na 10- lub 15 dniowe zmie- 
nione. 

11. W stacyi Lwów w magazynach prowiantowych na Janowskiem znajdujące się 
magazyny, wraz z obocznemi ubikacyami, mianowicie: 1 murowany magazyn, 2 wielkie 
strzechy, 1 kancelarya, 1 stajnia wraz z szopą i Waga mostowa mogą być począwszy od 
1 października 1897 za opłatą 3 miesięcznego czynszu najemnego w kwocie 100 zł., z za- 
strzeżeniem “w art. XV. w spisie warunków kontraktowych dzierżawy zawartych warunków, 
drendatorowi do użytku oddane. 

Przytem ma najemca koszta utrzymania i asekuracyi — ostatnie od wartości tychże 
objektów t.-j. od kwoty 25.000 zł. — sam ponosić. 

12. Wyklucza się oddawania żołnierzy prowiantowych arendatorom do dyspozycji. 

13. Arendatorzy nie mają prawa korzystania z wojskowej taryfy kolejowej. 

14. Każdy ubiegający się powinien do swej oferty pięcio procentowe wadyum (podług 
powyższej tabeli w gotówce lub papierach tejże samej wartości dołączyć. Gminy, producenci 
(rolnicy) i spółki gospodarczo-rolnicze, są, jeżeli objęte dostawy z własnej produkcyi dostar- 
zyć są w stanie, od składania wadyum i kaucyi uwolnieni. Tymże również przy równych 
tenach i jakości artykułu ofertach, przyznanem będzie pierwszeństwo. 

15. Zwraca się uwagę gmin, producentów i spółek rolniczych na przyznane im ko- 
Tzyści i ułatwienia, które za pośrednietwem władzy politycznej i towarzystwa rolniczego 
Ogłoszono. 

Lwów, dnia 20 czerwca 1897. 

Z zarządu e. i k. wojskowego magazynu prowiantowego. 
c 
L. 38 494 (5685 8—3) O tej licytacyi zawiadamia się strony i 

C. k. Sąd krajowy jako bandlowy we | wierzycieli z miejsca pobytu wiadomych do rąk 
Lwowie podaje do powszechnej wiadomosci, | własnych, zaś nieznanych z życia i miejsca 
że do przedsięwzięcia ponownej przymusowej | pobytu wierzycieli lub ich spadkobierców, a 
lieytacyi 1/8 części schedy I. realności pod | to Leę Chameides, Taubę Chameides, Kopla 
l. k. 201 im. we Lwowie wykazem hip. l. | Kleinmana, Frimetę Kleinman, Chanę Feiglę 
175 śm. objętej Breindli Gelbart i mal. Ra- | Werterg, Mechla Rappaporta, Majera Schmula 
cheli Süs! dw. im. Apfelbaum własnej, ce. | Rappaporta, Ozyasza Feliksa Feuersteina, Süs- 
em zaspokojenia sumy ałużnej w kwocie |slę Weinles, Jiitę Feuerstein zamęż. Bloch, 
600 zł. z vaększych 860 zł. i 500 zł. pocho- | Wolfa Feuerstein, Gittlę Feuerstein, Ryfkę 
dzącej z 60, odsetkami od dnia 15 listopada į Feuerstein, Laure Werberg, Majera Hersza 
1882 bieżącymi, kosztami egzekucyi w kwocie | Rentschnera, Józefa Standla, Stanisława No- 

zł. 38 ct, 35 zł. 1 ct. i 76 zł, 29 zł | waka, Eugeniusza Kuryłowicza, Franciszkę 
2 ct. wyznacza dwa termina na dzień 19 | Karmant, dzieci Anny Szpulak, Esterę Freidę 
Sierpnia 1597 i na dzień 30 września 1897, | Pepis, Jana Krystyna Nikolai, Angela Her- 
ażdym razem o godz. 10 przed południem | mana, oraz wszystkich tych wierzycieli, któ- 
W tus. sali rozpraw z uwagą, że na I. termi- |rzy po dniu 12 czerwca 1597, jako dniu 
Nie ta 1/8 ezęść realności za lub wyżej ceny | ostatniego uzupełnienia wyciągu hipotecznego 
Wywołania, która wynosi 7688 zł. 73 et. w. a., | prawo hipoteki na tejże części realności uzy- 
Ża$ na drugim terminie za jakąbądź sprze- | skali, lub którymby uchwałą z jakiegokolwiek 
daną będzie. powodu doręczona być nie mogła do rąk ku- 

Wadyum wynosi 768 zł. 87 et. w. a.|ratora p. dra Grudera. 

Dalsze warunki licytacyjne i wyciąg hi- Lwów, dnia 3 lipea 1897. 
poteczny sprzedać się mającej realności można 
Przejrzeć w tus. registraturze. 
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L. 38.267 (5757 3—3) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie podaje do publicznej wiadomości, że 
w sali rozpraw tegoż Sądu, celem zaspokoje- 
nia wierzytelności Henryki Śmieszek jako 
prawonabywczyni Sindla Goldsterna w kwo- 
cie 673 zł. w. a. z przyn. pochodzącej z wię- 
kszej 1128 zł. w. a. z przyn. odbędzie się 
w dniu 2 sierpnia 1897 i w dniu 18 wrze- 
śnia 1897, każdym razem o godz. 11 przed 
południem przymusowa pabliczna licytacya 
ewikeyjnej czyli kaueyjnej sumy 4000 zł. na 
rzecz dłużnika dra Artura Wiktora w stanie 
biernym realności pod l. k. 1693/, i 1703/, 
we Lwowie jako na karcie głównej i w sta- 
nie biernym realności pod l. k. 5623/, we 
Lwowie jako na karcie ubocznej łącznie wedle 
poz. 26 karty C. whl. 121 dz. III. i poz. 14 
karty O. whl. 445 dz. III. zaintabulowanej 
z tem, że na pierwszym terminie suma ta 
tylko za cenę, lub wyżej ceny wywołania 
4000 zł. w.a., na drugim zaś terminie także 
poniżej tej ceny sprzedaną będzie. 

Wadyum ma być złożone w kwocie 
200 zł. 

Warnnki lieytacyjne są w tus. registra- 
turze do przejrzenia lub odpisu. 

Dla wszystkich tych wierzycieli, któ- 
rzyby po dniu 9 czerwca 1897 jako dniu wy- 
dania wyciągu tabularnego prawa rzeczowe 
na sumie na sprzedaż wystawionej nabyli, 
lub którymby uchwała w tej sprawie egzeku- 
cyjnej z jakiegokolwiekbądź powodu albo nie 
dość wcześnie, albo wcale doręczoną być nie 
mogła, zamianowaliśmy kuratora w osobie 
dra Ignacego Czemeryńskiego adwokata we 
Lwowie z zastępstwem dra Henryka Kope- 
ckiego adwokata we Lwowie. 

Lwów, dnia 7 lipea 1897. 


L. 7637 (5748 3—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Białej podaje 
do wiadomości, że w drodze egzekucji pra- 
womocnego wyroku e. k. Sądu powiatowego 
w Bielsku z dnia 22 listopada 1898 1. 18919 
celem zaspokojenia wierzytelności w kwocie 
500 zł. a. w. z pn. odbędzie się w dwóch 
terminach a mianowicie dnia 6 sierpnia 1897 
i dnia 17 września 1897 każdym razem o 
godz. 10 przedpołudniem egzekucyjna sprze- 
daż przez lieytacyę realności pod lwh. 222 
w Komorowicach położonej objętej wyk. hip. 
222 ks. gr. gm. kat. wedle poz karty włas- 
ności do dłużnika Antoniego Bóhma własnej. 

Cena wywołania 1400 zł. 

Wadyum 140 zł. 

Za kuratora ustanawia się p. dr. Man- 
rycego Aronsohna adw. w Białej. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Biała, dnia 12 czerwca 1897. 
L. 8596 (5335 2—2) 
A-Y TISTO 

Auf die in der Nummer 151 vom 7 Juli 
1897 vollinhaltlich verlautbarte Kundmachung 
der k. und k. Intendanz des 10 Corps Nr. 
8596 vom 24 Juni 1897 betreffend die Si- 
cherstellung der Arendierung von Heu und 
Stroh für den 10 Corpsbereich fir das 1597 98 
wird mit dem Beifūgen hingewiesen, das die 
hierauf beziglichen gedruckten A rendierungs- 
bedingnishefte zam Preise von 28 Kreuzer, 
Kundmachungen und Offertformularien jedoch 
unentgeltlich bei den Militar- Verpfiegs-Ma- 
gazinen in Przemyśl, Jaroslau, Rzeszów, Stryj 
und Grodek bezogen werden kónnen. 

Przemyśl, am 3 Juli 1897. 


L. 9003 (5768 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy podaje do wiado- 
mości, że na zaspokojenie wierzytelności Fran- 
ciszka Jordana w sumie 1500 zł. a. w. z pn. 
dozwoloną została relicytacya egzekucyjna re- 
alności whl. 482 ks. gr. gm. Strusina objętej 
prawem własności do masy spadkowej Teo- 
fili Swiderskiej należącej. 

Sprzedaż odbędzie się przez publiczną 
relicytacyę w Sądzie tym w dniu 17 sierpnia 
1897 o godz. 10 przed południem. 

Cenę wywcłania stanowić będzie cena 
licytacyjna w kwocie 9260 zł. a. w. 

Wadyum przy licytacyi złożyć się ma- 
jące wynosi 926 zł. 

Sprzedaż nastąpi za jakąkolwiek najwy- 
żej ofiarowaną cenę. 

Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 
i akt szacunkowy przejrzeć można w regi- 
straturze e. k. Sądu obwodowego. 

Tarnów, 24 czerwca 1897. 


L. 3117 (5780 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Jarosławiu po- 
daje do powszechnej wiadomości, że w spra- 
wie egzekucyjnej e. k. uprz. galie. ake. Ban- 
ku hipotecznego we Lwowie przeciw Henry- 
kowi vel Hirschowi Licht o zapłacenie 2 rat 
po 806 zł. 72 et. odbędzie się dnia 20 sier- 
pnia 1897 i dnia 24 września 1897 każdym 
razem o godz. 10 przed południem w biórze 
Nr. 8 przymusowa sprzedaż realności pod IE. 
1 w Jarosławiu położonej wyk. hip. l. 498 
objętej dłużnika Henryka vel Hirscha Lichta 
własnej. 

Cenę wywołania stanowi kwota 14500 zł. 

Wadyum zaś 100/, tejże 

Kuratorem wierzycieli niewiadomych u- 


stanowiono adw. dr. Ruczkę w Jarosławiu z 
substytucyą adw. dr. Zembatego. 

Resztę warunków licytacy jnych, protokół 
opisania przynależności, akt oszacowania i wy- 
ciąg tabularny można przejrzeć w tusądowej 
registraturze. 

Jarosław, 31 marca 1897. 

L. 13099 (5722 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy miej. deleg. S. II. 
we Lwowie rozpisuje eelem ściągnięcia, na 
rzecz Banku zaliczkowego stow. zarej. z ogra- 
niczoną poręką we Lwowie sumy 500 zł. 
w. a. z pn. licytacyę realności Emilii Brat- 
kowskiej własnej wyk. hip. 88 gminy Hoło- 
sko wielkie objętej na dzień 23 sierpnia 1897 
i na dzień 23 września 1897 zawsze o godz. 
10 rano w biurze V. 

Cena wywołania 7599 zł. 

Wadyum 759 zł. 

Na pierwszym terminie realność tę na- 
być można za lub wyżej ceny wywołania, na 
drugim i poniżej. 

Resztę warunków, protokół spisania przy- 
należności, ocenienia tudzież, wyciąg hipot, 
przejrzeć można w tus. registraturze. 

Kurator niewiadomych wierzycieli adw. 
dr. Skowroński. 

Lwów, 80 czerwca 1897. 


L. 52039 (5866 1—8) 

W celu oddania w przedsiębiorstwo do- 
stawy szutru na gościńce państwowe w Kra- 
kowskim okręgu budowniczym w latach 1898, 
1899 i 1900 odbędzie się dnia 5 sierpnia 
1897 w e. k. Starostwie w Krakowie lieyta- 
cya ofertowa. 

Koszta fiskalne szutru w r. 1898 do- 
stawić się mającego w ilości 5.480 më wy- 
noszą 36.395 zł. 25 ct. 

Warunki przedsiębiorstwa przejrzane być 
mogą w godzinach urzędowych w wymienio- 
nem c. k. Starostwie, gdzie także w wyż o- 
znaczonym dniu najpóźniej do godziny 12 
w południe wnoszone być mają oferty, spo- 
rządzone na blankietach urzędowych, których 
Starostwo bezpłatnie udzieli a zaopatrzone 
marką stemplową na 50 et. i we wadyum 
wynoszące 50/, kwoty fiskalnej, z wyrażeniem 
een jednostkowych nie tylko cyframi ale 
i literami. 

Oferent winien, na blankiecie, na wła- 
ściwem miejscu podać nazwę kamieniołomu 
lub szutrowiska i ofiarowaną cenę jednostko- 
wą bez żadnych dopisków, wreszcie położyć 
datę i podpisać ofertę imieniem i nazwiskiem. 

Oferty wnoszone być mają na każdy 
kamieniołom lub szutrowisko osobno, jeżeliby 
zaś oferta obejmowała kilka kamieniołomów 
lub szutrowisk, wtedy podać w niej należy 
ceny jednostkowe dla każdego kamieniołomu 
lub szutrowiska osobno, albowiem zatwierdze- 
nie ofert, nastąpi bezwarunkowo według po- 
szczególnych kamieniołomów lub szutrowisk. 

Oferty niesporządzone na blankietach 
urzędowych, albo zawierające jakiekolwiek 
dopiski, zostaną oferentowi zaraz przez komi- 
syę przeprowadzającą licytacyę zwrócone, zaś 
po terminie licytacyi nie będą oferty przyj- 
mowane. 

Z e. k. Namiestnictwa. 

Lwów, dnia 14 lipca 1897, 


L. 6166 (5351 1—3) 

Celem zaspokojenia wierzytelności Za- 
kładu kredytowego włośc. w likwidacyi we 
Lwowie w kwocie 600 zł. a. w. z pn. odbę- 
dzie się w dniach 25 sierpnia i 30 września 
1897 każdym razem o godzinie 10 z rana 
w tutejszym Sądzie egzekucyjna licytacyjna 
Sprzedaż całej realności lwh. 38, połowy re- 
alności lwh. 86 i 37 oraz 1/6 części realności 
Iwh. 125 ks. gr. gm. Wojkówka objętych 
Antoniego Pawlika własnych tudzież całej 
realności lwh. 142 ks. gr. gm. Wojkówka 
objętej Jana Wiewiórskiego własnej a tej o- 
statniej tylko łącznie z pierwszą lwh. 33 ks. 
gr. gm. Wojkówka. 

Cenę wywołania pierwszej realności łą- 
cznie z realnością lwh. 142 ks. gr. gm. Woj- 
kówka stanowi kwota 8220 zł., drugiej 875 zł., 
trzeciej 500 zł. a czwartej 5 zł. 

Wadyum przy każdej 100/,. 

Reszta warunków licytacyjnych, protokół 
oszacowania i wyciąg hipoteczny w tus. re- 
gistraturze do przejrzenia. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli dr. 
Leopeld Caro adwoknt w Krośnie. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Krosno, 4 czerwca 1897. 


L. 3303 (5868 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Newym Sączu 
zawiadamia, ze przeprowadzi celem zniesienia 
współwłasności realności lwh. 797 ks. gr. 
gm. kat. Nowy Sącz objętej Sary Schwei- 
dowej, względnie jej nieobjętej masy spad- 
kowej i Mojżesza Kampfa po połowie własnej 
publiczną sprzedaż tej realności na jednym 
terminie w dniu 5 sierpnia 1897 o godzinie 
10 rano. 

Cena wywołania 1360 zł. 

Wadyum 136 zł. 

Resztę warunków można przejrzeć w re- 
gistraturze sądowej. 

Nowy Sącz, 5 czerwca 1897, 


L. 3581 (5859 1—3) 

Podaje się do wiadomości, że na zaspo- 
kojenie pretensyi Borucha Majera Drimera 
32 zł. z pn. odbędzie się w tutejszym Sadzie 
dnia 12 sierpnia 1897 i dnia 16 września 
1997 zawsze o 10 godzinie rano przymusowa 
sprzedaż realności lwh. 1298 w Mogielnicy 
Teodora Kołodziej własnej. 

Cena wywołania wynosi 1440 zł. 

Wadyum 144 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i akt oszacowania przejrzeć można 
w registraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli jest 
e. k. notaryusz Widawski w Budzanowie. 

Budzanów, 26 maja 1897. 


L. 3172 (5501 1—3) 

C. k. miej. del. Sąd powiatowy w Tar- 
nopolu podaje do wiadomości, że na zaspo- 
kojenie pretensyi c. k. Prokuratoryi Skarbu 
imieniem Wysokiego Skarbu 421 zł. 40 ct. 
w. a. z pn. o będzie się w tut. Sądzie dnia 
28 sierpnia 1897 i 21 września 1697 zawsze 
o 10 godz. rano przymusowa sprzedaż 1/5 
części realności wyk. hip. 1. 45 ks. gr. gm. 
Stechnikowce objętej Pawła Diaczuna własnej 

Cena wywołania wynosi 111 zł. 20 ct. 
wal. austr. 

Wadyum 11 zł. 12 et. w. a. 

Resztę warunków lieytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i akt oszacowania przejrzeć można 
w registraturze. 

Tarnopol, dnia 27 lutego 1897. 


L. 2498 (5810 1—3) 

W sprawie egzekucyjnej Marcina Pas- 
terczyka przeciw Andrzejowi Stasience odbę- 
dzie się w tut. Sądzie w dwóch terminach 
t. j. dnia 28 sierpnia 1897 i dnia 4 paździer- 
nika 1897 zawsze o godz. 10 przed połud. 
przzmusowa sprzedaż części realności pod 
lwh. 61, 68 i 73 w Wojtkowej położonych. 

Cena szacunkowa wynosi 1552 zł. 50 ct 

Wadyum 156 zł. 

Warunki licytacyjne rożna przejrzeć 
w Sądzie. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest c. k. notaryusz Jan Arlet. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Muszyna, dnia 1 maja 1897. 


L. 6329 (5833 1—3) 

W tut. Sądzie odbędzie się w dniu 23 
sierpnia 1897 o godz. 10 rano poniżej ceny 
szacunkowej relicytacya niewydzielonej poło- 
wy realności whl. 1363, gm. Sniatyna obję- 
tej masy leżącej po Helenie z Wynobradny- 
ków Rempichel własnej na rzecz Mozesa 
Kaswan pto 309 zł. a. w. z pn. 

Cena wywołania jest 225 zł. 

Wadyum 45 zł. a. w. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny można przejrzeć w tusąd. 
registraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu wierzycieli hipotecznych ustanowiony 
jest kuratorem dr. Rosenheck ze Sniatyna. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Sniatyn, dnia 30 maja 1897. 


L. 1909 „ (5446 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Zurawnie roz- 
pisuje celem ściągnięcia na rzecz Jakóba O- 
blera sumy 160 zł. z pn. licytacyę 1/4 części 
realności Kościa Nakielskiego własnej wyk. 
hip. 1. 58 ks. gr. gm. kat. Jajkowce objętej 
na dzień 24 sierpnia 1897 i na dzień 26 
października 1897 zawsze o godz. 10 rano. 

Cena wywołania 818 zł. 50 et. 

Wadyum 81 zł. 85 et. 

Na terminie pierwszym realność tę na- 
być można za lub wyżej ceny wywołania, na 
drugim i poniżej. 

Resztę warunków, protokół opisania 
przynależności, ocenienia, tudzież wyciąg hi- 
poteczny przejrzeć można w tut. sądowej re- 
gistraturze. 

Kurator niewiadomych wierzycieli adw 
dr. Polturak. 

Zurawno, dnia 22 marca 1897. 


L. 7490 (5744 1—3) 

W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 
rano w dniu 24 sierpnia 1697 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś w dniu 30 września 1897 
nawet poniżej takowej licytacya realności 
whl. 36 ks. gr. gm. Obarzym objętej Jakóba 
Mellera własnej na rzecz Trany Pinkas pto 
70 zł. z pn. 

Cena wywołenia 840 zł. 

Wadyum 84 zł. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tus. re- 
gistraturze. 

Dla nieznanych z życia i miejsca po- 
bytu wierzycieli hipotecznych ustanawia się 
kuratorem adw. dr. Dańca z Brzozowa. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Brzozów, 18 czerwca 1897. 


L. 1036 (5823 1—3) 

W sprawie egzekucyjnej Feigi Vollen- 
der przeciw Salamonowi Seide pto 285 zł. 
odbędzie się w tut. sądzie o godz. 10 rano 
dnia 24 sierpnia 1897 tylko za lub wyżej 
ceny szacunkowej, zaś dnia 24 września 1897 
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także poniżej takowej przymusowa licytacya 
realności pod lk. 657 w Podhajcach położo- 
nej wyk hip. l. 780 kr. gr. gm. kat. Pod- 
hajce tudzież realności whl. 213 i połowy- 
realności whi. 212 gm. Siółko objętych. 

Cena szacunkowa oraz wywołania 327 zł., 
110 zł., 20 ct. i 288 zł. 60 ct 

Wadyum 10°% ceny wywołania. 

Wyciąg hipoteczny i akt oszacowania 
przejrzeć można w tus. registraturze. 

Dla niewiadomych wierzycieli hipotecz- 
nych ustanowiony kurator adw. dr. Pawli- 
kowski w Podhajcach. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Podhajce, 18 czerwca 1897. 


L. 18490 (5523 1—3) 

W c. k. Sądzie krajowym w Krakowie 
odbędzie się w dniu 25 sierpnia 1897 i w 
dniu 29 września 1897 zawsze o godz. 11 
rano dcbrowolna sprzedaż przez publiczną li- 
cytacyę realności pod l. kons. 137 dz. V. w 
Krakowie położonej whl. 993 objętej Matyldy 
Wintgen w 156/160 częściach i Teodora Ada- 
ma niewiadomego z miejsca pobytu w 4/160 
częściach własnością będącej. 

Qcna wywołania wynosi 4080 zł. 

Wadyum 408 zł. 

Warunki lieytacyjne przejrzać można 
w registraturze sądowej. 

Kraków, dnia 21 maja 1897. 


L. 9054 (5643 1—3) 
W c. k. Sądzie obwodowym w Rzeszo- 
wie odbędzie się celem zaspokojenia wierzy- 
telności Debory Haskler w kwocie 1000 zł. 
z pn. w dniu 25 sierpnia 1897 i w dniu 20 
października 1897 zawsze o godz. 9 rano 
przymusowa sprzedaż połowy realności 140, 
147, 145, ks. gr. gm. kat. Rzeszów objętych 
Nuchema Lejzora Silbera własnych. 

Cena wywołania wynosi : 

a) cena wywołania połowy realności 
whl. 140, 27.505 zł. 

b) połowy realności whl. 447, 5042 zł. 

c z 5 „ 448, 2350 zł. 
zaś wadyum odnośnie do realaości lwh. 140 
wynosi okrągłą sumę 2751 zł., odnośnie do 
realności whl. 447, 550 zł., wreszcie odnośnie 
do realności whl. 478, 235 zł. 

Warunki licytacyjne przejrzeć można w 
registraturze sądowej. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest adw. dr. Fischler, zastępcą adwokat dr. 
Hochfeld w Rzeszowie. 

Rzeszów, 29 kwietnia 1897. 


Konkursa. 


(5792 2—3; 
KONKURS. 

Na posady : 

1. pocztmistrza przy e. k. urzędzie po- 
cztowym w Limanowej w powiecie tamtej- 
szym za kontraktem służbowym i kancyą w 
kwocie 500 zł. z poborami; 

Płaca pocztmistrza 500 zł., płaca za te 
legrzf 120 zl., ryczałt kancelaryjny 120 zł i 
datek na ekspedytora 330 zł. 

2. ekspedyenta przy c. k. urzędzie po- 
cztowym w Skomielnie białoj w powiecie 
Myślenickim za kaucyą w kwocie 200 zł. 
z płacą rocznych 80 zł., ryczałtem ksneela- 
ryjnym 20 zł. i wynagrodzeniem 100 zł. na 
codziennego posłańca pieszego do dworca 
kolei żelaznej w Chabówce i napowrót. 

38. w Kurowicach w powiacie Przemy- 
ślańkim za kaucyą w kwocie 200 zł., z płacą 
pocztmistrza 200 zł., płacą za telegraf 120 zł. 
i ryczałtem kancelaryjnym 60 zł. 

Podania należy wnieść o Limanowę i 
Kurowice najpóźniej do 26, z*ś o Skomielnę 
najpóźniej do 81 lipca b. r. do e. k. Dyrekcyi 
poczt i telegrafów we Lwowie. 

Lwów, dnia 14 lipca 1897, 


L. 57968 


L. 42.200 (5753 3—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

W celu nadania jednego stałego wspar- 
cia w kwocie sześćset (600) zł. w. a. rocznie 
z fandacyi familijnej Waleryana Czajkow- 
skiego ogłasza sie niniejszem konkurs. 

Wsparcie to jest przeznarzone dla człon- 
ków familii s. p. fundatora, którzy pięćdzie- 
siąt i pięć lat wieku swego ukończyli i bez 
własnej winy dostatecznego, przyzwoiteżo 
utrzymania nie mają Tylko kaleki lub nie- 
uleezalną albo inną ciężką, długo trwającą 
chorobą dotknięci nie potrzebują się wykazy- 
wać wiekiem wspomnianym. 

Członkami familii fundatora są wszyscy 
pochodzący w prostej linii od pradziada fun- 
datora, (Grzegorza Czajkowskiego, nazwisko 
Czajkowskich noszący. 

Z krewnych fandatora płci żeńskiej 
mogą z tej fandacyi korzystać tylko te, któ- 
rych ojcem był Czajkowski, pochodzący w 
prostej linii od wspomnianego Grzegorza (zaj- 
kowskiego, chociażby one wyszedłszy za mąż 
nazwisko Qzajkowskich nosić przestały. Ró- 
wnież mogą z tej fundacyi korzystać owdo- 
wiałe żony takich Czajkowskich, jak długo 
w stanie wdowim zostają i nazwisko zaj- 
kowskich noszą, wyjąwszy, jeżeli z własnej 
winy pozostawały w sądowej separacyi. 

Nadane wsparcie będzie wypłacone po- 


cząwszy od dnia przyznania półrocznie z góry, 
bez żadnego potrącenia, przez cały ciąg życia 
osoby obdarzonej i tylko wówczas może jej 
być odjęte, jeżeli udowońnionem będzie, że 
nie istnieją nadal warunki, na których pod- 
stawie nadanie wsparcia nastąpiło. 

Prawo nadania wsparć z niniejszej fun- 
dacyi służy Wmn drowi Wiktorowi Włady- 
sławowi dw. im. Czajkowskiemu, posłowi sej- 
mowemu i właścicielowi dóbr ewentualnie 
zaś Wydziałowi krajowemu. 

Podania należy wnosić do Wydziału 
krajowego najdalej do końca lipca b. r. i za- 
łączyć do nich metrykę chrztu osoby ubie- 
gającej się o wsparcie, tudzież metrykę chrztu 
lub inne wiarygodne dowody, wykazujące iż 
ona a względnie jeżeli ubiegającą się jest 
wdowa po Qzajkowskie, iż jej zmarły mąż 
pochodzi w prostej linii od 4. p. Grzegorza 
Czajkowskiego, a wreszcie legalne świade- 
etwo o stosunkach majątkowych. Osoby, które 
nie ukończyły jeszcze 55 roku życia winny 
udowodnić swe kalectwo lub nieuleczalną, 
albo też ciężką i długctrwającą chorobę wia- 
rygodnem świadectwem lekarskiem. 

Wdowy po OCzajkowskich winny wre- 
szcie oprócz tego przedłożyć metrykę śmierci 
męża, a jeżeli pozostawały w sądowej sepa- 
racyi, także odnośny wyrok orzekający sepa- 
racyę nie z ich winy. 

Z Wydziału krajowego 
Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wiel. 
Ks. Krakowskiem. 
We Lwowie, dnia 13 lipca 1897. 


L 13476 (5639 3—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

Niniejszeroj ogłasza się konkurs na po- 
sadę nauczyciela szkoły ćwiczeń w c. k. 
Seminaryum  nauczycielskiem męskiem w 
Rzeszowie, ewentualnie w innem e. k. Semi- 
naryum. 

Do posad tych przywiązaną jest roczna 
płaca po 800 zł. z dodatkiem aktywalnym 
według X klasy rangi, oraz prawem pobiera- 
nia Ś5PR pięcioletnich w rocznej kwocie 

zł. 

Kompetenci ubiegający się o tę posadę 
mają się wykazać kwalifikacyą do szkół wy- 
działowych z językiem wykładowym polskim, 
tudzież praktyką w za%odzie nauczycielskim. 

Podania zaopatrzone w potrzebne do- 
kumenta służbowe i przepisane tabele kompe- 
tencyjne w języku niemieckim mają być 
wniesione za pośrednictwem władz przełożo- 
nych do Prezydyum c. k. Rady szkolnej 
krajowej najpóźniej do końca sierpnia 1897. 

Kompetenci pełniący obowiązki w pu- 
blicznych szkołach ludowych i pragnący, 
ażeby spędzone w służbie dotychezasowej lata 
były im na posadzie o którą kompetują poli- 
czone nietylko w ogólnej ilości lat służby, ale 
także do przyznania dodatków pięcioletnich 
w myśl $$. 2 i 8 ustawy państwowej z dnia 
19 marca 1872 (Dz. u. k. Nr. 29) względnie 
w myśl $$. 2 i 5 ustawy państwowej z dnia 
19 marca 1872 (Dz u. p. Nr. 28) mają w 
swych podaniach wyraźnie oświadczyć, czy i 
w jakim zakresie w razie zamianowania ro- 
szczą sobie pretensye do korzyści dopuszczal- 
nych w myśl zaeytowanych wyżej postanowień 
eo do przyznawania dodatków pięcioletnich. 

Z e. k. Rady szkolnej krajowej. 

Lwów, dnia 5 lipca 1897. 


L. 5850 m 
KONKURS. 

Celem obsadzenia opróżnionej przy od- 
dziale rachunkowym Sądu krajowego wyższego 
w Krakowie posady rewidenta ewentualnie 
oficyała wząlędn.e asystenta rachunkowego z 
płacami systemizowanymi rozpisuje się niniej- 
szem konkurs z terminem do 9 sierpnia 1897. 

Podania o te posady wnosić należy w 
drodze przepisanej do Prezydyam Krakow- 
skiego Sądu wyższego. 

Prezydyum Sądu wyższego. 

Kraków, 16 lipca 1897. 


(5842 1—3) 


Upadłości. 

L. 15309 (5796 2 8) 

C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu 0- 
twiera niniejszem i ogłasza konkurs na 
wszelki ruchomy gdziekolwiek znajdujący się 
i na cały nieruchomy, w krajach, w których 
ustawa konkursowa z d 25 grudnia 1868 obo- 
wiązuje, znajdujący się majątek Simchego 
Seifa, mianuje e k. będziego powiat. w Sgio- 
wej Wiszni Władysława Dimmla komisarzem 
konkursowym i poleca się c.k notaryuszowi 
Emil wi Lisowskiemu w Sądowej Wiszni 
opieczętowanie i spisanie masy konkursowej. 

Tymczasowym zarządcą masy konkur- 
sowej mianuje się adw. dr. Izraela Landaua 
w Sądowej Wisz:i i wzywa wszystkich wie- 
rzycieli, ażeby na terminie dnia 2 sierpnia 
1897 o 10 godzinie rano, z dowodami swych 
wierzytelności, dla zatwierdzenia tymczasowe- 
go zarządcy masy, lub wyboru innego zarządcy 
i tegoż zastępcy, tudzież wyboru wydziału 
wierzyciei u komisarza konkursowego Się 
stawili. 

Dla zgłoszenia wierzytelności do masy 
konkursowej, ustanawia się termin do 3 


września 1897, w którym terminie wszystj” 
którzy do masy konkursowej żądania maji 
wierzytelności swoje, chociażby się nawet * 
nie spór już toczył, w Sadzie tutejszym 
(aibo też w Sądzie powiatowym w Sądowe 
Wiszni), » to tem pewniej zgłosić mają, 9 
że ich w razie przeciwnym skutki prawn 
ustawą konkursową zagrożone, dosięgną. 

Na terminie zaś dnia 14 paźdz. 1891! 
komisarza konkursowego odbyć się mający 
winni wierzyciele płynność zgłoszonych wie” 
rzytelności, oraz porządek, w którym do 
zaspokojenia przyjść mają, wykazać. 

Na tymże terminie będzie usiłowanś 
ugoda, także wolno wierzycielom w miejsćć 
dotychczasowego zarządcy masy, tegoż 28 
stępcy i wydziału wierzycieli, inne osoby 
swego zaufania powołać. 

Nakoniec podaje się do wiadomości, ż8 
dalsze ogłoszenia w tej sprawie konkursowe): 


nastąpią przez dziennik urzędowy „Gazetj 
Lwowskiej*. 

Przemyśl, 16 lipca 1897. 
L. 43 (5871) 


OGŁOSZENIE. 

Dnia 26 lipca 1897 o godzinie 4-tej po 
południu cdbędzie się w biurze Nr. 8 e. k. 
Sądu krajowego we Lwowie zebranie ogólne 
wierzycieli w sprawie konkursowej Wacława 
Mańczukowskiego z następującym porządkiem 
dziennym : 

1. ewentualny wybór członków wydziału 
wierzycieli ; 

2. likwidacya dodatkowo zgłoszonych 
pretensji ; 

3. zbadanie i zatwierdzenie rachunków 
zarządzcy masy ze strony wydziału po myśli 
$. 150 ust. konk., przy którym wierzy ciele 
w §. 149, 8 u konk. opisany udział brać 
będą uprawnieni; 

4. uchwała co do pokrycia należytości, 
zarządzcy masy ; 


5. uchwała co do sposobu zrealizowania - 


roszczeń masalnych i 
6. załatwienie wnio.ku zarządzey masy 


na zniesienie konkursu po myśli $. 154 i 
66 ust. konk. 

We Lwowie, 13 lipca 1897. 
L. 1385 (5856) 


W konkursie R. Leisten protokółowanej 
bandlującej towarami bławatnemi w Turno* 
wie, wzywa się wszystkich wierzycieli, aby 
się stawili 3 sierpnia 1897 o godzinie 10-tej 
przed południem w biurze Nr. 16, celem po- 
wzięcia uchwały ogółu wierzycieli w prze- 
dmiocie sposobu spieniężenia nieściągniętych 
dotąd do masy należących pretensyi, w szcze- 
gólności, celem załatwienia przez ogół wie- 
rzycieli wniosku wydziału, aby ezęść preten- 
syi w sumie 7681 zł. w. a. z przyn. sprzedać 
z wolnej ręki ryczałtem temu z oferentów, 
którego ofertę po ogłoszeniu wezwania w ozna- 
czonym terminie wniesioną, wydział za naj- 
lepszą uzna, a resztę w sumie 1996 zł. w. a. 
z przyn. krydataryuszce pozostawić. 

C. k. Sąd obwodowy. 

Tarnów, dnia 12 lipca 1897. 


Kuratele. 


L. 9363 (5776 2—3) 
Ilko Iwasiów z Mysłowa uznany został 
za głupkowatego, kuratorem ustanowiony Fe- 
dio Dołżański z Mysłowa. 
Kałusz, 31 maja 1897. 


L. 14326 (5751 2—3) 
Hryćka Bachmat z Tuczap uznaje się 
umysłowo niedołężnym, a kurator jego Dmy- 
tro Kobyluk z Tuezap. 
C. k Sąd powiatowy. 
Zabłotów, 12 grudnia 1896. 


Wyroki prasowe. 


BL. 155 (5562) 

Das f. f. Qande- al8 Preggeriht in 
Qing hat mit bem Erfenntnifje vom 22 Juni 
1897, 8 3233 bie Weiterverbreitung der Num- 
mer 18 der periodijchen Drudidrift: „Ratholi- 
fhe Blätter“ ddo Qivg. 19 Juni 1897 wegen 
der in dem L itariifel: „Die eigentlichen Biele 
der Deuijchnationalen Partei“ enthaltenen Stelle 
von „uud in Diejer Berfammlung“ bis „deg 
öfterreihijhen Parlaments hinein“ nadh §. 498 
St. P. O. verboten. 


Dag t. t Landes- al8 Prepgeriht in 
„nnsbrud bat mit oem Erfenntniffe vom 26 
Juni 1897, Babi 4490 bie Weiterverbreitung 
Der Nummer 25 der Beitjchijt: „Tiroler Wo- 
denjchrijt" vom 23 Juni 1897, wegen der 
Stele von „Demgegenitóer miijjen wir“ bið 
jondern vielmehr Böhmen zu fein“ und von 
„żur inneren Rage“ bis „einander in Wider- 
ipruch ftehen“ deg Mrtitelg : „Inneres und Mus” 
wärtige3“ nadh $$ 68, 64 und 65 unb $. 202 
St. 6. und $. 493 St. P. D. verboten. 


C u A ABA" R, 


Sm Namen Seiner Majeftät des Raijers! 

Dag f. £. Landes. alg Prepgericht Wien 
bat auf Antrag der £ E Gtaatśanwaltjchaft 
erlannt, dag der Znhalt des in Dem Drudwerfe: 
„Bolfsjhrtjten zur Umwólzung ber Geifter“ 
(Drud und Berlag der $anbelśdruderei, Bam- 
berg) enthaltenen Yujjażes: „Der Fluh im der 
Religion der Liebe“ (von Ludwig Franf), und 
gwar inõbeiondere 1. die Stelle auj Sete 9 
und 10 bon „Muf Petri Stuhi“ bis „und 
xreti findern“, 2. die Stele auf Seite 14 von 
„Rann eine Religion“ bis „Scheiterhaufen er- 
żeugten* und 3. tej Stele auf Seite 22 und 
23 von „glud vor allem“ bis „YPriidhte trägt“ 
Da3 Vergehen nah $. 303 St. ©. begriinde, 
und e8 wird nach §. 493 St. P. O. dag Verbot 
der Meiterberbreitung diefer Drudjchrijt ausge- 


jprodhen. 
Wien, am 7 Juli 1897. 


Das É. f Miniftecium des Jnnern hat 
unterm 7 Suli 1897 Bahl 6295/0Ł J., der in 
Belgrad unter dem Titel: „Ratislav* (PATI- 
CJIAB) erjheinenden Beitfhrift auf Grund deg 
$. 26 beż MBrepgejegeż den Poftdebit für die im 
Ntetcharathe vertretenen Königreihe und Länder 
entzogen. 


Da3 f. f Qandes- als Preggericht in 
Qing gat mit bem Erfenntniffe vom 30 Juni 
1897, B. 3877 die Weiterverbreitung bet Nr. 
26 der Beitihrift: „Qinzer Montaga="Boft" vom 
28 Juni 1897 wegen deð Inhalte deg unter 
der Xufjihrift: „Politifhe Wochen|chau* erjchie= 
nenen Alrtitels von der Stele „die geheimen, 
vertraulicjen und Digcreten Erlajje" bis „Em 
pórung zu erleben“ nah §. 493 Gt P. D. 
verboten. 


Dag l. T Randeg- als Preggericht in Qing 
gat mit dem Erfenntnijje vom 80 Juni 1897, 
Bahl 3376, bie Weiterverbreitung der Rummer 
25 der Beitjchrijt: „Deutjche Bolfswehr* vom 
24 Juni 1897 wegen der Stelle „Die geheimen 
vertaulihen und bidcreten Grlajje* bis „dem 
glltgenben Brande“ des Artifels: „Das Bun- 
Dezfeft in Aujfig nah §. 498 Gt P. D. 
verboten. 


Das £ f. Landeg- alg Prekgeriht In- 
śbrud hat mit dem Grfenntnijje bom 16 Juni 
1897, B. 4769 bie Weiternerbreitung der Nr. 
270 der in Münhen erjcheinenden Be tidrift : 
„Mincjnecr Neuefte Nachrichten* vom 14 Juni 
1897 nah $. 493 Gt. P. O. verboten. 


Das f. i. Rreiz- als Prekgeriht in 
Jnnśbrud hat mit dem Grfenntnifje vom 16 
Suni 1897, Babi 4770, die Weiterverbreitung 
der Nummer 161 der in Augsburg erjcheinen= 
den eitjchrijt: Augsburger Mbendzeitung“ 
vom 13 Juni 1897 gemig $. 493 Gt. P D. 
verboten. 


Daz t. T. Qande- alg Preggeriht in Prag 
bat mit bem Erfenntnifje vom 11 Juni 1897, 
Bahl 13345 bie Weiterverbreitung der Nummer 
28 der geitihrijft: „Wtontagablatt au3 Böh- 
men“ bom 7 Juni 1897 wegen der Stele von 
„dag MWiinijterium aber* big „unjerer innern 
PBolitit" ($. 65 a St. ©.) nah $. 493 Gt. 
P. D. verboten. 


Dag £ f. Landes- al3 Preggeriht in 
Prag kat mit bem Grtenntnijje vom 15 Juni 
1897, 8. 18654, bie Meiterberbreitung der Ir. 
2 der Aeitichrijt : „Ceske Pravo* bom 10 Juni 
1897 megen der Ariifel: 1. „Obiet persekuce* 
($$. 300 und 305 St. ©.) und 2 „Chaska 
bez vlasti“ (S$. 49i und 493 St ©.) nad $. 
493 St. P. OD verboten. 


Das i T Randeg- als Prekgeriht in 
Prag hat mit dem Erfenntnijje vom 18 Juni 
1897, Bahl 13943 die Weiterverbreitung Der 
Rummer 161 der Beitidrift: „Wontagźblatt auś 
Böhmen“ vom 14 Juni 1897 wegen deg Arri- 
felg: „Cine Mera Rramar“ in der Stele „Da: 
mit ift aber auch jhon ertwiejen* bi „verwan- 
deln jolie" ($ 300 St. ©.) uah $. 493 &t. 
B. O. verboten. 


Dag É £. Qande- als Preggericht in Prag 
Bat mit dem Erienntniffe vom 18 Juni 1897 
B. 13843 bie Weiterverbreitung der Nummer 
161, Jładjmittagóausgabe der Żeitjdjrijt" „Na- 
rodni Listy“ bom 12 Juni 11897 wegen deg 
Mrtifel8 : „Jak se udeluji stipendia“ in Der 
Stelle „Mistodrżitelstyi kral ceskeho“ big 
„zpravy podrobnejsi* ($. 300 St. ©.) nach $. 
493 St P. O. verboten. 


Da3 f. É Qandes- alg Preggeriht in 
Brag hat mit dem Crfenntnijje vom 22 Juni 
1897 3. 14365, bie Weiterverbreitung dber Num- 
mer 25 der periobijchen Drudjchrijt: „Der 
deutjche Molfsbote"vom 20 Juni 1897 wegen 
deg Urtifelg : „Die Geheimmittel- uno Jwangae 
beruhigunspolitit“ in den Stellen „Der herang- 
forbernbe Schlag* bis „entgegenbringen* und 
»|o lange fie“ bie „fragen“ ($. 300 St. 6.) 
tah $. 498 St P. ©. verboten. 
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Da3 £ f. Kreis- al8 Preggeriht iu Rei-| o zapłacenie kwoty 304 zł. 70 et. w. a.z pn., 


chenberg fat mit dem Erfenninijje vom 18 Juni 
1897, 8.5990 bie Weiterverbreitung der Nr. 69 
der Beitjdhcift: „Gablonzer Anzeiger bom 15 
Suni i897 wegen deg Mrtifel3: „Cin neuer 
a) Babdeni'3* nach $. 493 St P. O. ver- 
vien. 


Das É. É. Rreiz- alg Presgericht in Rei- 
chenberg Bat mit dem Erfenntnifje vom 18 Juni 
1897 4. 5989, bie Weiterverbreitung der Nr. 46 
der Beitidrift: „griedländer Zeitung* vom 20 
Suni 1597 wegen Der Stelle von „Minifter= 
prafibent Graf Badeni“ big „au berichten* deg 
Wrtiiels; „Nachtrog” nah $. 493 St. P. ©. 
verboten, 


Juni 1897, B. 59:8 bie Weiterverbreitung der 
Rummer 69 der geitjchrijt: „Gablonzer Bei- 
tung“ bom 13 Sum 1897, wegen deg Mrtifelgi: 
„Die Regierung hat an baś Wiener Statthal- 
terei= i rafidium nach $. 498 St. P. ©. verboten. 


Dag É. t. Rreiz- al Prekgeriht in Nei- 
chenberg Hat mit dem ECrfenntnijje bom 18 
Suni 1897 8. 5958, bie Weiterverbreitung der 
Rummer 68 der Beitjchrijt : „Gablonąer Anzei- 
ger“ vom 18 Juni 1897 wegen deg Artitels: 
„<jdhedhijche Pfingftfreuben" nach $. 493 St. 
P. ©. verboten. 


Dag f. £ Rteiż< als Prepgeriht in 
Reichenberg hat mit dem Erfenntnifje vom 28 
Suni 1897 B 3626, bie Weiterverbreituug der 
Nummer 71 der Beitihrift: „Gablonzer Une 
eiger“ vom 20 Juni 1897 wegen der Stelle von 
„Wenn der Graf“ bis „bilden wird“ deg Arti- 
felg: „Reihsdeutihe Prepftimmen“ nach $. 493 
St. P. ©. verboten. 


Das £ f. Rrei< al8 Preğgeriht in 
Chrudim bat mit dem Grfenntnijje vom 28 Juni 
1597, B. 5476 bie Weiterberbreitung der Nr 
24 der żeitjchrijt: „Osveta lidu“ vom 19 Juni 
1897 wegen des ganzen Artifel$: „Pak verte 
Vidni“ nach §. 493 Gt. P. ©. verboten. 


Da3 É. t. Rreis-al3 Preggericht in Eger 
Bat mit bem Grfenntnijje von 21 Juni 1897 
B- 5810, die Weiterverbreitung der Nummer 18 
der eitjchrijt: „Bolfświlie* vom 19 Quni 
189% wegen deg Artit: „Awet eht fónigli= 
che Feiglinge“ nah Art. IV cef. vom 17 De- 
cember 1862, 8. 8 R. ©. B. v. Z. 1868, 
verboten. 


Da3 f. f Rreis< alg Prepgeriht in 
Eger hat mit dem Erfenntniffe vom 21 Juni 
A 5774 bie Weiterverbreltung der Nummer 12 
der Beitjchrift: „Unverfalichte Deutihe Worte“ 
ddo Wien, 16 Brahmond 2010 (Juni 1897) 
wegen der Shlupftele von „Alle* biz „Muf- 
trufes erjucht* deg Mufjażeg : „An dag deutjche 
Bolt" Seite 184, 184 nach $. 305 St. ©., 
wegen der Stelle bon „das ift nun vieleicht“ 
bhig „verbunden wäre“ des Aufjages: „Unjere 
Gtellung zum Föderalizmug“ Seite 134—136 
und wegen deg Aufjages : „Deutjche Bollsge- 
nofjen in Deutjchen Reihe und beutjchen Defter- 
reihe, wie thr immer von Deutjchland redet“ 
nach dex $$. 58 c und 59 e St. © wegen der 
Stelle , njer Ringen bleibt“ bia „Dejterreicher" 
des Mufjages: „efhedijhe Frechheit” Seite 
186 un) 137 nah $. 63 St ©. B. und mwe- 
gen deg Aujjages: „gortjhritte in der Frauen- 
emancipation“ Geite 145 nach $. 64 Gt. ©. 
B. verboten. 


Dag £ t Rreiz- als Prepgeriht in 
Eger Hat mit dem Erfenntwijje vom 23 Juni 
1897, BL 5823 Gti., die Weiterverbreitung der 
NRunimer 48 der Żeitjhrijt: „Nendefer Volfs- 
błatt* bom 5 Mai 1897, wegen der Stelle von 
„auf welche Weife“ bis „Graj befieflt* des 
Artifels: „Politijche Munbjcjau ©ejterreich* 
nah $. 300 St. ©. B. verboten. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 3882 (5835 2— 3) 
C. z. Sąd powiatowy w Tuchowie za- 
wiadamia z miejsca pobytu niewiadomego Mi- 
chała Stiglitza z Tarnobrzega, iż na skutek 
pozwu przez Józefa Batysta z Ryglice w dniu 
3 czerwca 1897 do l. 3882 o zapłacenie sumy 
41 zł. przeciw niemu wniesionego termin do 
rozprawy drobiazgowej na dzień 10 sierpnia 
1897 o godz. 9 rano wyznaczony i że dla niego 
Michata Silbernanna z Tuchowa kuratorem 
ustanowiono. Temuż kuratorowi ma udzielić 
środków obrony, albo stawić się osobiście lub 
przez pełnomocnika, gdyż inaczej skutki za- 
niedbania, sam pozwany ponosić będzie. 
Tuchów, dnia 13 lipca 1897. 
L. 3859 (5775 2—8) 
C. k. Sąd powiatowy w (Qzarnym Du- 
najcu zawiadamia z miejsca pobytu niewia- 
domego Stanisława Styrezulę, iż przeciwko 
niemu wniósł Piotr Styrczula „Zwoleń* pozew 


wskutek czego mu kuratorem Jana Klejkę 
ustanowiono : termin “o sumarycznej rozprawy 
na dzień 2 sierpnia 1 97 wyznaczono. 
C k. Sad powiatowy. 
Czarny Dunajec, dnia 21 czerwca 1897. 


L. 4085 (5800 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie nie- 
znanego z miejsca pobytu Michała Maeiń- 
skiego z Balnicy zawiadamia, że wskutek po- 
zwu ks. Szymona Kołodzieja imieniem nielet. 
Michała Czajkowskiego de praes. 23 czerwca 
1897 1. 4085 przeciw niemu o zapłacenie 30 
zł., termin na dzień 2 sierpnia 1897 wyzna- 
czono, a dla niego kuratora w osobie Iwana 
Semko ustanowiono. 

Wzywa się przeto pozwanego, by usta- 
nowionemu karatorowi potrzebnej informacyi 
udzielił, lub sądowi innego zastępcę wskazał, 
gdyż inaczej skutki ztego wynikłe, sam sobie 
przypisać będzie musiał. 

Baligród, 28 ezerwca 1897. 


L. 4083 (5801 2—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie nie- 
znanego z miejsca pobytu Andryja Steć z Bal- 
nicy zawiadamia, że wskutek pozwu ks. Szy- 
mona Kołodzieja imieniem nielet. Michała Czaj- 
kowskiego de praes. 28 czerwca 1897 przeciw 
niemu o zapłacenie 20 zł. termin na dzień 
11 sierpnia 1897 wyznaczono, a dla niego 
kuratora w osobie Iwana Semko ustanowiono. 

Wzywa się przeto pozwanego, by usta- 
nowionemu kuratorowi potrzebnej informacji 
udzielił, lub sądowi innego zastępeę wskazał, 
gdyż inaczej skutki z tego wynikłe, sam sobie 
przypisać będzie musiał. 

Baligród, 28 czerwea 1897. 


L. 156 (5754 2—3) 
Dr. Włodzimierz Sas Błażowski wpisany 
został na listę adwokatów z siedzibą w Prze- 
myślu. 
Z Wydziału Izby Adwokatów 
Przemyśl, 14 lipca 1897. 


L. 4083 (5802 2—38) 

C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie nie- 
znanego z miejsca pobytu Ilka Krępę z Bal- 
nicy zawiadamia, że wskutek pozwu ks. Szy- 
mona Kołodzieja imieniem nieletn. Michała 
Czajkowskiego de praes. 28 czerwea 1897 1. 
4083 przeciw niemu o zapłacenie 100 zł., 
termin na dzień 11 sierpnia 1897 wyznaczono 
a dla niego kuratora w osobie Iwana Semko 
ustanowiono. 

Wzywa się przeto pozwanego, by usta- 
nowionemu kuratorowi potrzebnej informacji 
udzielił, lub sądowi innego zastępcę wskazał, 
gdyż inaczej skutki z tego wynikłe, sam sobie 
przypisać będzie musiał. 

Baligród, 28 ezerwea 1897. 


L. 5147 (5779 2—3) 
U. k. Sąd powiatowy w Husiatynie uwia- 
damia Nykołę Gelucha niewiadomego z miejsca 
pobytu,że przeciw niemu wniósł dnia 17 czerwca 
1097 1. 5747 Petro Pasierb pozew  drobiaz- 
gowy o zapłacenie kwoty 43 zł. w. a. Z pn. 
z terminem do rozprawy na dzień 17 sierpnia 
1897 o godzinie 9 rano pod rygorem Ś. 28 
post. drob. wyznaczono i kuratorem Fedia 
Głuszkę ustanowiono, wzywa się tegoż, aby na 
tym terminie sam stanął, albo kuratorowi 
środki dowodowe dostarczył, inaczej złe skutki 
z zaniedbania wynikające, sam sobie przypisze. 
Husiatyn, dnia 17 czerwca 1897. 


L 6094 (5825 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Rożniatowie 
oznajmia nieobecnemu Wilhelmowi Adamowi 
Schmidtowi, że przeciw niemu wydało e. k. 
Namiestnictwo we Lwowie orzeczenia wy wła- 
szeżemia jego gruntów w tutejszym powiecie 
położonych z dnia 19 maja 1897 1l. 43261 
z dnia 16 maja 1897 1. 43161 i z dnia 20 
maja 1887 1. 48265 na rzecz Kazimierza księcia 
Lubomirskiego pod budowę kolei wązzotorowej 
Krechowice-Suchodół. 

Gdy miejsee pobytu Wilhelma Adama 
Schmidta nie jest wiadome, ustanowiono dla 
niego kuratora w osobie dr. Józefa Dobrowol- 
skiego adwokata w Dolinie, któremu też po- 
wyższe orzeczen'a wywłaszczenia doręczone 
kyć mają i temuż kuratorowi polecono, ażeby 
praw kuranda w sprawie powyższej tak wobec 
władz administracyjnych eo do kwestyl wy- 
właszczenia, jakoteż w obee władz sądowych 
eo do wysokości odszkodowania za te gruata 
przypaść mającego bronił. | 

Wzywa się więe Wilhelma Adama 
Sehmiedta, aby ustanowionemu kuratorowi słu- 
żące do swej obrony środki dostarczył, lub też 
innego pełnomocnika ustanowił, gdyż w prze- 
ciwnym razie skutki szkodliwe sobie przypisze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Rożniatów, dnia 16 lipca 1897. 


L. 16.668 (5787 2—3) 

C. k. Wyższy Sąd krajowy we Lwowie 
ogłasza niniejszem, że Pan Norbert Mokrzy- 
cki e. k. notaryusz w Mikołajowie wskutek 
przyzwolonego reskryptem ce. k. Ministerstwa 
sprawiedliwości z 22 maja 1897 |. 11.067 
przeniesienia go na urząd e. k. notaryusza 
w Kamionce strum. z dniem 81 lipca 1897 


z urzędowania w Mikołajowie ustępuje, a dnia 
l sierpnia 1897 urzędowanie w Kamionce 
stram. obejmuje. 

Lwów, 6 lipca 1897. 


L. 5816 (5822 2—8) 
C. k. Sąd powiatowy w Pilznie zawia- 
damia Jana Wojtułę niewiadomego z miejsca 
pobytu, iż Izaak Abraham z Pilzna, wniósł 
przeciw niemu skargę o 37 zł. 50 et. z pn. 
i że dla niego ustanowiono kuratorem e. k. 
notaryusza Tytusa Bujnowskiego z Pilzna, oraz 
termin do rozprawy drobiazgowej na dzień 
17 sierpnia 1897 o 9 rano wyznaczono. 
Pilzno, dnia 2 lipca 1897. 


L. 787 (5839 2—3) 

Krajowa wyższa Szkoła rolnicza 

w Dublanach. 

Zapisy do krajowej wyższej szkoły roln. 
w Dublanach rozpoczynają się dnia 15 wrze- 
śnia, początek kursu 23 września. 

. Kurs w Dublanach jest trzyletni, oparty 
z jednej strony o bardzo bogate zbiory i pra- 
cownie naukowe, ogród botaniczny, pole i sta- 
cye doświadezalne, z drugiej o folwark z wzo- 
zem gospodarstwem i oborą, gorzelnią 
It p. 

Warunki przyjęcia: egzamin dojrzałości 
w wyższem gimnazyum lub wyższej szkole 
realnej. 

„ (i, którzy świadectwa dojrzałości nie 
posiadają, muszą się poddać egzaminowi wstę- 
pnemu. 

Egzamin wstępny w roku 1897 ozna- 
czony jest na dzień 30 września. 

Poirzebne dokumenta przy wpisie są : 
metryka dowodząca, że kandydat ukończył 
18 rok życia, świadectwo szkolne, świadectwo 
moralności za czas wystąpienia ze szkoły i 
świadectwo zdrowia potwierdzone przez leka- 
rza zakładowego. 

Wszyscy uczniowie obowiązani są mie- 
szkać w domu zakładowym. 

Pragnąc mniej zamożnym kandydatom 
umożliwić wstęp do kraj. wyższej szkoły rol. 
w Dublanach, Wys. Wydział krajowy rozpo- 
rządzeniem z dnia 6 lipca b. r. l. 41.952 
postanowił uwolnić uczniów od obowiązku 
noszenia przepisanego munduru i oznaczyć 
całoroczne utrzymanie wraz z opłatą szkolną 
na kwotę 463 zł. w. a. 

Dwanaście miejse jest zupełnie bezpła- 
tnych. 

Liczne stypendya w kwocie od 100 do 
300 zł. rocznie ułatwiają uczniom pilnym a 
niezamożnym pobyt w szkole tutejszej. 

Stypendya mogą być nadawane nowo 
wstępującym uczniom w II. półroczu, fundu- 
szowe miejsca już w I-szym. 

Ci, którzy chcą się ubiegać o miejsce 
bezpłatne, winni wnieść w tym roku najda- 
lej do 10 sierpnia podania należycie udoku- 
mentowane, stylizowane do Wys. Wydziału 
krajowego na ręce Dyrekcji kraj. szkół rol- 
niczych w Dublanach, która również udziela 
wszelkich bliższych informacyj. 

Dublany, dnia 17 lipca 1897, 


L. 6201 (5826 2—3) 

„0. k. Sąd powiatowy w Rożniatowie 
oznajmia niewiadomemu z miejsca pobytu 
Maksowi vel Maksymilianowi Pribnowi, że 
przeciw niemu wydało c. k. Namiestnietwo 
we Lwowie orzeczenie wywłaszczenia jego 
gruntów w gminach Spas i Łuky tutejszego 
powiata położonych z dnia 16 maja 1897, 
l. 48161 i z dnia 20 maja 1897, 1. 43.265 
na rzecz Kazimierza ks. Lubomirskiego pod 
budowę wąskotorowej kolei leśnej Krechowice- 
Suchodół. 

Gdy miejsce pobytu tegoż Maksa vel 
Maksymiliana Pribnowa nie jest wiadome, 
przeto ustanowiono dla niego kuratora w oso 
bie dra Józefa Dobrowolskiego adwokata w 
Dolinie, celem doręczenia mu powyższych 
orzeczeń ekspropryacyjnych i przedsięwzięcia 
wszelkich dalszych czynności prawnych $$. 18 
do 38 ust. z dnia 18 lutego 1878, Nr. 30 
dz. p. p. ustalonych a dotyczących gruntów 
kuranda w Spasie i Łuhach położonych a 
powyższemi orzeczeniami wywłaszezonych. 
Wzywa się przeto Maksa vel Maksymi- 
liana Pribnowa, aby ustanowionemu kurato- 
rowi służące do swej obrony środki dostar- 
czył, lub też innego połnomocnika ustanowił, 
gdyż w przeciwnym razie skutki szkodliwe 
sam sobie przypisze. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Rożniatów, dnia 16 lipea 1897. 


L. 3144 (5882 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Strzyżowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Piotra Zamorskiego, że kasa pożyczkowa gminy 
Godowa wniosła przeciwko niemu 28 kwie- 
tnia 1897 1. 8144 pozew pto 20 zł. w. a. 
z przyn. wskutek czego do rozprawy drobia- 
zgowej wyznaczono termin na 30 lipca 1897, 
o godzinie 8 zrana ustanawiając dla niego 
kuratorem ad actum dra Afiego, adwokata 
w Strzyżowie, któremu środki obrony dostar- 
czyć lub innego pełnomocnika ustanowić wi- 
nien. 


Strzyżów, 28 kwietnia 1897. 


L. 3750 (5774 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Czarnym Du- 
najen zawiadamia z misjsea pobytu niewia- 
domego Józefa Mikosia, iż przeciwko niemu 
wniósł Wojciech Błachuta pozew o zapłace- 
nie kwoty 135 zł. 50 ct. a. w. z przyn. wsku- 
tek czego mu kuratorem Jana Szaflarskiego 
„Szezurka* ustanowiono i termin do suma- 
rycznej rozprawy na dzień X sierpnia 1897 
wyznaczono. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Czarny Dunajec, dnia 15 czerwca 1897. 


L. 2215 (5441 2—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Chedorowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu i 
życia Antoniego Łabiaka syna Andrneha, że 
rezolucya hipoteczna z dnia 28 kwietnia 1896 
l. 2405 dla niego przeznaczona doręczóną zo- 
stała do rąk kuratora Ignacego Horyń naczel- 
nika gminy z Kniesioła. 

Uhodorów, 26 marca 1897. 


L, 11177 (5436 2—3) 

Zawiadamia się niniejszem niewiadomych 
z pobytu Józefa Breindla, Izaka Breindla, Feigę 
Komito, Lezera Komito, Szulima Komito i 
niewiadomych spadkobierców Lei Komito, iż 
celem doręczenia im uchwały z 16 czerwca 
1897 1. 11177, ustanowiono równocześnie ku- 
ratora ad actum w osobie dr. Hochberga ad- 
wokata w Tarnowie ze substytucyą dr. Rapa- 
porta adwokata w Tarnowie. 

Tarnów, 16 czerwca 1897. 


L. 765 (5409 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Tłustem zawia- 
damia, że celem doręczenia tus. uchwały z 26 
kwietnia 1896 1. 3726 dozwalającej intabulacyi 
egzekucyjnego prawa zastawu dla sumy 2 
zł. 24 ct. w. a. w stanie biernym połowy re- 
ainości wyk. hip. 2 gminy Tłuste miasto ob- 
jętej Ela Hausfeld własnej na rzecz Wysokiego 
Skarbu dla niewiadomego z miejsca pobytu 
Ela Hausfeld, Elo Platzker kuratorem usta- 
nowiony został. 

Tłuste, dnia 2 lutego 1897. 


L 34849 (5417 2—3) 

C. k. Sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że dnia 1 czerwca 1897 do l. 34849, wniósł 
Samuel Bardach przeciw Petroneli Wendycz 
pozew o wykreślenie sumy 80 zł. m. k., za- 
hipotekowanej w stanie biernym połowy re- 
alności whl. 464J1I. we Lwowie 1 w stanie 
biernym realności whl. 5671. we Lwowie, 
na który to pozew wyznaczono termin dzie- 
więćdziesięciodniowy do wniesienia pisemnej 
obrony. 

Gdy pozwana Petronela Wendycz z życia 
i miejsca pobytu nie jest znana, został dla 
niej adw. dr. Czemeryński we Lwowie kura- 
torem, a tegoż zastępcą adw. dr. Kopecki we 
Lwowie mianowany. 

Wzywa się zatem p. Petronelę Wendycz, 
aby do swej obrony służące środki ustano- 
wtonemu kuratorowi dostarezyła, lub też in- 
nego zastępcę sobie obrała i tegoż sądowi 
wymieniła, gdyż inaczej ze zaniedbania wy- 
niknąć mogące następstwa szkodliwe, sama 
sobie przypisze. 

Lwów, dnia 12 czerwca 1897. 


L. 40112 (5418 2—3) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ustanawia w sprawie Chaji Gitel Pie- 
pes pto 650 zł. w.a. adw. dr. Alojzego Krausa 
ze zastępstwem adw. dr. Felda, kuratorem dla 
nieznaego z miejsca pobytu pozwanego Józefa 
Kischa i zawiadamia go z wezwaniem, aby 
temu kuratorowi potrzebną informacyę udzielił, 
do swej obrony służące kroki uczynił i o tem 
sądowi doniósł. 

Lwów, dnia 26 czerwca 1897. 


L. 40.957 (5450 2—3) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ustanawia z powodu wniesionej do 
1. 38.3868 przez Bank zaliczkowy we Lwowie 
prośby o nakz zapłaty sumy wekslowej 350 zł. 
a. w. Z przyn. przeciw Feliksowi Słotwiń- 
skiemu i Antoniemu Skotnickiemu dla nie- 
obecnego i z miejsca pobytu niewiadomego 
Antoniego Skotniekiego, kuratorem ad actum 
adwok. dra Marynowskiego ze zastępstwem 
adw. dra Frenkla i wzywa wyż wymienio- 
nego, by się co do swej obrony z ustanowio- 
nym kuratorem porozumiał, ewentualnie Są- 
dowi innego pełnomocnika wskazał, gdyż ina- 
czej sam Sobie przypisze złe następstwa tego 
zaniedbania. 

Lwów, dnia 29 czerwca 1897. 


L. 2212 (5442 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Chodorowie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu i 
życia Antoniego Labiska syna Andrucha, że 
rezolncya hipoteczna z dnia 22 kwietnia 1896 
l. 2396, dla niego przeznaczona doręczoną 
została do rąk kuratora Ignacego Horyń na- 
czelnika gminy z Kniesioła. 

Chodorów, 26 marca 1897. 


L. 2706 (5483 2—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Skałacie usta- 
nawia w sprawie spadkowej po ś. p. Danielu 
Morskim z Chmielisk dla Antoniny Morskiej, 


12 


która wniósłszy deklaracyę do tego spadku 
do Brazylii wyemigrowała, celem zastępywa- 
nia jej w tej sprawie spadkowej i doręczania 
wszeikieh uchwał w tej sprawie zapadłych 
i zapaść mających kuratora w osobie Wojtka 
Szadego, wójta z Ohmielisk, 
C. k. Sąd powiatowy. 
Skałat, dnia 30 kwietnia 1897. 


L. 10.720 (5429) 
Ces. król. Sąd obwodowy jako handlowy 

w Przemyślu ogłasza, iż dnia 11 czerwca 1897 

wpisaną została do rejestru handlowego dla 

firm pojedynczych firma „Jakób Blech handel 

drzewem budowlanena w Przemyślu“. 
Przemyśl, 19 czerwca 1897. 


L. 11790 (5428 3—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu uwią- 
damia z miejsca pobytu nieznanego Morusa 
Munda, że na prośbę Majera Gelerntera wy- 
daro przeciw niemu tusądową uchwałą z 12 
czerwca 1897 1. 10996 nakaz zapłaty sumy 
wekslowej 100 zł. z pn. 

Oraz ustanowił sąd dla Lego pozwanego, 
kuratora w osobie adw. dr. Glanza i poleca 
pozwanemu, aby co do swej obrony z kura- 
torem się porozumiał, lub innego pełnomoe- 
nika sądowi wczas przedstawił, inaczej skutki 
zaniedbania, sam sobie przypisać będzie musiał. 

Przemyśl, 26 czerwca 1897. 

L. 646 (5843) 

Prezydyum e. k. Sądu krajowego wyż- 
szego w Krakowie, zamianowało przewodni- 
czącym Trybunału Sądu przysięgłych przy 
Sądzie krajowym w Krakowie, na IV. kaden- 
cyę rozpoczynającą się 1 września 1897 o go- 
dzinie 9tej rano Pana dra Juliana Prus- 
Morelowskiego radeę Sądu krajowego wyższe- 
go, przełożonego Sądu krajowego karnego, 
zaś zastępcami przewodniczącego Radców Są- 
du krajowego: Jana Fettera, Józefa Krzepelę, 
Jarosława Ukr-Stebelskiego, Teofila Giebuł- 
towskiego i dra Dyonizego Wezele-Pogorzel- 
skiego. 

Prezydyum c. k. Sądu krajowego karnego. 

Kraków, dnia 15 lipca 1897. 


L. 1631 (5862 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Mszanie dol- 
nej zawiadamia niewiadomą z miejsca pobytu 
i życia Anielę Dudaś, że Majcher Knapczyk 
wniósł przeciw niej i innym pozew o zapłatę 
kwoty 140 złr. w. a. z przyn., w której to 
sprawie dla niej kuratora Macieja Łabuza 
wójta w Mszanie dolnej ustanowiono i do 
rozprawy termin na dzień 2 sierpnia 1897, 
o godz 9 rano wyznaczono. 

Wzywa się zatem pozwaną Anielę Du- 
daś, aby ustanowionemu kuratorowi środków 
obrony dostarczyła, lub innego zastępcę obrała, 
bowiem ze zaniedbania wynikłe następstwa 
szkodliwe sama sobie przypisze. 

Mszana dolna, 14 marca 1897. 


L. 3815 , (5860 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Czarnym Du- 
najcu zawiadamia z miejsca pobytu niewia- 


domego Józefa Mikosia „Równiaka”, iż prze-; 


elwko niemu wniósł Izaak Langer pozew o 
zapłacenie kwoty 37 zł. 65 ct. a. w. Z przyn., 
wskutek czego mu kuratorem Jana Szaflar- 
skiego „Szczurka* ustanowiono i termin do 
drobiazgowej rozprawy na dzień 16 sierpnia 
1897 wyznaczono. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Czarny Dunajec, dnia 18 czerwca 1897. 


L. 3831 (5857 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy miejsko delegow. 
w Sanoku podaje do wiadomości, że powiat. 
Towśrzystwo zaliczkowe w Sanoku, przeciw 
Jakóbowi Ryglowi i tow. pozew l. 3831 pto 
185 zł. wniosło i dla niewiadomego z życia 
i pobytu pozwanego Jakóba Bygla kuratorem 
adwok. kraj. Flakowicza z substytucyą adw. 
dra Bendla w Sanoku ustanowiono i do dro- 
biazgowej rozprawy termin na 23 sierpnia 
1597 wyznaczono, pozwany przeto potrzebnej 
informacyi kuratorowi pod rygorem prawa 
nadesłać ma. 

Sanok, dnia 22 kwietnia 1897. 


L. 28428 (5426) 

C. k. Są1 krajowy jako handlowy w Kra- 
kowię poleca wykreślenie z rejestru dla spółek 
handlowych firmy: „Adam Ciechanowski“, 
po poprzednie: zanotowanin, że spółka ta z po- 
wodu wystąpienia za spółki Julii z Nowickieh 
Ciechanowskiej rozwiązaną została i 2.) wpi- 
sanie do rejestru dla firm pojedynczych prze- 
niesionej z rejestru dla firm spółkowych firmy 
„Adam Ciechanowski* handel win w Kra- 
kowie, której wyłącznym właścicielem jest 
obecnie Wacław Ciechanewski, który firmę tę 
słowami „Adam Ciechanowski“ podpisywać 
będzie. 

Kraków, dnia 11 czerwca 1897. 


L. 4580 (5427) 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
w Brzeżanach uwiadamia, że wskutek uchwały 
z dnia 1 maja 1897 1. 2668 i 22 maja 1897 
l 8697/97, wpisano dnia 14 czerwca 1897 
w rejestrze handlowym dla spółek zarobkowych 
1 gospodarczych Tom, I. pag. 1151116 firmę: 


„Handels-Verein-Bank* po polsku „Bank to- 
warzystwa handlowego w Podhajcach stowa- 
rzyszenie zarejestrowane z ograniczoną po- 
ręką", powstałe na podstawie statutu dtto Pod- 
hajce 27 marca 1897, którego celem jest do- 
starczanie swoim członkom potrzebnych pis- 
niędzy dla prowadzenia handlu przemysłu i 
gospodarstwa. Czas trwania stowarzyszenia jest 
nieograniczony, dyrekcya składająca się z p. 
Mendla Griiaherga i Leiba Rosenmana jako 
dyrektorów i Dawida Polisiusa w Podhajcach 
jako zastępcy, wydaje ogłoszenia w sprawach 
dotyczących towarzystwa w ten sposób, że pod 
firmą mają być najmniej dwaj członkowie 
dyrekcyi podpisani, a podpisuje się w ten 
sposób, że pod firmą umieszcza podpisy 2. 
dyrektorów. 
Brzeżany, 26 czerwca 1897. 


L. 24246 (5425) 

0. k. Sąd krajowy jako handlowy w Kra- 
kowie poleca wpisanie do rejestru dla sto- 
warzyszeń zarobkowych i gospodarczych przy 
istniejącej firmie: „Powszechny Zakład kre- 
dytowy w Krakowie, stowarzyszenie zareje- 
strowane z odpowiedzialnością ograniezoną*, 
że na ogółnem zgromadzeniu członków tegoż 
Zakładu dnia 7 lutego 1897 odbytem wybrani 
zostali do Zarządu stowarzyszenia ponownie 
na dalsze sześciolecie p. p. dr. Leon Ader, 
dr. Henryk Judkiewicz, Zygmunt Resch i Aron 
Sprecher, zaś poraz pierwszy p. Bernard Wach- 
tel, który firmę stowarzyszenia słowami: „B. 
Wachtel*, w sposob już poprzednio ogłoszony 
podpisywać będzie. 

Kraków, dnia 11 czerwea 1897. 


L. 24249 (5424) 

O. k. Sąd krajowy jako handlowy w Kra- 
kowie ogłasza, iż dnia 4 czerwca 1897, wpi- 
sano do rejestru dla stowarzyszeń zarobkowych 
i gospodarczych firmę „Towarzystwo komiso- 
wo-zaliczkowe w Krakowie stowarzyszenie za- 
rejestrowane z ograniczoną poręką*, czyli po 
niemiecku „Commissions et Vorschuss-Oredit- 
Verein in Krakau registrirte Genossenschaft 
mit beschränkter Haftung“ z następującemi 
głównemi postanowieniami : 

1. kontrakt związkowy został zawarty 
pod datą Kraków 14 maja 1897; 

2. siedzibą stowarzyszenia jest Kraków; 

3. przedmiotem przedsiębiorstwa jest p 
pieranie zarobku lub gospodarstwa (des Er- 
werbes oder der Wirtschaf.) przez udzielanie 
kredytu w najrozmaitszych formach ; 

4. członkami pierwszego Zarządu są 
Izrael Araten kupiec zamieszkały w Krakowie, 
Józef Rabinowicz właść. realn. zamieszkały 
w Krakowie, Pinkus Landau kupiec zamie- 
szkały w Krakowie i Eliasz Amkraut właści- 
ciel fabryki w Krakowie zamieszkały, a Za- 
rząd ten będzie podpisywał firmę Stowarzy- 
szenia w ten sposób, że pod wyciśniętą lub 
wypisaną firmą stowarzyszenia umieści swe 
podpisy łącznie dwóch członków Zarządu bez 
żadnej różniey co do osoby tychże członków; 

5. pojedynczy najmniejszy udział wynosi 
25 zł, a nabywa się udział przez wypłacenie 
takowego w gotówce, a odpowiedzialność człon- 
ka jest ograniczoną do jego udziałów; 

6. zawiadomienia i wszelkie obwieszcze- 
nia wychodzące od stowarzyszenia będą po- 
dane do wiadomości przez ogłoszenie przy- 
najmniej jednorazowo w którymkolwiek dzien- 
niku krakowskim. 

Kraków, dnia 11 czerwca 1897. 


L. 18482 (5423) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy w Kra- 
kowie poleca wpisanie do rejestru dla stowa- 
rzyszeń zarobkowych i gospodarczych przy 
firmie „Towarzystwo kredytowe dla handlu i 
przemysłu w Krakowie, stowarzyszenie zare- 
jestrowane z ogran czoną odpowiedzialnością*: 

1. że na ogólnem zgromadzeniu człon- 
ków tego Towarzystwa w dniu 25 marca 1897 
wybrano na następne trzechlecie w miejsce 
dotychczasowego członka Zarządu p. Juliusza 
Przeworskiego nowym członkiem Żarządu p. 
Jakóba Bobera, że zatem p. Juliusz Przewor- 
ski jako członek Zarządu z rejestru wykreślony 
zostaje i 

2. że p. Jakób Bober firmę tego Towa- 
rzystwa w ten sposób podpisywać będzie, iż 
pod calem brzmieniem firmy umieści obok 
podpisu drugiego członka Zarządu, lub pro- 
kurzysty podpis swój „Bober“. 

Kraków, dnia 14 maja 1897. 


L. 15925 (5421 1-3) 
C. k. Sąd krajowy w Krakowie, wskutek 
p dania Wojciecha Sędzielowskiego z dnia 26 
maja 1891 1 13891 wdraża postępowanie 
amortyzacyjne co do książeczki wkładkowej 
Towarzystwa Zaliczkowego w Chrzanowie Nr. 
519 Tom. I. str. 280 na imię Wojciecha Sę- 
dzielowskiego wystawionej na 100 zł. opie- 
wającej i wzywa każdego kto wyżej opisaną 
książeczkę wkładkową w swem posiadaniu ma, 
aby ją w przeciągu 6 (sześciu) miesięcy od 
dnia ogłoszenia edyktu po raz trzeci w Ga- 
zecie urzędowej, okazał i przedłożył, gdyż 
w przeciwnym razie książeczka ta za nieistnie- 
jącą i wszelkiej mocy pozbawioną uznaną będzie. 
Kraków, dnia 19 czerwca 1891. 


L. 21403 (5420 1—3) 

C. k. Sąd krajowy w Krakowie zawia- 
damia niewiadomego z życia i miejsca pobytu 
Józefa Immerglicka, że adw. dr. Adolf Gross 
w Krakowie wniósł do tut. sądu podanie o 
ustalenie kosztów zastępstwa jego w sporze 
z Ludwikiem Lehrfreundem o ubezskutecz- 
nienie kontraktu kupna sprzedaży ete. dla za- 
spokojenia sumy 500 zł. z pn. i że wydana 
na skutek tego podania uchwała z dnia 28 
maja 1897 1. 21408 doręczoną została usta- 
nowionemu dla niego kuratorowi adwok. dr. 
Mandelbaumowi z substytucją adw. dr. Gar- 
feins w Krakowie. 

Poleca się zatem niewiadomemu z życia 
i miejsca Józefowi Immerglickowi, aby usta- 
nowionemu kuratorowi potrzebnych środków 
obrony dostarczył, lub innego pełnomocnika 
sobie obrał, albowiem skutki z tego zanied- 
bania wyniknąć mogące, sam sokie przypisze. 

Kraków, dnia 28 maja 1897. 


L. 2246 (5401 1—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Pruchniku za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu Ję- 
drzeja Chudego, że celem doręczenia mu tu- 
sądowej uchwały tabularnej z dnia 15stycznia 


1895 1. 76, ustanowił kuratora c. k. nota- 
ryusza p. Stanisława Hołuka. 

Pruchnik, 19 czerwca 1897. 
L. 42235 (5490 1—3) 


C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ustanawia z powodu wniesionej przez 
Alojza Frankla do 1. 3799897 prosby o nakaz 
zapłaty sumy wekslowej 500 zł. w. a. z pn. 
przeciw Mojżeszowi Saphierowi, dla tegoż 
z miejsea pobytu nieznanego kuratorem ad 
actum adw. dr. Marynowskiego z zastępstwem 
adw. dr. Frenkla i wzywa wyż wymienionego, 
by się co do swej obrony porozumiał z usta- 
nowionym kuratorem, ewentualnie wskazał 
sądowi innego swego pełnomocnika, gdyż 
inaczej sam sobie przypisze złe następstwa 
tego zaniedbania. 

Lwów, dnia 3 lipca 1897. 


L. 10.162 (5466 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy miejsko delego- 
wany w Tarnopolu zawiadamia niewiadomego 
z miejsca pobytu Iwana Krzywego syna Wa- 
syla z Czerniłowa mazowieckiego, że celem 
doręczenia mu pozwu ustnego de praes. 21 
maja 1897 1. 10.162 Katarzyny 1 śl. Hume- 
niuk 2 śl. Piotrowskiej z Czerniłowa mazo- 
wieckiego przeciw Janowi Krzywemu synowi 
Wasyla z Czerniłowa mazowieckiego o uzna- 
nie prawa własności do połowy parceli grun- 
towej 1. 1185/2 w Ozerniłowie mazowieckim 
położonej, ustanowił kuratora naczelnika gmi- 
ny Kazimierza Laka z Ozerniłowa mazowie- 
ckiego. 

Tarnopol, dnia 10 czerwca 1897. 


L. 11.704 (5464 1—3) 

C. k. Sąd obwodowy w Tarnowie po- 
daje do wiadomości, że w sprawie egzekucyj- 
nej Heleny Kupfermanowej przeciw Izakowi 
Klausnerowi pto 40 zł. z przyn. i w sprawie 
egzekucyjnej Anny Linzerowej przeciw Iza- 
kowi Klausnerowi pto 50 zł. z przyn. usta- 
nowił dla niewiadomego z miejsca pobytu 
Izaka Klausnera kuratorem adw. dra Rapa- 
porta i doręczył mu równocześnie tus. uchwały 
z 29 kwietnia 1897, 1. 7777 i 7778 dla Iza- 
ka Klausnera przeznaczone. 

Tarnów, 24 czerwca 1897. 


L. 13.247 (5462 1—3) 
C. k. Sąd obwodow w Kołomyi w spra- 
wie wekslowej przeciw Gerschonowi Hager 
pto 250 zł. a. w. ustanowił kuratorem dla 
pozwanego z miejsca pobytu niewiadomego 
Ludwika hr. von Graeve adw. dra p. Trach- 
tenberga z substytucyą adwok. dra p. Aller- 
handa i doręczył pierwszemu nakaz zapłaty 
z duia 26 czerwca 1897 1. 18.247. 
Kołomyja, 26 czerwca 1897. 


L. 11.102 (5432) 

Ces. król. Sąd obowodowy jako han- 
dlowy w Przemyślu ogłasza, iż dnia 12 czer- 
wea 1897 wpisaną została do rejestru han- 
dlowego dla firm pojedynczych firma „Ben- 
jamin Turnheim handel towarów korzennych 
w Przemyślu“. 


Przemyśl, 19 czerwca 1897. 


L. 10.546 (5431) 

Ces. król. Sąd obwodowy jako han- 
dlowy w Przemyślu ogłasza, iż dnia 11 ezer- 
wea 1897 wpisaną została do rejestru han- 
dlowego dla firm pojedynczych firma „Henryk 
Szymon Hoeniger, handel drzewem w Prze- 
myślu*. 

Przemyśl, 19 czerwca 1897, 


L. 3977 (5484 1—3) 
W sprawie hipotecznej realności lwh. 

50 i 340 ks. gr. gm. Pstrągowa ustanawia 
się dla niewiadomego z pobytu Franciszka 
Moskwy kuratorem Jędrzeja Nierodę z Pstrą- 
gowy i doręcza temuż rezołucyę z 4 czerwca 
1895 r. I. 2527 dla kuranda przeznaczoną. 
O. k. Sąd powiatowy. 

Strzyżów, 81 grudnia 1896. 


| 
j 


L. 12.643 (5461 1—3) 
C. k. Sad obwodowy w Kołomyi usta- 
howił w sprawie Meiera Schneidera przeciw 
Józefowi Esgeniuszowi Schmiedt o 20 zł. dla 
lueznanego z miejsca pobytu pozwanego Jó- 
zefa Kugeniusza Schmiedta adw. dra Krasni- 
skiego kuratorem z substytucyą adwok. dra 
Staubera i doreczył kuratorowi adwok. dr. 
raśnickiemu nakaz zapłaty z 27 lutego 1897 
l. 4515 dle Jozfa Eugeniusza Schmiedta 
Przeznaczony. 
Kołomyja, 19 czerwca 1897. 


L. 4476 (5482 1—3) 

„ Zawiadamia się niewiadomego z życia i 
miejsca pobytu Grzegorza Trybulea, iż w spra- 
Wie egzekucyjnej dra Piotra Jarockiego prze- 
@wko niemu o 38 zł. 64 ct. z przyn. kura- 
torem ad actum dla niego Eugeniusza Matulę 
Z Radomyśla ustanowiono, wzywa się tegoż 
Grzegorza Trybulca, by kuratorowi swych 
obron udzielił lub innego pełnomocnika Są- 
dowi wskazał, 

C. k. Sąd powiatowy. 
Radomyśl, dnia 26 czerwca 1897. 


L 3649 (5478 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Grzymałowie, 
celem doręczenia tus. uchwały z dnia 1 maja 
1897 liczba 2415 ustanawia Jędrzeja Rogal- 
skiego z Okna kuratorem ad actum dla nie- 
wiadomego z miejsca pobytu Miehała Lesków 
lo tem tegoż eelem strzeżenia swych praw 
Niniejszym edyktem zawiadamia. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Grzymałów, dnia 11 czerwca 1897. 


L. 18.146 (5515) 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ogłasza niniejszem, iż dnia 18 marca 
1897 w rejestrze handlowym dla firm poje- 
dynczych w tomie II. na str. 135 pod poz. 
125/2 firmę „Pinkas Silberstein dzierżawa pro- 
Pinacyi w Butynach* wykreślono. 

Lwów, dnia 27 marca 1897. 


L 10.686 (5505 1 -~ 3) 
C. k. Sąd powiatowy w Kałuszu zawia 
damia niewiadomego z miejsca pobytu Z. G. 
Nchónbacha, iż w sprawie egzekucyjnej Isa- 
Chera Kornbliih przeciw Abrahamowi Holder 
Pto 250 zł. dozwolono tusąd. uchwałą z 10 
mają 1897, 1 5054 licytacyę ruchomości, na 
tórysh on dalsze prawo zastawu uzyskał i 
że tę uchwałę doręczono ustanowioremu dlań 
Uratorowi dr. Wittlinowi w Kałuszu. 
Kałusz, 19 czerwca 1897. 


L. 5001 (5513 1—3) 
©. k. Sąd powiatowy w Starym Sączu 
ławiadamia Franciszkę Baryczównę z życia i 
Miejsca pobytn niewiadomą, że Marya Bur- 
lowa wniosła przeciw niej pozew de praes. 
czerwca 1897, 1. 5001 o własność i wpis 
Posiadłości objętej l. w. h. 940 gm. Stary 
J tz, że kuratorem dla niej ustanowiony dr. 
àn Dreziński adwokat w Starym Sączu. 
Stary Sącz, dnia 12 czerwca 1897. 


L. 8183 (5540 1—3) 
0. k. Sąd powiatowy w Olesku zawia- 
a niewiadomego z życia i miejsca po- 
byt Mojżesza Kinstandiga, który wyemigro- 
Maé miał do Ameryki, że celem prawidło- 
L?go doręczenia jemu tusądowej uchwały 
Wularnej z dnia 31 maja 1896, l. 3187 

anowiono dla niego, kuratorem ad actum 
fa Rinstindiga z Sokołówki. 

Olesko, dnia 31 grudnia 1896. 


L 39.577 (5541 1—3) 
i ©. k. Sąd krajowy we Lwowie zawia- 
bra Jana Szewca, Katarzynę Szewe i Pio- 
Szewca z miejsca pobytu niewiadomych, 
hi Filip i Eiżþieta Wolf wytoczyli przeciwko 
linnym współpozwanym pozew de praes. 
hi, Października 1896 1. 66.795 o wykreśle- 
Do prawa żądania połowy ewikeyi do wyso- 
© 100 złr. ze stanu biernego realności 
a 571 IL i innych z przyn., który do po- 
w Owania pisemnego, celem wniesienia obro- 
w 45 dniach zad:kretowany został. 
dy Doręczając powyższy pozew niewiado- 
z miejsca pobytu pozwanym do rąk 
ta nowionego kuratora adwokata dr. Ilewi- 
p Wzywamy Jana, Katarzynę i Piotra Szew- 
ma ażeby ustanowionemu kuratorowi infor- 
lą 7? do postępowania praw swych udzielili 
Mty nego zastępeę sądowi wskazali, nastę- 
bę | enie tego terminu sobie samym 
824. 
wów, dnia 26 czerwca 1897. 


` 
© 8551 


lam i 


(5530 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy jako handlowy za- 
mia niswiadomego z życia i miejsca po- 
We Leona Begleitera, że na pozew kasy 
We tdności miasta Sambora z praes. 16 czer- 
diisi 1897, ]. 8551 wydał uchwałą z dnia 
lęg szego nakaz zapłaty sumy wekslowej 
Mg (|: w. a. z przyn. i takowy doręcza w 080- 
kla, Wokata dra Fiternika ze substytucyą 
bry” dra Goldberga ustanowionemu kura- 


G, 


t 


Wzywa się zatem Leona Begleitera, 
kuratorowi potrzebną do obrony infor- 
udzielił, lub innego zastępcę zamiano- 
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wał i sądowi podał do wiadomości, ileże w 
razie przeciwnym niepomyślne skutki z za- 
niedbania wynikające własnej winie przypisać 
musi. 

Sambor, 19 czerwca 1897. 


L. 15.114 (5534 1—8) 

Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy 
jako handlowy zawiadamia z miejsca pobytu 
niewiadomego Mozesa Neumanna, że na pro- 
śbę Zakładu kredytowego w Monasterzyskach 
wydano przeciw niemu dnia dzisiejszego na- 
kaz zapłaty sumy wekslowej 250 zł. w. a. 
z przyn. i doręczono takowy ustanowionemu 
dla niego kuratorowi tutejszemu adwokatowi 
dr. Henrykowi Blaustein z zastępstwem tutej- 
szego adwokata dra Sokala z wezwaniem, 
aby w czasie należytym udzielił ustanowio- 
nemu kuratorowi potrzebną do zarzutów in- 
formacyę, lub innego zastępcę sobie obrał i 
takowego Sądowi wymienił, inaczej bowiem 
skutki prawne z jego zaniedbania wynikłe 
sam sobie przypisze. 

Stanisławów, 19 czerwca 1897. 


L. 1853 (5546 1—3) 
C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi w sprawie 
wekslowej przeciw Andrijowi Urbanowicz Hnata 
pto 60 zł. w. a. ustanowił kuratorem dla po- 
zwanego z miejsca pobytu niewiadomego An- 
drija Urbanowicza Hnata adw. dr. p. Hullesa 
z substytueyą adw. dr. p. Wieselberga i do- 
ręczył mu nakaz zapłaty z dnia 1 lutego 1896. 
Kołomyja, 1 lutego 1896. 


L. 15118 (5583 1—3) 

Stanisławowski c. k. Sąd obwodowy 
jako handlowy zawiadamia z miejsca pobytu 
niewiadomego Mojżesza Neumanna, że na pro- 
śbę Zakładu kredytowego w Monasterzyskach 
wydano przeciw niemu dnia dzisiejszego nakaz 


zapłaty sumy wekslowej 260 zł. w. a. z przyn. | Ołenę Zimowską z Myszkowiee, celem dore- ! 


ji doręczono takowy ustanowionemu dla niego 
kuratorowi tutejszemu adwokatowi dr. Hen- 
rykowi Blausteinowi, z wezwaniem, aby w cza- 
sie należytym udzielił ustanowionemu kurato- 
rowi potrzebną do zarzutów informacyę, lub 
innego zastępcę sobie obrał i takowego Są- 
dowi wymienił, inaczej bowiem skutki pra- 
wne z jego zaniedbania wynikłe sam sobie 
przypisze. 
Stanisławów, 19 czerwca 1897. 


L. 2959 „ (5585 1—3) 

C. k. Sąd powiatowy w Źmigrodzie za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Iwana Sokoła, iż przeciw niemu wniósł Paweł 
Bai pozew de praes. 13 kwietnia 1897 1. 2959 
o zapłacenie kwoty 276 zł. w. a. z pn. i że 
w tej sprawie kuratorem Dmytro Fudziak dla 
niego ustanowionym został. 

Wzywa się przeto Iwana Sokoła, aby 
temuż kuratorowi dostarczył środków obrony 
lub innego pełnomocnika sobie ustanowił i 
o tem tutejszy sąd zawiadomił, w przeciwnym 
bowiem razie skutki wynikłe z tego zanied- 
bania, samemu sobie przypisać będzie musiał. 

Żmigród, dnia 24 kwietnia 1897. 


L. 12531 (5544 1—3) 

C. k. Sąi obwodowy w Kołomyi usta- 
nowił w sprawie egzekucyjnej galicyjskiego 
akcyjnego Banku hipotecznego przeciw Ben- 
jaminowi Munczek o 1840zł. dla nieznanego 
z miejsca pobytu dłużnika adwokata dr. Zip- 
sera kuratorem i doręczył temuż tus. uchwałę 
kolokacyjną z 3 kwietnia 1897 1. 2278 dla 
dłużnika przeznaczoną. 

Kołomyja, 26 czerwca 1897. 


L. 9325 (5579 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Mikulińcach 
zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomą 


(Zo 


czenia jej uchwały tabularnej z dnia 9 marca 
1896 1. 1841, mocą której prawo własności, 
należącego do niej ciała hipotecznego wyk. 
hip. 1. 105 ks. gr. gm. Myszkowice objętej, 
na rzecz Jana Seibajły zaintabulowano, kura- 
tora dla niej w osobie Michała Dolnego 
ustanowiono. 


Mikulińce, dnia 16 grudnia 1896. 


L. 7750 (5578 1—8) 

C. k. Sąd powiatowy w Mikulińeach 
zawiadamia z miejsca pobytu niewiadomych 
Ilka i Filipa Łapczaków, że eelem doręczenia 
im uchwały tabularnej z dnia 10 grudnia 1895 
1. 9172, mocą której prawo własności nale- 
żącego do nich ciała hip. wyk. hip. 1. 1660 
ks. grunt. gminy Nastasów objętego na rzecz 
Ksenki Dorozowskiej zaintabulowano, kuratora 
dla nich w osobie Iwana Rakoczego z Na- 
stasowa ustanowiono. 

Mikulińce, dnia 24 października 1896. 


L 3007 (5572 1—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Mikulińcach 
ustanowił dla niewiadomych z miejsca pobytu 
Iwana Sass i Hanki Sass 2 śl. Hewko, ku- 
ratorem Michała Łysego wójta z Baworowa 
i doręczył uchwałę tabularną z 12 maja 1896 
1. 2976 dla Iwana Sass i Hanki Sass 2 śl. 
Hewko przeznaczoną do rąk Michała Łysego. 
Mikulińce, dnia 11 maja 1897. 


L. 2910 (5571 1—5) 

C. k Sąd powiatowy w  Mikulińeach 
ustanowił dla niewiadomego z miejsca pobytu 
Mikołaja Wojtyszyna, kuratorem Jana Rako- 
czego wójta z Nastasowa i doręczył uehwały 
tabularne z 21 lutego 1896 1. 1387 i z 23 
ea 1896 1. 1466, 1467, 1468 i 1469 dla 
Mikołaja Wojtyszyna przeznaczone do rąk ku- 
| ratora. 

Mikulińce, dnia 12 maja 1897. 


Doniesienia prywatne. 


EE 
L. 1500 


(5727 3—3) 


Concursausschreibung 
von Posten, für welche ausgediente Unteroffiziere im Sinne des Gesetzes vom 19 April 1872 (R. G. BI. Nr. 60) auf 
Grund des gesetzlichen Oeriificates anspruchsberechtigt sind. 
Im zweiten Halbjahre 1897 werden nachbenannte Dienststellen zur Besetzung gelangen. 
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Bemerkung: Die im Militśryerbande zugebrachte Dienstzeit wird in die Kisenbahndienstzeit bei unmitttelbarem Ubertrite gegen 
nachträgliche Leistung der statutenmissigen Einzahlungen in den Provisionsfond fir die seinerzeitige Provisionsbemes- 


sung angerechnet. 


Die Competenzgesuche müssen mit dem gesetzlichen Original - Certificate (oder mit gerichtlich oder notariell beglau- 
bigten Abschriften) und einem ärztlichen Zeugnisse über die vollkommene körperliche Róstigkeit belegt sein. 


Krakau, im Juli 1897. 


K. k. Staatsbahndirection. 


Konkurs 


na posady, do których na podstawie ustawowych certyfikatów są uprawnieni wysłużeni podoficerowie w myśl ustawy 
z dnia 19 kwietnia 1872 (dz. p. p. 1. 60). 
W drugiem półroczu 1897 zostaną następujące posady obsadzone. 
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U wag a: W razie bezpośredniego przejścia ze służby wojskowej do służby kolejowej zostanie czas spędzony w służbie wojskowej wli- 
czony do czasu służby kolejowej za dodatkowem uiszczeniem statutem oznaczonych wpłat do funduszu prowizyjnego i zostanie 
suma tych lat wziętą za podstawę do wymierzenia swego czasu prowizyi. 

Do podań należy dołączyć orginalne prawne certyfikaty (lub podpisy sądownie względ. notaryalnie legalizowane) i świa- 
dectwo lekarskie, poświadczające zupełne fizyczne uzdolnienie. 


C. k. Dyrekcya kolei państwowych w Krakowie. 


Kraków, w Lipcu 1897. 
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Jakoteż JEDWAB HENNEBERGA CZARNY, BIAŁY, KOLOROWY od et. 45 do zł. 14.65 (około 240 


rozlicznych jakości i 2000 różnych barw i deseni itp.) czarne białe i kolorowe od ot. 45 do zł. 11.65. 
a Wa U d r 0 W ct Jedwabne damasty od zł. —.65 do 14.65 Jedwabne materye ba- 
m Jedw. materye włosienne lowe ; od zł. —.45 do 14.65 


na suknie . 4 8.65 „ 42.75 Jedwabne bengaliny „ 1.20 „ 7.65 
© 25 3 I Jedwabne fulary . —.60 „ 3.35 Jedwabne granadyny „ —.80 „ 6.80 
W A) 7 2a meter 542 

az do zł. U. za metr naj nowszy © a Jedwab Armures, Merveilleux, Duchesses ete, — Oristalique, Moire antique, Moscovito, Marcellines. — 

Jedwabne kołdry i materye na chorągwie. — Wolne od porta i eła do domu, — Wzory odwrotnie. — 

d s h e k ] ə h Listy do Szwajcaryi kosztują 10 ct., karty 5 et. 542 

esemach I KOIOracn. Fabryka jedwabiu G. Henneberga w Zurychu, c. k. dostawca nadw. 
RRI RRI RRR RRR RRRA Ept kihe i eioi ihe E dt 

ŻĆ 
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Przez e. k. Namiestnictwo koncesyonowany 


Y 
Pa 


KAYA a ON amma Ó WW 


+ 


s Zakład wodoleczniczy | Sanatorium l Seine EE gi. TE | 

+, 5 s położona w uroczej miejscowości w bliskości Lwowa wśród rozległych 
2 Dr. A. Majewskiego we Lwowie sk , lasów nad stawem 800 morgowym. | 

ER . . : dniem 1 maja b. r. otwartym został hotel kolejowy urządzony z największym komfotrem. 
$a przyjmuje chory ch z zupełnem zaopatr zemiem, dochodzących do Szesnaście pokoi z balkonami z malowniczym widokiem baiio Węodzio umeblowanych, najmo- 
u» kuracyj, która Się odbywa rano do 10-tej i popołudniu od 4—6 wać można dziennie, tygodniowo lub miesięcznie. W willach obok hotelu położonych są do najęeia 
5 


ppsa składające się z 3 pokoi i więcej pokoi z kuchni, przedpokoju i werandy; lub 2 po- 
oi, kuchni, przedpokoju i werandy, wszystkie mieszkania zupełnie urządzone. 
Nowo zbudowave łazienki stawowe i łodzie spacerowe. Lekarz, urząd pocztowy i telegra- 


+, 
O 


godziny. Telefon 306. 


Z 
Pat 


PAPAA PATATA TATA TATY ERPAT AT o: X C é y 1 $ 
EELEE ENIN ENANS Paaa ficzny w miejseu. W hotelu czytelnia, fortepian, pierwszorzędna restauracya, kawiarnia, bilard 


i kręgielnia. — Liczne wycieczki w okolice Janowa. 
Pomiędzy Lwowem i Janowem zaprowadzone bedą wyłącznie dla letników z dniem 1 czerwca 
b. r. po cenach zniżonych karty osobiste sezonowe. które kosztować będą: 


OMPY viot QU PAGI iad | 


celów domowych i publicznych, konstrukcyi. Decymalne, cen- Bilet każ JL IL klasą zł. 13.35 a . IIL klasą zł. „588. 872 
e . n n » LJ pe, e » LJ n n 2 1 
do gospodarstwa , dla budowli tycy malne i przezmianowe, p n dwumiesięczny »„ A 36:20) 0 A 5 H = 18.253 
Pomiędzy Lwowem i Jauowem codziennie kursują cztery pociągi, a cena tam i uapowrót 


wagi mostowe z drzewa i że-| 
laza, dla handlu, ruchu fabryk, 
rolnictwa i innych przemysło- | 


i przemysłu. — Pompy in- 
oksydowane nie rdzewieją. 
Rury w różnych objętościach. wych calów. 

Katalogi gratis i franko. 545 Katalogi gratis i franko. 


Towarzystwo komandytowe dla fabrykacyi pomp i maszyn. 
W G ARVENS Wiedeń I. Wallfischgasse 14. 
a y u, r Schwarzenbergstrasse 6. 


Drobne ogłoszenia ARTUR KOŚCICKI 


od wyrazu petitem centa, tłustym petitem (SYRIUSZ) 


OW Lwów, ulica Zamarstynewska 1. 11 (dom 
= > - X własny), ul. Trzeciego Maja 1. 2 
Realność Fae EA do spo AN A poleca wprost z Ameryki wyborną 
wiadomość tamże, kawę pół kilo zł. 1. Najlepsze her- & 
gpoe'ervusz z szybkiem, wyrobionem pismem, baty pół kilo od zł. 1.50 do 6 zł. H 
mo sej 


ący wykazać się chlubnemi świadectwami O > 
z prowadzenia działów manipuiacyjnych przy e. k. Koniak kuracyjny butelka od zł 


Sądach ie. k. Starostwach, poszukuje posady. Zgło- 
szenia pod lit. W. Z. poste restante Jarosław. 


Ważne dla cyklistów ! WPW ZZDO E WKK || 
z jl h an- : r G 
| giekmiek fabryk po iad unia: | Ważne dla Gospodyń! | 
( kowanych cenach, oraz wyłączne | do szurowania podłóg jakoteż i do zu- % 
E RECENT.. kiórej a 'ełnego oczyszczenia naczyń i sprzętów i 
í bryki „REGENT“, której wyroby | pedneg JSZ0Z l.CZY przę E 
a uznane za palopo, Bera, rowe ? wszelakiego rodzaju jako to: a 
rów uskutecznia się najstaranniej i fachowo. Specyal- vs p i 
ny warsztat mechaniczny dla maszyn do szycia i włiórka stalowe, ług kamienny, $ 
rowerów. — 8. Wagner, Lwów, ulica Šo- mytki drzewne, mytki kokosowe & 


bieskiego 30 | mmmumm——0— | OKAZ „„BrIJuEtS* węgle do żelazek 


2.000 pokoi Tapet do prasowaniwiip. „jg 


na składzie taniej niż wszędzie, Aloj Zy Hübner | | 
| 


w niedsiele i święta III. klasą 42 et. II. klasą 82 et , w inne dnie III. kl. 72 et., II. kl. zł. 1.42 


Ę Wszędzie do nabycia ! | 
PALCIE TUTKI NIEMOJOWSKIEGO! 


Wszędzie do nabycia? 


Dziękuję najuprzejmiej wszystkim moim 
łaskawym Odbioreom za poparcie mej firmy i ró- 
wnocześnie donoszę, iż z dniem 15 b. m. 
(lipca) przeniosłem mój sklep na ul. Bato- 
rego l. 22 vis-à-vis wyższego ces. król. Sądu 
krajowego. Niemniej nadmieniam, iz przy otwo- 
rzeniu sklepu w pierwszych trzech dniach sprze- 
daję towary prawie po cenie kosztu. Zamówienia 
z prowincyi natychmiast i wedle każdego cennika 

taniej, nie licząc opakowania. Polecam się 


Edmund Brodkowski 


znany najtańszy skład aparatów i wszelkich przyborów 
do fotografii w kraju. 
Lwów, ul. Batorego I. 22. 


i 88 
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1.80 do zł. 5. 
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Story płócienkowe na wał- Erin, Ryk 26. : 
kach samoczynnych so | cmm a 


IHNATOWICZ 


P. P. Przedsiębiorcom i budowniczym | M aeea e 
; i odznacza się bardzo przyjemnym i długotrwa- JT. IHN, | io 
a Zap ER u 6a WODA LWOWSKA łym zapachem. Woda lwowska jest znakomi- e Hi at rae, arraga p mns 
A, Krzysztofowicza tą perfumą do skrapiania sukien i chustek. myśl ul. Franciszkańska l. 24 — Czerniowce? zę 
Lwów, plac Halieki 1. 2 ONO ORCO T TEREE EE FOTO EC Flakon 80 centów i 1 zł. 50 et. Rynek l. 2. | sii 
3 1 z z —— a AO WO EK A A PE a a a” A f 
-A uaea T K. k. oesterr. Staatsbahnen, C. k. austryackie koleje państwowe, 4 
Kowanówko | Zi 46800 IL 
s e e e e w e i 
trik Trwowyci | umysłowych. | Licitations-Ausschreibung. Ogłoszenie licytacyi. 
DOE z 
W. Ks. Poznańskie, poczta i stacya Verschiedene im Bereiche der kais. kónigl. Staatsbahn- W obrębie ces. król. Dyrekcyi kolei państwowej we Lwo | 59) 
kolejowa Oborniki. 281 | Direction Lemberg im Laufe des zweiten Quartals rückgewonnene | wie odzyskane w ciągu drugiego kwartału rozmaite stare matery” 
Dr. Winklewski, Dr. Lewald, | Altmaterialien als: altes Blech, Gussbrucheisen, Pauscheisen, Zer- | ły jako to: stara blacha, stara leizna, stare żelazo kute, żelaziw 
Drowa Karczewska. reneisen, Kisenspóńe, alte Tyres, Bruchmetalle, Metallspane, Kau- | drobne, wiory żelazne, stare obręcze kołowe, stare metale, wiór 
F F tschukabfślle, alte Wasser u. s. w. gelangen im Wege schriftli- | metalowe, odpady kauczukowe, stare beczki i t. d. będą sprzedan 
( cher Offerte zum Verkaufe. w drodze pisemnych ofert. |! 
d IJ d I il l ŚWIĘĆ Ueber die detailirten Mengen und Gatiungen der bei den Szczegółowe oznaczenie ilości i gatunków starzyzny złożone) 


; | Material-Magazinen Przemyśl, Lemberg, und Stryj erliegenden | w magazynach materyałów w Przemyślu, we Lwowie, i w Stry) 
Br. St. Hagena wW Bełzie A lmaterialien geben die beziiglichen Altmaterial-Ausweise Auf- Ea dotyczące wykazy starzyzny, które e. k. Dyrekcya ruti Pc 
poleca swe najlepsze wyroby krajowe schluss, welche ebenso wie die Verkaufsbedingnisse den Interes- | stronom interesowanym na żądanie z warunkami sprzedaży wydaj” 
m y d 1 a 919 a= W 1 opi R NE EEE Material Wyszczególnione stare materyały można oglądać w dotyczń 
i g A iese Altmaterialien können bei genannten Material- h ach metor obie 
we wszy stkich jakościach Mag. besichtigt werden. Die Offertpreise dürfen nur franko derjeni- Z a 2 
po cenach bardzo umiarkowanych. Za- | gen Depot-Station lauten, in welcher das betrefiende Altmate- 


Ceny podane opiewać mają tylko franko tej stacyi składowi! 
w której dotyczący materyał jest złożony. 


O ; ; +, |riale derzeit lagert. l 
mówienia wykonywują się odwrotnie. Die mt einer 50 kr. Stempelmarke per Bogen versehenen Oferty wyłącznie na przepisanych formularzach sporządzone, a 
Offerten, zu deren Verfassung nur die hiezu aufgelegten Formularien kąna 50 ct. od każdego arkusza ostemplowane, opieczętowane i w 1? 

SZTYCHY benützt werden müssen, sind im gesiegelten und mit der Aufschrift | pis „Oferta na stare materyały* zaopatrzone, należy wnieść do f 


Chrystus z Samarytanką przy studni 70X100, „Offert auf Altmaterialien* versehenen Couvert, längstens bis godziny w południe w dniu 2 sierpnia 1897 u podpisanej 2 gel 
Madonna Murilla 58575 po zł. 4—. | 12 August 1897 Mittags 12 Uhr bei der gefertigten Staatsbahn- | rekcyi, zaś równocześnie, ale oddzielnie, złożyć w kasie dyrekcji do Z 
Sztychy kolorowane: Widoki z Alp, wielkość | direction einzureichen, gleichzeitig ist, jedoch separat, bei der h. o. poręczne w wysokosci 10 pre. ofiarowanej kwoty kupna, która ġo Przy: 


sztychu ŻA Aaa taj ię, ip po zł. 2.— Directions-Cassa ein Baarvadium in der Höhe von 10 Pre. der kwota tylko przy zamierzonem knpnie powyżej 2000 zł, m 4 Wzią 
J. Kośnierski oferirten Kaufsumme zu erlegen, nur bei angestrebten Einkaufen, | być także złożoną w papierach wartościowych, Zresztą tylko i prz 

ię ? fc Ataddficki welche über 2000 fl. Kaufsehillingsumme ausmachen, darf das Va- | gotówce przyjmowaną będzie. | Sposi 

wów, plac a cki. dium auch in Werthpapieren erlegt werden. dirty ziecikOFAKIEJĄTE tyit vandin e podł Wdzii 

Sia s ZAJ Offerte, welehe diesen Bedingungen nicht entsprechen, le ii ; p J Jech 

. r e „| bleiben unberücksichtigt. uE E e. mo adob 

Ar tykuły japońskie Die Eroffaung der eingelangten Offerte findet am 3 August Każdemu oferującemu „wolno być obecnym przy otwarć tren 
: ką ; . |um 10 Uhr Vormittags statt und bleibt es den Offerenten unbe- | fert, które nastąpi 3 sierpnia o godzinie 10 przed południem. „przyj 

poleca w najlepszej jakości w olbrzymim | nommen, derselben persónlich beizuwohnen. , Podpisana e. k. Dyrekcya zastrzega sobie wolność uwófję sze. 
wyborze po najtańszych eenach Die gefertigte Staatsbahn-Direction behält sich das Recht vor | gnjenia ofert w całości lub częściowo, albo też zupełnego ty? bróg 


° Ó die Offerten nach eigenem Ermessen, entweder ganz oder nur theil- . Hera 
E u d W 1 k F e 1 o l weise oder auch gar nicht zu beriicksichtigen. udka 1 
Lember 16 Juli 1897 We Lwowie, 16 lipca 1897. 
> g, am uli 3 prd 
Lwów, pasaz Hausmana 8. Die k. k. Staatsbahn-Direction. C. k. Dyrekeya kolei państwowych. 


Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarnieckiego I. 12 dom Wernera. (Zsrządea Wł. J. Waber) Fapiar x fabryki papieru J. Wijałsowszich 


